
'Zamek i nie tylko.?.

N IE W Ą T P L IW Ą  a tra k c ją  
Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o rsk ich  bę­
dz ie  m . in . ró w n ie ż  z a b y tk o w y  
zegar, u s y tu o w a n y  na w ie ży , 
k tó ra  w z ię ła  od n iego swą na ­
zwę. Z b u d o w a n y  w  1695 ro k u  
przez z e ga rm is trza  K a s p ra  N i-  
ts rd y  z D raw ska  P om orsk iego  
n a le ża ł do czo łow ych  egzem pla -

S R O D A .
3 K W IE T N IA ' 

1974 R O K U

u r ie r
N r  79 (9179) R o k za łożen ia  1945 Cena 50 g r

N a  lim it
Szczecin — S zw ecja

BAŁTYK -
platformą
szerokiej

współpracy
L IC Z N E  są k o n ta k ty  P o l­

s k ie j Ż e g lug i M o rs k ie j z 
n aszym i sąs iadam i zza B a ł­
ty k u .  U k ła d a ją  się one w  
trze ch  p łaszczyznach: p rze ­
w o zów  to w a ró w , d os ta w y 
s ta tk ó w  i  re m o n tu  s ta tkó w .

W  1973 R O K U  f lo ta  P Ż M  
p rze w io z ła  do S zw e c ji i  ze 
S zw e c ji łączn ie  1600 tys. ton  to -  

(D okończenie  na s tr. 2)

Przed pierwszym
uderzeniem zegara

rz y  te j s z tu k i rz e m ie ś ln icze j w  
E u rop ie . Jego w ie lo czynn o śc io ­
w y  m echan izm , po zakończen iu  
p e łn e j re k o n s tru k c ji,  będzie —  
ja k  n iegdyś — podaw ać o b ró t 
k u l i  ks ię życow e j zgodnie  z 
k w a d ra m i, p rzesuw an ie  się da­
to w n ik a  w  ustach m aszka ronu , 
a także p rze w ra can ie  g a łk a m i 
o cznym i przez b łazna , k tó ry  
rów nocześn ie  ude rzać będzie  
d re w n ia n y m i m ło tk a m i w  
d zw on y, k tó re  dadzą o d ręb ny  
to n  d la  g odz in  i d la  k w a d ra n ­
sów.

W iad om o  ju ż , że Cech 
Z ło tn ik ó w , Z e g a rm is trz ó w , G ra  
w e ró w  i  B rą z o w n ik ó w  z 
z W a rsza w y p a tro n ow a ć  bę­
dz ie  o p ra co w a n iu  d o ku m e n ­
ta c j i tech n iczne j i W yko n aw ­
s tw u  ro b ó t. P o d e jm e  je  zespół 
podstarszego cechu W ła d y s ła w a  
Z a lew sk iego , a u to ra  u ru c h a ­
m ianego  obecnie  zegara Z a m ku  
W a rszaw sk iego  w  s to lic y . Rze­
m ie ś ln ic y  szczecińscy za de k la ­
ro w a li d a le ko  idącą pom oc f i ­
nansow ą i techn iczną  p rzy  
m o n tażu  m echan izm ów . Z  p rz y ­
jem nośc ią  też in fo rm u je m y , iż 
P Ż M  przekaza ła  w  darze 
P K Z -o m  1000 kg  złom ow anego 
b rązu, potrzebnego na od lan ie  
m e ch an izm ó w  i  dzw onów .

A  w ię c  w  n ie d a le k ie j p rzysz­
ło ś c i z a b y tk o w y  zegar znów  roz 
poczn ie  w y d z w a n ia n ie  godzin .

(U p.)

Córka Hearsta
b ą - l i is  w k r ó tc e
uw o ln iona?

3.4. N O W Y  J O R K  P A P . S p ra w c y  
u p ro w a d z e n ia  c ó r k i  z n a n e g o  a m e ry ­
k a ń s k ie g o  m a g n a ta  p ra s o w e g o  R a n -  
d o lp h a  H e a rs ta  po  ra z  p ie rw s z y  
w s p o m n ie l i  o  m o ż liw o ś c i j e j  u w o l­
n ie n ia .  D o  je d n e g o  z d z ie n n ik ó w  w  
S a n  F ra n c is c o  p rz e s ia n o  w e  w to r e k  
k r ó t k ą  n o ta tk ę , w  k tó r e j  te r r o r y ś c i  
i n fo r m u ją ,  że w  c ią g u  n a jb l iż s z y c h  
3 d n i  z a k o m u n ik u ją ,  c zy  2 0 - le tn ia  
P a t r ic ia  H e a rs t o d z y s k a  w o ln o ś ć .

D z ie w c z y n ę  u p ro w a d z o n o  4 lu te g o  
b r .  J e j o jc ie c , u le g a ją c  ż ą d a n io m  
p o r y w a c z y ,  ro z d z ie l i ł  a r t y k u ły  ż y w ­
n o ś c io w e  w a r to ś c i 2 m in  d o la r ó w  
p o m ię d z y  n a jb ie d n ie js z y c h  m ie sz ­
k a ń c ó w  K a l i f o r n i i .  W e  w to r e k  k o r ­
p o r a c ja  H e a rs ta  z a o f ia r o w a ła  o k u p  
w  w y s o k o ś c i 4 m in  d o la r ó w ,  k tó r y  
m a  b y ć  w y p ła c o n y  t y l k o  p o d  w a ­
r u n k ie m ,  że d z ie w c z y n a  z o s ta n ie  u -  
w o ln io n a  p rz e d  3 m a ja  b r .

Premier Olof Paime przebywa dziś w Warszawie

Zakończeń rozmów 
polsko-szwedzkich

Jutro witamy 
szwedzkiego gościa 
na Ziemi Szczecińskiej

4 .  i  y s i
F o t.: G rzego rz S oleck i

Po p o łu d n iu  zapow iedz iana  
je s t -o n fe re n c ja  p rasow a  pre ­
m ie ra  rzą d u  szwedzkiego.

JU T R O  p re m ie r  O lo f P a lm ę 
p rz y b y w a  do Szczecina. W  p ro ­
g ra m ie  p ob y tu  p rze w id z ian e  
je s t zw iedzan ie  Szczecina i  
Ś w in o u jś c ia  oraz n ie k tó ry c h  za­
k ła d ó w  p rz e m y s ło w y c h  w  na­
szym  w o je w ó d z tw ie , a także  
s p o tka n ie  z gospodarzam i w o - 

W A R S Z A W A  3.4 . P A P . Ś roda  je s t trz e c im  dn iem  o fic ja ln e j je w ó d z tw a  i  m iasta , 
w iz y ty ,  ja k ą  sk ła da  w  Polsce p re m ie r rzą d u  szwedzkiego O lo f 
P a lm c  z m a łżonką .

PO  J E D N O D N IO W Y M  p o b y - n ia  i ro z m o w y  z czo łow ym i o- 
c ie  na te ren ie  w o je w ó d z tw  sob is tośc iam i polskiego życia  
k a to w ic k ie g o  i  k ra k o w s k ie g o  p o lityczn e go  i państwow ego, 
szwedzcy goście p rze byw a ć  dziś J a k  m ożna p rze w id yw a ć  —  w
będą w  W arszaw ie .

I D z is ie jszy  dz ień  w iz y ty  O lo fa  
‘ P a lm ę  będzie  boga ty  w  s p o tk a -

Europejczycy
i m  coraz krócej
W E D Ł U G  d a n y c h  o p u b l ik o w a n y c h  

w  G e n e w ie  p rz e z  Ś w ia to w a  O rg a ­
n iz a c ję ' Z d r o w ia ,  m ie s z k a ń c y  E u ro ­
p y  u m ie r a ją  w  c o ra z  m ło d s z y m  
w ie k u ,  p r z y  c z y m  m ę ż c z y ź n i ż y ją  
k r ó c e j  n iż  k o b ie ty .  P r z y c z y n ą  z g o ­
n u  m ę ż c z y z n  je s t  c z ę ś c ie j n iż  u  k o ­
b ie t  r a k  (zw ła s z c z a  p łu c ) ,  c h o r o b y  
u k ta d u  k r ą ż e n ia ,  w y le w y  k r w i  do  

m ó z g u  i  b r o n c h it y .  (P A P )

Zmarł prezydent Francji 
Georges Pempiden

B IL A N S  I  K W A R T A Ł U

O  !4p4 proc.
większa przewozy
statkam i PŻM

P A R Y Ż  P A P . S e k re ta r ia t u rz ę d u  p re zyde n ta  R e p u b lik i F ra n ­
c u s k ie j p rze kaza ł k o m u n ik a t,  w  k tó ry m  in fo rm u je ,  że we 
w to re k  2 k w ie tn ia  o godz. 21 z m a rł p re zyd e n t F ra n c ji G eo r- 
ges P om pidou.

W IA D O M O Ś Ć  o ś m ie rc i p re - ' 
zyd en ta  G eorgesa P om p id o u  — 
p isze d z ie n n ik a rz  P A P  —  p o ru ­
szy ła  g łęboko  nasze społeczeń­
s tw o . Z m a r ł b o w ie m  w y b itn y  
mąż stanu , p rzyw ó d ca  b lisk ie go  
P o lako m  k ra ju ,  k tó ry  p rz e ją ł i 
re a liz o w a ł spuściznę swego 
w ie lk ie g o  p op rze dn ika , gen. de 
G a u łle ‘a. P odobn ie  ja k  on, p re ­
zyd en t P om pid o u  w y w ie ra ł 
is to tn y  w p ły w  na  k s z ta łto w a n ie  
się na naszym  k o n tyn e n c ie  ta ­
k ie j a tm os fe ry  m ięd zyna ro d o ­
w e j, k tó ra  s p rz y ja  re a liz a c ji id e i 
odprężenia , p o rozu m ie n ia  i 
w sp ó łp ra cy  m iędzy  n a rod am i, w  
ty m  zw łaszcza d z ie ła  zb liże n ia  
z k ra ja m i s o c ja lis tycznym i.

W  p a m ię c i o b y w a te li naszego 
k ra ju  o d żyw a ją  w sp om n ien ia  z 
w iz y ty  ja k ą  z ło ż y ł w e  F ra n c ji 
na  zaproszenie  p re zyde n ta  P om ­
p ido u  w  p a ź d z ie rn ik u  1972 r.
I  se k re ta rz  K C  P ZP R  E dw ard  
G ie rek .

P rzyw ó dca  nasz p od e jm o w an y  
b y ! przez szefa p ań s tw a  fra n c u ­
skiego i  społeczeństw o tego k ra ­
ju  z w ie lk ą  serdecznością. P re ­
zyden t P om pidou  p rz y w ią z y w a ł 
w ie lk a  w agę  do ro z w a lił p rz y ­
ja znych  w ię z i m ,ędzy P o lska  i 
F ra n c ją . Jego ro z m o w y  z E d ­
w a rd e m  G ie rk ie m , ic h  re z u lta ty ,

M IM O  n ie w ie lk ie g o  p o w ię k ­
szę. .ia  tonażu, f lo ta  P o ls k ie j 
Ż e g lug i M o rs k ie j w  c iągu  osta­
tn ic h  3 m ies ięcy  p rze w io z ła  o 
11 proc. w ię c e j ła d u n k ó w  n iż  
w  I  k w a rta le  ub. ro k u . Ł ączn ie  
p rze w ie z ion o  4 550,9 tys. ton  to ­
w a ró w  p rze k ra cza ją c  założen ia  
p lanow e  o 14,4 proc. N a te  n ie ­
w ą tp liw e  os iągn ięc ie  w p ły n ę ła  
dobra  p raca  p o r tó w  p o ls k ic h  i 
P K P . D y re k to r  P Ż M  Tadeusz 
Ż y łk o w s k i s k ie ro w a ł o s ta tn io  
specja lne  pod z ię kow an ia  na rę ­
ce d y re k to ró w  ZP S  — Bogdana 
Z a w ie ro w s k ie g o  i D O K P  —  K a ­
z im ie rza  Ta nd e ja .

N A  ta k  zn a c z n e  p rz e k ro c z e n ie  z a ­
ło ż e ń  p la n o w y c h  I  k w a r ta łu  b r .  
w p ły n ę ły  (o b o k  p o g o d y )  ta k ż e  
z w ię k s z o n e  o b r o ty  p o ls k ie g o  h a n d lu  
z a g ra n ic z n e g o , z w ła s z c z a  e k s p o r t

(D okończen ie  na s tr. 3) I (D okończen ie  na  s tr .  2)

ich  tra k c ie  om ów ione  zostaną 
n a jw ażn ie jsze  sp raw y s tosun­
k ó w  d w u s tro n n y c h , a także  p ro  
b ie rny  m ięd zyna ro d ow e  będące 
p rze dm io te m  za in te resow an ia  
obu  p ań s tw .

W  gm achu  P re zyd iu m  Rzą­
du  n as tą p i zakończenie po lsko - 
szw edzk ich  ro zm ó w  p len a rn ych , 
p ro w ad zo nych  przez p re m ie ró w  
P io tra  Jaroszew icza  i O lo fa  
P a lm ę. V7 czasie p ie rw sze j tu ry  
ty c h  ro z m ó w  w  pon iedz ia łek, 
oba j p re m ie rz y  s ko nce n trow a li 
się na p ro b le m a ch  m ięd zyna ­
ro d ow ych , w y m ie n ili in fo rm a ­
c je  na tem a t a k tu a ln e j s y tu a c ji 
w  obu  k ra ja c h  oraz doko na li 
oceny obecnego stanu i pers­
p e k ty w  ro z w o ju  s tosunków  i 
w sp ó łp racy  po lsko -szw ed zk ie j w  
ró żn ych  dziedzinach.

Powitanie premiera
0. PALMĘ 
przy Walach 

Chrobrego
W  Z W IĄ Z K U  z ju t r z e j­

szą o fic ja ln ą  w iz y tą  p re ­
m ie ra  S zw e c ji O lo fa  P a lm ę 
w  Szczecin ie  in fo rm u je m y , 
że u roczyste  p o w ita n ie  d o ­
s to jnego  gościa i  to w a rz y ­
szących m u  osób nas tąp i na 
W a ła ch  C h robrego  (w  o k o li­
cy s ta c ji C PN) o ko ło  godz. 
12. N a tom ias t o fic ja ln e  po ­
żegnanie szwedzkiego gościa 
odbędzie  s*ę ró w n ie ż  ju tro  
m iędzy  godz. 17 a 17.49 
p rzed  gm achem  U rzędu  
M ie js k ie g o  na  p l. D z ie rż y ń ­
skiego 1.

2 B M . P R E M IE R  S z w e c ji O lo f P a lm c p rz e b y w a ł w  w o j. ka ­
to w ic k im . G ościow i to w a rz y s z y li gospodarze re g ion u  Z d z is ła w  
G ru d z ie ń  i  Je rzy  Z ię te k  oraz w ic e p re m ie r Jan  M itręg a .

Na z d ję c iu : O. Palm ę podczas sp o tka n ia  z d z ie ć m i z p rze d ­
szko la  w  k o p a ln i „B o b re k ”  w  B y to m iu .

C A F J a k u b o w s k i te le fo to

w  num erze : Lekarze okrętowych radiostacji ♦  Kurier kulturalny ♦  Czy Labirynt był grobowcem? ♦  Z sali Filharmonii



K U R I E R  ♦  KRAJ «  REGION ♦  KRAJ «  REGION «  KRAJ «  REGION «  KRAJ «  REGION ^  K R AJ,« STRONA 2

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU

m /s  „ T o b r u k * ’ ze s to c z n i w  
G o e te b o rg u  d o  Ś w in o u jś c ia  po  
w ę g ie l d o  J a p o n ii .

m /s  „ B a r l i n e k “  z H a m b u rg a  
z w y ro b a m i h u tn ic z y m i.

m /s  „ I n a “  z H a m b u rg a  z  w y ­
r o b a m i h u tn ic z y m i.

m /s  „ O d r a “  z  K o ło b rz e g u  w  
b a la ś c ie .

s/s „ S ła w n o ”  z D a n i i  w  b a ­
la ś c ie .

s/s „ B r y g a d a  M a k o w s k ie g o “  
z  D a n i i  w  b a la ś c ie .

m /s  „ G o p la n a  z H a m b u rg a  
z  ż e la ze m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU

m /s  „ G ó r n y  Ś lą s k “  d o  N o r ­
w e g i i  z w ę g le m .

s/s  „ K a t o w ic e “  d o  D a n ii  z 
w ę g le m .

s/s „ P s t r o w s k i* ’ d o  S z w e e ji 
z w ę g le m .

m /s  „ C ie c h a n ó w ”  d o  D a n i i  z

s/s „ K u t n o  11“  d o  H o la n d ii  
z  w ę g le m .

s/s „ S ła w n o “  d o  N R F  z  w ę ­
g le m .

m /s „ K u d o w a - Z d r ó j* ’ d o  G re ­
e n o c k  i  M a n c h e s te r  z  d r o b n i­
cą .

m /s  „R z e s z ó w “  v ia  H a m b u rg . 
R o tte rd a m . A n tw e r p ia  do  
A f r y k i  Z a c h . z  d ro b n ic ą .

D Z IŚ  n a  n a b rz e ż u  K a to w ic ­
k im  w  s z c z e c iń s k im  p o r c ie  na 
p o k ła d z ie  je d n o s tk i  P Ż M  „ K o ­
p a ln ia  K le o fa s “ , o d b y ła  s ię  
m iła  u ro c z y s to ś ć . S ta te k  p r z y ­
g o to w u je  s ię  do  se tn e g o  re js u . 
O s ta tn io  w r ó c i ł  z C a s a b la n k i 
z  fo s fa ta m i a 5 k w ie tn ia  w y j ­
d z ie  z w ę g le m  d o  W e n e c ji .  
J e d n o s tk ą  d o w o d z i k p t .  ż .w . 
J e rz y  K ę e k i.  ( w i i )

W  P O R C IE :

W C Z O R A J  p rz e ła d o w a n o  w  
p o r c ie  68 132 t ,  w  ty m  38 582 t  
w ę g la , 3 655 t  r u d y ,  10 391 t  in ­
n y c h  to w a r ó w  m a s o w y c h , 903 t  
zbo ża . 1 983 t  d re w n a  i  12 618 t  
d ro b n ic y .

D z iś  ra n o  p rz e b y w a ło  w  p o r ­
c ie  47 s ta tk ó w  ró ż n y c h  b a n d e r  
o łą c z n y m  to n a ż u  p o n a d  187,5 
ty s .  t.

W LUBLINIE

Udana operacja 
zszycia serca
L U B L IN  3.4. P A P . N a  o d d z ia le  

« h ir u r g ic z n y m  s z p ita la  m ie js k ie g o  w  
L u b l in ie  k i lk u o s o b o w y  ze sp ó ł c h i­
r u r g ó w  k ie r o w a n y  p rz e z  o r d y n a to r a  
te g o  o d d z ia łu  d r  T e re s ę  F i ja łk o w s k ą  
d o k o n a ł t r u d n e j  o p e r a c ji  z s z y c ia  
z r a n io n e j n o że m  le w e j k o m o ry  s e r­
c a .

C h o re g o  p r z y w ie z io n o  w ie c z o re m  
w  cza s ie  o s tre g o  d y ż u r u ,  u p rz e d z a ­
ją c  le k a rz y  r a d io te le fo n e m  o  je g o  
c ię ż k im  s ta n ie . Z o s ta ł o n  o d  ra z u  
p r z y ję t y  n a  sa lę  o p e ra c y jn ą . O p e­
r a c ja  t r w a ła  k i l k a  g o d z in  i  z a k o ń ­
c z y ła  s ię  p e łn y m  su k c e s e m . C h o ry  
c z u je  s ię  d o b rz e  i  w s z y s tk o  w s k a ­
z u je ,  że p o  d łu ż s z y m  le c z e n iu  w r ó ­
c i  d o  z d ro w ia .

Sroga nłafość Gryfina

G R Y F IN O , m ia s to  p o ło ż o n e  na d  
O d rą  p rz e ż y w a  d ru g ą  m ło d o ś ć . P o 
ła ta c h  r e m o n tó w  i  b u d o w y  k i l k u  
b u d y n k ó w  m ie s z k a ln y c h , p rz e b u d o ­
w y  z a k ła d ó w , o b e c n ie  n a s ta ł n o w y  
e ta p  r o z b u d o w y . W ią że  o n  s ię  ś c iś le  
z w ie lk ą  in w e s ty c ją  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o , E le k t r o w n ią  „ D o ln a  O d ­
r a ” . T o  w ła ś n ie  G r y f in o  b ę d z ie  
g łó w n y m  za p le c z e m  m ie s z k a n io w y m  
d la  p r a c o w n ik ó w  i  b u d o w n ic z y c h  
te j e le k t r o w n i .

D o  t e j  p o r y  w y b u d o w a n o  k i l k a ­
d z ie s ią t  m ie s z k a ń . P ra c e  są k o n ty ­
n u o w a n e  p r z y  d a ls z y c h  b u d y n k a c h

Większe przewozy
(D okończen ie  ze s tr. 1)

w ę g la  d o  D a n ii  i  S z w e c ji.  Z a ło g i 
ta k ic h  s ta tk ó w  ja k  „ S o łd e k ” , „ W ie ­
c z o re k ” , „C ie c h a n ó w ” , „ M a lb o r k ” , 
„ B ie ls k o ” , „G n ie z n o ” , „ S ta ra c h o ­
w ic e ”  i  „ W a d o w ic e ”  m a ją  na  s w y m  
k o n c ie  r e k o rd o w ą  lic z b ę  7—8 p o d r ó ­
ż y  m ie s ię c z n ie . N a w e t 1 0 - ty s lę c z n ik  
„ K o p a ln ia  M o s z c z e n ic a ”  z a l ic z a ł po 
6 re js ó w . U k ła d a ła  s ię  ta k ż e  p o ­
m y ś ln ie  w s p ó łp ra c a  z „ W ę g lo k o k ­
s e m ” , k t ó r y  d b a ł o  r y tm ic z n y  s p ły w  
m a s y  to w a r o w e j ze Ś lą s k a .

G O D N Ą  p o d k re ś le n ia  je s t  p ie r w ­
sza w  h is to r i i  P Ż M  p o d ró ż  „ Z ie m i 
L u b e ls k ie j ”  z ła d u n k ie m  w ę g la  do  
U S A , k tó ra  je s t  p o c z ą tk ie m  szcze­
g ó ln ie  k o rz y s tn e g o  k o n t r a k t u  h a n ­
d lo w e g o . S ta tk i  b ę d ą  w o z ić  d o  U S A  
w ę g ie l,  z a b ie ra ją c  w  d ro d z e  p o ­
w ro tn e j  zbo że  z Z a to k i  M e k s y k a ń ­
s k ie j lu b  f o s fo r y ty  z F lo r y d y .

D Z IĘ K I  o p e ra ty w n o ś c i p r a c o w n i­
k ó w  e k s p lo a ta c j i  u d a ło  s ię  p o łą c z y ć  
k o rz y s tn e  p rz e w o z y  w ę g ła  d o  J a p o ­
n i i  z im p o r te m  r u d y  z B r a z y l i i .  O - 
b e c n ie  s ta tk i  p o  p rz e jś c iu  p o d  b a ­
la s te m  do  K a n a d y  b ę d ą  z a b ie ra ły  
so le  p o ta s o w e  i  d o s ta rc z a ły  je  do  
B r a z y l i i .  T y m  s p o so b e m  s k r ó c i  s ię  
p r z e lo ty  w  b a la ś c ie  1 z a ro b i d o d a t­
k o w e  d e w iz y . T a k ż e  i  e k s p lo a ta c ja  
p ie rw s z e g o  s ia r k o w c a  do  p rz e w o z u  
s ia r k i  p ły n n e j  m /s  „T a r n o b r z e g ”  
p r z y n o s i d o s k o n a łe  e fe k ty .

Z a a n g a ż o w a n ie  i  o f ia r n o ś ć  za łó g  
P Ż M  ta k  w  b l is k ic h  i ś re d n ic h  za ­
s ię g a ch  o ra z  w  p o d ró ż a c h  d o o k o ła  
ś w ia ta , s p ra w n o ś ć  te c h n ic z n a  je d ­
n o s te k  ja k  i  s p ra w n a  o b s łu g a  s ta t­
k ó w  w  p o ls k ic h  p o r ta c h  p r z y c z y n i­
ł y  s ię d o  zn a c z n e g o  p rz e k ro c z e n ia  
p la n o w y c h  za ło ż e ń  I  k w a r ta łu  b r .  3 
o s ią g n ię c ia  k o r z y s tn v c h  w y n ik ó w  f i ­
n a n s o w y c h  p rz e d s ię b io rs tw a . (w it )

M .  in .  m o n to w a n e  są 1 1 -k o n d y g n a -  
c y jn e  b u d y n k i  m ie s z k a ln e  ty p u  
G -15 (p o d o b n e  d o  ty c h  z u l.  M a te j­
k i  w  S z c z e c in ie ) . W  ty m  r o k u  fa ­
b r y k a  d o m ó w  „ G r y fb e t ”  p rz e k a ż e  
ta k ż e  „ D o ln e j  O d rz e ”  g o to w e  e le ­
m e n ty  n a  t r z y  b u d y n k i .

G r y f in o  p rz e c h o d z i ta k ż e  g e n e ra l­
n e  p o rz ą d k i.  U l ic e  o t r z y m a ły  n a ­
w ie rz c h n ie  a s fa lto w e . P r z y g o to w u je  
s ię  te re n v  po d  n o w e  b lo k i  m ie s z ­
k a ln e . Z d e w a s to w a n e , n ie  n a d a ją c e  
s ię  do  r e m o n tu  b u d y n k i  u le g a ją  
ro z b ió rc e . W  ic h  m ie js c e  p r z y g o to ­
w u je  s ię  n o w e  in w e s ty c je  m ie s z k a ­
n io w e  i  u s łu g o w e  d la  m ia s ta . N a  
z d ję c iu  w id o k  na  je d e n  z fr a g m e n ­
tó w  m ia s ta , g d z ie  o s ta tn io  ro z e b ra ­
n o  s ta ry  b u d y n e k . D o b ie g a ją  k o ń c a  
p ra c e  p r z y  u s u w a n iu  g ru z u  i  p o ­
rz ą d k o w a n iu  te re n u , (z.)

F o to : Z . J o d k o w s k i

W Czynie XXX-lecia PRL

Na l is t i i :
Szczecin—Szwecja

(D okończen ie  ze s tr. 1) 
w a ró w . D o tyczy  to  zwłaszcza 
ru d y  w  im p o rc ie , k tó rą  ła d u je ­
m y  w  p o rta c h  L u le a  i  O x e lle - 
sund i  w ęg la  w  eksporc ie . P o l­
s k ie  s ta tk i za b ie ra ją  także  
szw edzką ru d ę  z n o rw esk iego  
p o r tu  N a rv ik .  W  ro k u  b ieżącym

A B  O skarsham ns V e r f  b u d u je  
d la  nas 3 z b io rn ik o w c e  o noś­
ności po 30 tys. D W T . Jeden ze 
s ta tk ó w  P Ż M  o trzym a  z k o ń ­
cem  ro ku , a d w a  następne w  
p o ło w ie  i  z końcem  1975 r.

Do n ied a w n a, gdy w  stocz­
n iach  p o ls k ic h  n ie  b y ło  jeszcze

ze w zg lę du  na zw ię ksza jący  się w a ru n k ó w  do re m o n tó w  3 2 - ty -
im p o rt  ru d y  do P o ls k i na leży 
przypuszczać, że p rze w ozy  
w zrosną  2— 3 razy.

Na zam ów ien ie  naszego a r­
m a to ra  szw edzka stoczn ia  A B  
Lodse  V a r í  zb ud ow a ła  ta n k o ­
w ie c  do  p rzew ozu s ia rk i p ły n ­
n e j m /s „T a rn o b rz e g ” . K o le jn y  
s ta te k  o nazw ie  m /s „S ia rk o ­
p o l”  a rm a to r o trz y m a  do eks­
p lo a ta c ji jeszcze 
m ies iącu , trzec ia  
zostan ie  p rzekazana  w  I I I  
k w a rta le  b r. N a to m ia s t s toczn ia

s ię czn ików  i  w ię kszych  je d n o ­
s tek, z le ca liśm y  w y k o n a n ie  ty c h  
p ra c  s toczn iow com  szw edzkim . 
I  ta k  w  ro k u  u b ie g ły m  w  sto ­
czn i g oe teb o rsk ie j re m o n to w a no  
„T o b ru k ” , „S ie k ie rk i” , „P o ­
w stańca  Ś ląsk iego”  i  „U n iw e r ­
sy te t T o ru ń s k i” . S toczn ia  sz tok­
h o lm ska  p ro w a d z iła  p race  p rz y  
re m o nc ie  a w a ry jn y m  „K o le ja -  

w  ty m  rza ” . O p ra cy  szw edzk ich  s tocz- 
je dn o s tka  n io w c ó w  re m o n to w có w  za­

ło g i p o ls k ic h  s ta tk ó w  w y ra ż a ją  
się z w ie lk im  uznan iem , (w it )

S P O R T  -  S P O R T  -  S P O R T

Z re g a t d o o ko ła  św ia ta
R E G A T Y  ż e g la rs k ie  d o o k o ła  ś w la -  m a n  m u s ia ł w y w ią z a ć  s ię  z f in a n s e -

DODATKOW A
PRODUKCJA
m a te ria łó w

budow lanych
D O B R E  W Y N IK I  p ro d u k c y j­

ne I  k w a r ta łu  b r. w  Szczeciń­
sk ich  Z a k ła da ch  C e ra m ik i B u ­
d o w la n e j p ozw a la ją  na w y c ią ­
g n ię c ie  o p ty m is tyczn ych  w n io ­
sków . W  o pa rc iu  o n ie  na osta­
tn ie j K S R  w  im ie n iu  za łog i 
p od ję to  zobow iązania  p ro d u k ­
c y jn e  i czyny  społeczne z o ka ­
z j i  X X X - le c ia  P R L . Dotyczą 
one d od a tko w e j p ro d u k c ji 520 
tys. sz tuk  cegły, 150 ton  m ącz­
k i ceg lane j oraz zw iększenia  
p ro d u k c ji różnych  p ó łfa b ry k a ­
tów . Łączna  w artość  p ro d u k c ji 
p on ad p la no w e j za łóg poszcze­
gó ln ych  za k ład ó w  w yn ie s ie  po­
nad  820 m in  z ł. W a rto ść  czy­
n ów  społecznych na rzecz za­
k ła d ó w  i ś rodow iska  ob licza  się 
na o ko ło  51 tys. z ł. (z)

ta  z b l iż a ją  s ię  d o  k o ń c a . P ie rw s z e  
ja c h ty  na  m e c ie  s p o d z ie w a n e  są w  
p o ło w ie  k w ie tn ia .  J a k  p o in fo r m o ­
w a ła  f r r n c u s k a  a g e n c ja  p ra s o w a , od 
3 ty g o d n i  b r a k  w ia d o m o ś c i od  za ­
ło g i  p o ls k ie g o  ja c h tu  „ C o p e r n ic u s ” . 
O rg a n iz a to rz y  re g a t z w r ó c i l i  s ię  do  
w s z y s tk ic h  je d n o s te k  u c z e s tn ic z ą ­
c y c h  w  z a w o d a c h  o ra z  s ta tk ó w  z 
p ro ś b ą  o p rz e k a z a n ie  in fo r m a c j i

y c h  z o b o w ią z a ń  i  d o p ie ro  2 k w ie t ­
n ia  p o w ró c i ł  s a m o lo te m  do  N o w e g o  
J o r k u .

K O M U N IK A T
T O T A L IZ A T O R A  S P O R T O W E G O

T O T A L IZ A T O R  S P O R T O W Y  z a w ia  
d a rn ia , że w  z a k ła d a c h  p i łk a r s k ic h  
s tw ie r d z o n o :  8 ro z w . /  13 t r a f .  — 
w y g r a n e  p o  28 096 z ł, 214 ro z w . z 12 

je ś l i  n a p o tk a  ja  na  s w y m  k u r s ie  p o i-  t r a f .  — w y g ra n e  p o  1 000 z ł 2 6**3 
s k i  ja c h t .  „ C o p e r n ie u s ”  w  o d -  ro z w . z 11 t r a f .  — w y g r a n e  p o  83 z ł, 
le g ło ś c i 50 m i l  o d  R io  de  J a n e ir o  13 034 r o z w . z 10 t r a f .  — w y g r a n e  p o  
z a s y g n a liz o w a ł k ło p o ty  z n a d a jn i -  14 z ł ( l i g a ‘p o ls k a ) ,  
k ie m  ra d io w y m  i  to  je s t  n a jp r a w d o -  1 r o z w . z 12 t r a f .  — w y g ra n e  p o  
p o d o b n ie j p o w o d e m  b r a k u  w ia d o -  31 151 z ł, 105 ro z w . z 11 t r a f .  —  w y ­
m o ś c i. K o n t r o le r z y  b iu r a  z a w o d ó w  g ra n e  p o  2 000 z ł. 916 ro z w . z 10 t r a f .  
in fo r m u ją ,  że n ie  m a  p o w o d ó w  d o  — w y g r a n e  p o  238 z ł ( lig a  a n g ie ls k a ) ,  
o b a w  o  lo s y  p o ls k ie g o  ke c z a  i je g o  W  z r k ła d a c h  T o to - L o tk a  s tw ie rd z o  
z i ło g i ,  b o w ie m  w  r e jo n ie ,  w  k tó r y m  n o :  1 ro z w . z 6 t r a f .  — w y g r s n a  
ż e g lo w a li  p o ls c y  ż e g la rz e  b y ła  d o -  1 000 000 z ł, 8 ro z w . z 5 t r a f .  p re m . 
b ra  p o g o d a  a w ia t r  w ia ł  z k o r z y s t -  — w y g ra n a  po  308 766 z ł, 345 ro z w . 
n e g o  k ie r u n k u .  P ra w d o p o d o b n ie  z 5 t r a f .  z w y k ł.  — w y g ra n e  p o  o k o ło  
p o ls k a  je d n o s tk a  z n a jd u je  s ię  w  10 000 z ł, 19 545 ro z w . z 4 t r a f .  —  w y -  
o k o l ic a c h  W y s p  Z ie lo n e g o  P r z y lą d -  g ra n e  po  233 z ł, 335 370 ro z w . z 3 
k a . t r a f ie n ia m i — w y g r a n e  p o  14 ż l.

W  Z A K O P A N E M  z a k o ń c z y ł 
m ię d z y n a r o d o w y  tu r n ie j  w  k o s z y ­
k ó w c e  k o b ie t  z u d z ia łe m  d w ó c h  r e ­
p re z e n ta c j i  P o ls k i,  C z e c h o s ło w a c ji 
, .B ”  o ra z  re p re z e n ta c j i  M o łd a w s k ie j 
SR R .

W  m e czu , k tó r y  d e c y d o w a ł o 
p ie rw s z y m  m ie js c u  w  tu r n ie ju ,  zm ie ­
r z y ły  s ię  d w ie  n a jle p s z e  .d r u ż y n y  
P o ls k a  , ;A ”  — i  M o łd a w s k a  SR R . 
W y g r a ły  P o lk i  65:52 (38:25). N ie s te ­
t y  n a  ża d n e  k o m p le m e n ty  n ie  za ­
s łu ż y ły  p a n ie  z n a s z e j d ru g ie j  d r u ­
ż y n y .  P o ls k a  , .B ”  z a ję ła  o s ta tn ie  
m ie js c e  w  tu r n ie ju .

126 T Y S . D O L A R Ó W  p o d a tk u  m u ­
s ia ł z a p ła c ić  m is t rz  ś w ia ta  w s z e c h - 

ag , z a w o d o w y  b o k s e r  a m e ry k a ń ­
s k i  — G e o rg e  F o re m a n  u rz ę d o w i,  f i ­
n a n s o w e m u  w  C a ra c a s . J e s t to  18 
p ro c . je g o  h o n o r a r iu m  za w y g r a r a  
w a lk ę  z K e n e m  N o r io  n e m  z d n ia  
26 m a rc a  w  s to lic y  W e n e z u e li. N a  
n ic  n ie  z d a ły  s ię  r e k la m a c je .  F o re -

te| drabin y 
szczeble wstawiamy 

własną pracą
MINĄŁ kolejny kwartał, 90 dni owocnej pracy, wzbogacającej ogól­

nonarodowy potencjał ekonomiczny i społeczny dobrobyt.
Niejednokrotnie publikowaliśmy dane statystyczne, wskaźniki pro­

dukcyjne charakteryzujące dobry, harmonijny rytm pracy szczeciń­
skich przedsiębiorstw, informowaliśmy o rzetelnym, wydajnym wy­
siłku ludzi pracy naszego województwa.

Można dziś z pełnym uzasadnieniem stwierdzić, że te pierwsze 90 
dni 1974 roku cechowało w naszym województwie stałe przyspie­
szanie tempa i wzrost dynamiki gospodarczej. Na taką powszech­
ną charakterystykę tego okresu wywarł silny wpływ rządowy pro­
gram kompleksowej ofensywy w polityce społecznej, wszechstronnej 
poprawy poziomu życia całego społeczeństwa. Wszechstronnej i 
kompleksowej — to znaczy uwzględniającej wszystkie czynniki indy­
widualnego i społecznego bytu. W skład tych czynników  ̂— jak 
wiadomo -  wchodzi m. in. poprawa rent i emerytur, podniesienie 
zasiłków rodzinnych, chorobowych, stypendiów, zwiększenie wy­
datków państwa na rozwój służby zdrowia i opieki społecznej, 
szkolnictwa i placówek wychowawczych, dopłat do wczasów i tu­
rystyki, do stołówek pracowniczych czy wreszcie zdecydowane po­
większenie środków na budownictwo i remonty mieszkań.

W  tej szerokiej, wszechstronnej ofensywie w polityce społecznej 
uwzględniono realizowany z żelazną konsekwencją harmonogram 
podwyżek płac.

DLA WIELU grup pracujących te decyzje stały się głównym i zna­
miennym motywem pracy rzetelnej, wydajnej i odpowiedzialnej. 
Mijający kwartał, jego wyniki gospodarcze jeszcze raz potwierdza­
ją  prawdę, która staje się oczywista dla wszystkich -  że ten kom­

pleksowy program poprawy bytu może być i będzie realizowany 
jedynie wówczas, kiedy potwierdzimy go owocnym działaniem na 
całym froncie gospodarczym.

U zdecydowanej większości pracujących nie budzi dziś wątpli­
wości przekonanie, że aby móc lepiej zaspokajać społeczne potrze­
by i systematycznie podnosić standard życia każdego obywatela, 
trzeba mieć na to wypracowane środki. Trzeba stale, każdego dnia, 
rzetelną pracą — w skali każdego warsztatu pracy, każdego zakła­
du produkcyjnego — tworzyć materialne dobra. Tyiko w ten, jedy­
nie logiczny, w praktyce życiowej potwierdzony sposób, można spro­
stać odpowiedzialnym zasadom gospodarowania. Tylko wówczas, 
kiedy dopingować się będą coraz lepsze, wydajniejsze rezultaty 
pracy, można będzie na ich podstawie rozbudowywać i realizować 
ambitny program placowy i socjalny. Ta prawda oczywista staje się 
coraz powszechniejszym miernikiem społecznej i obywatelskiej po­
stawy. W zderzeniu z tą postawą i jednocześnie w konflikcie ze 
społecznym poczuciem słuszności znajdą się ci wszyscy, którzy uwa­
żają, że problem placowy można rozwiązywać na własny, egoistycz­
ny rachunek — bez liczenia się z konkretnymi warunkami gospodar­
czymi i możliwościami.

Po drabinie dochodów własnych można wstępować jedynie wów­
czas, kiedy wstawia się do niej szczeble własną pracą. Wszelkie 
rozpychanie się łokciami przy wstępowaniu na tę drabinę, przekła­
danie własnego, egoistycznego interesu nad interes społeczny, nie 
liczenie się z innymi, lekceważenie decyzji władz — napotykać musi 
społeczny opór i kategoryczny sprzeciw.

ZGODNIE z decyzjami XII Plenum, w pragmatyce postępowania 
administracji gospodarczej określono hierarchię potrzeb płacowych, 
tych doraźnych i tych długofalowych. W  tym „rozkładzie jazdy" 
uwzględniono kompleksowo całość czynników, składających się na 
poprawę szeroko pojętych warunków bytowych i socjalnych społe­
czeństwa. Dotyczą one łącznie 11 milionów pracujących w naszym 
kraju.

Tę ofensywę, jaką prowadzimy od trzech lat na całym froncie 
polityki społeczno-gospodarczej określają głównie i przede wszyst­
kim wyniki naszej pracy. To, czego dokonaliśmy w tej dziedzinie 
w minionych trzech latach, jak i w I kwartale 74 r. ugruntowuje 
pewność, że nasze zamierzenia w zakresie świadczeń socjalnych 
i bytowych zostaną zrealizowane. Terminowo i w takiej wielkości, 
jak pozwala na to nasza wspólna praca i wspólna, narodowa kiesa.

iij)

W czo ra j 
w  k ra ju

Bg N A  W T O R K O W Y M  p o s ie d z e n iu  
B iu r o  P o lit y c z n e  K C  P Z P R  ro z p a ­
t r z y ło  a k tu a ln e  p r o b le m y  o c h r o n y  
z d ro w ia  s p o łe c z e ń s tw a  o ra z  z a p o ­
z n a ło  s ię  z p rz e b ie g ie m  z b ió r k i  n a  
N a ro d o w y  F u n d u s z  O c h ro n y  Z d r o ­
w ia  w  p ie rw s z y m  r o k u  je g o  is tn ie ­
n ia .  W  o k re s ie  ty m  z e b ra n o  2 315 
m in  z ł.

Z  k o le i  B iu r o  P o lit y c z n e  w y s łu ­
c h a ło  in fo r m a c j i  m in is t r a  h a n d lu  
z a g ra n ic z n e g o  i  u s łu g  o a k tu a ln y c h  
p ro b le m a c h  p r a c y  z w ią z k ó w  za w o ­
d o w y c h .

B iu r o  P o lit y c z n e  z a p o z n a ło  s ię  
ró w n ie ż  z in fo r m a c ją  o a k tu a ln y c h  
p ro b le m a c h  z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h .

m  W  W A R S Z A W IE  p o d p is a n e  zo ­
s ta ły  p r o to k o ły  ro b o cze  o w s p ó ł­
p ra c y  P o ls k i i  Z S R R  w  d z ie d z in ie  
ra d ia  i  te le w iz j i .  P r z e w id u je  s ię  
da lsze  ro z s z e rz e n ie  W5’m ia n y  a u d y ­
c j i  r a d io w y c h  i  p r o g r a m ó w  te le w i­
z y jn y c h .

P9 W  W A R S Z A W IE  ro z p o c z ę ło  s ię  
4 -d n io w e  p o s ie d z e n ie  s ta łe j g r u p y  
ro b o c z e j d /s  k s z ta łc e n ia  i  d o s k o n a ­
le n ia  k a d r  n a u k o w y c h ,  p o w o ła n e j 
p rze z  K o m ite t  W s p ó łp ra c y  N a u k o ­
w o -T e c h n ic z n e j R W P G . T e m a te m  
o b ra d  są p r o b le m y  w s p ó łp ra c y  w  
z a k re s ie  k s z ta łc e n ia  i d o s k o n a le n ia  
k a d r  n a u k o w y c h  w  1975 r .

T rw a  energiczne śledztwo

M m  złotych
z r i l io w a l i
k a s la rze

N A J W IĘ K S Z A  w  o s ta tn im  d z le *  
s ię c io le e iu  w  W a rs z a w ie  k r a d z ie ż  z 
w ła m a n ie m  w y d a rz y ła  s ię  w  n o c y  
z  26 n a  27 m a rc a  b r .  N ie  u s ta le n i 
je szcze  s p r a w c y  w ła m a l i  s ię  d o  
b iu r  P rz e d s ię b io rs tw a  Im p r e z  A r t y ­
s ty c z n y c h . g d z ie  po  s fo rs o w a n iu  
m e ta lo w e j ( b iu r o w e j)  s z a fy  z ra b o ­
w a l i  p o n a d  m i l io n  z ło ty c h  p rz e ­
z n a c z o n y c h  n a  w y p ła t y  h o n o r a ­
r ió w .

P o dcza s  w s tę p n e g o  d o c h o d z e n ia  
u s ta lo n o , że w ła m y w a c z e  d o s ta li  
s ię  do  p o m ie s z c z e ń  n a  I I I  p ię t r z e  
z k la t k i  s c h o d o w e j,  o tw ie ra ją c  d o ­
r o b io n y m i k lu c z a m i d r z w i ,  z a m ­
k n ię te  na  t r z y  z a m k i.  B iu r k a  i  
s z a fy  w  p o m ie s z c z e n iu , w  k tó r y m  
z n a jd o w a ła  s ię  k a sa . z o s ta ły  d o k u ­
m e n tn ie  s p lą d ro w a n e . W ła m y w a c z e  
p o s z u k iw a li  b e z s k u te c z n ie  k lu c z y  
d o  k a s y . N ie  z n a la z łs z y  ic h  w y ­
w ie r c i l i  k i l k a  o tw o r ó w  p r z y  z a m ­
k u  k a s y . a n a s tę p n ie  ło m e m  w y ­
w a ż y l i  j e j  d r z w i .
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Zmarł prezydent Francji 
Georges Pompidon

(D okończen ie  ze s tr. 1)

w y w a rły  doniosły w p ływ  na  
dalszy rozw ój wszechstronnych 
stosunków m iędzy naszymi na­
rodam i. P rzy ją ł w tedy z zado­
w oleniem  zaproszenie do od­
w iedzenia Polski, czego niestety 
nie zdążył już zrealizować.

Z  osobą prezydenta Pompidou 
w iążą  się także bliższe w  cza­
sie obrazy jego spotkania w  F i-  
cundzic i  rozm owy z sekreta­
rzem  generalnym  K C  K P Z R  
Leonidem  Breżniew em . M im o  
n iew ątp liw ie  złego ju ż  bardzo 
stanu zdrow ia i  —  o czym  
teraz w iem y —  zbliżającego się 
kresu życia, odbył on te daleką  
podróż, by spraw ie zbliżenia z 
narodem  radzieckim , dalszego 
odprężenia i um ocnienia pokoju  
w  świecie przydać nowych im ­
pulsów i  nadać im  nowych tre ­
ści.

O D  P Ó Ź N Y C H  g o d z in  w ie c z o rn y c h  
W e w to r e k  — a w ię c  od m o m e n tu  
o g ło s z e n ia  w ia d o m o ś c i o z g o n ie  
G e o rg e s a  P o m p id o n  _  o b o w ią z k i 
p r e z y d e n ta  R e n u b l ik i  F ra n c u s k ie j  
p e łn i  p r z e w o d n ic z ą c y  S e n a tu  A ło in  
P o h e r.  B y ł  o n  ju ż  t a k im  ty m c z a s o ­
w y m  n re z y d e n fe m . k ie d y  w  k w ie t ­
n iu  T969 r o k u  C h a rle s  de  G a u lle  u -  
s ta n i l  ze s ta n o w is k a  sze fa  n a ń r tw a .  
D z iś  z b ie rz e  s ie  p o d  n rz e w o d n ie -  
tw e m  R o ire -a  F re y a  R a d a  K o n s ty ­
tu c y jn a ,  k tó r a  s tw ie r d z i  o f ic ja ln ie  
w a k a t  u rz ę d u  p r e z y d e n c k ie g o .

Z g o d n ie  z k o n s ty tu c ja  w v b o r y  n o ­
w e g o  s ze fa  p a ń s tw a  o d b ę d ą  s ie  m ie ­
d z y  20 a  25 d n ie m  od ś m ie re i O e o r -  
ge sa  P o m p id o u . a w ie c  m ^ d z y  22 
k w ie tn ia  a  7 m ai.a . P o n ie w a ż  o d b ę ­
d ą  s ie  on e  w  n ie d z ie le ,  n a s ła n i to  
2R k w ie tn ia  a lb o  5 m a ja .  K o n s ty tu ­
c ja  p r z e w id u je ,  że n a  18 d n i p rz e d  
p ie rw s z ą  tu r ą  g lo s o w a n ia  z a m k n ię ta  
z o s ta n ie  ł is ta  t j
d n i  rz ą d  « " ło s i  n a z w is k a  t y r ą ,  k tó ­
r z y  u b ie g a  ńa s ię  o s ta n o w isk *»  
p a ń s tw a . .T -ś 'i w  n ie rw = z « j t« -» .« 
ża d e n  z k a n d y d a tó w  n ie  ir^ y s ^ a  
b e z w z g łe d n e i w i" l ts z o ś c i » 'n rń w . to  
r o z n is a n a  z o s ta n ie  d r u " a  m -a  z »a- 
d z ia łe m  t y l k o  tv c h  k a n d y d a tó w ,  
k tó r z y  z a ic l i  d w a  c z o ło w e  m ie js c a  
w  p ie rw s z e j p ró b ie .

7ie_ w z g lę d u  na  nó ż  n a  n o rę  i  c a ł­
k o w ite  zasTrnezen ie. ż -d e n  z f»— * .  
c u s k lc h  p o l i t y k ó w . ’ aż d o  g o d z in  
r a n n y c h  w  ś ro d ę  n ie  z lo ż v l o ś w ia d ­
cz e n ia  n a  te m a t s y tu a c j i  w  ia k i« j  
z n a la z ła  s ie  r e o u b łik a .  W ie kszo ę ć  
c z o ło w y c h  o so b is tn < ^ i fran en sk ie« »  
p rz e s ła ła  k o n d o le n c ie  n a  rę c e  n a n i 
P o m p id o u . n ó d k r -ś la T ą e  z a s in z i 
z m a r łe g o  i  je g o  w ie lk i  h a r t  d u c h a

w  w a lc e  z  c h o ro b ą  w  o s ta tn ic h  
o s ie m n a s tu  m ie s ią c a c h . Z a s łu g i p re ­
z y d e n ta  p o d k re ś la  te ż  p o ra n n a  p r a ­
sa p a r y s k a  w s z y s tk ic h  n ie m a l o d ­
c ie n i.

D z iś  o d b ę d z ie  s ię  p o d  p rz e w o d n ic ­
tw e m  p r e m ie ra  P ie r r e  M e s s m e ra  p o ­
s ie d z e n ie  R a d y  M in is t r ó w ,  p o  k tó ­
r y m  o c z e k u je  s ię  w a ż n e j d e k la r a c j i  
s ze fa  r z ą d u . Z ło ż y  te ż  o ś w ia d c z e n ie  
p ie rw s z y  s e k re ta rz  P a r t i i  S o c ja l i­
s ty c z n e j F ra n c o is  M it te r r a n d .

T e g o ż  d n ia  o d b ę d ą  s ię  p o s ie d z e n ia  
w ła d z  n a c z e ln y c h  w ię k s z o ś c i f r a n ­
c u s k ic h  p a r t i i  p o l i ty c z n y c h ,  n a  U !ó - 
r y c h  d y s k u to w a n e  b ę d ą  k w e s t ie  
z w ią z a n e  z w y z n a c z e n ie m  k a n d y d a ­
tó w  d o  p re z y d e n c k ie g o  fo te la .

W  z w ią z k u  z n a g ły m  z g o n e m  
G e o rg e sa  P o m p id o u  p o s ta n o w io n o  
a n u lo w a ć  w y z n a c z o n ą  n a  c z w a r te k  
d e b a tę  g e n e ra ln ą  n a d  p o l i t y k ą  rz ą ­
d u . T e g o  d n ia  p r z e w o d n ic z ą c y  Z g r o ­
m a d z e n ia  N a ro d o w e g o  E d g a r  F a u re  
w y g ło s i p rz e m ó w ie n ie  p o ś w ię c o n e  
p a m ię c i z m a r łe g o .

W e d łu g  n ie  p o tw ie r d z o n y c h  o f ic ja ł  
n ie  in fo r m a c j i  p r e z y d e n t  P o m p id o u  
z o s ta n ie  p o c h o w a n y  w  m a le j  m ie j ­
s c o w o śc i O r v i l l ie r s  w  c z w a r te k . O - 
g ó in o k ra jo w e  u ro c z y s to ś c i ż a ło b n e  
o d b ę d ą  s ię  n a to m ia s t w  s o b o tę .

O F IC J A L N E G O  k o m u n ik a tu  
o p rzyczyn ach  zgonu p re zyde n ­
ta  F ra n c ji G eorgesa P om p id o u  
jeszcze n ie  ogłoszono. A ge n c ja  
F ra n ce  Presse pisze, że spec ja ­
liś c i coraz częściej w y s u w a li 
h ipotezę, iż  p re zyd e n t P o m p i­
dou c ie rp ia ł na ro d z a j b ia ła c z ­
k i, tzw . chorobę  K a h łe ra . W  
o s ta tn ich  ty go d n ia ch  n as tą p ił 
sz y b k i ro z w ó j te j ch o rob y  i m i­
m o in ten syw n eg o  leczenia  za­
stosowanego przez spec ja lis tó w , 
n ie  u da ło  się je j  p ow strzym ać.

Imponujący ram ii
szwedzkiego handlu 

zagranicznego
3. 4. S Z T O K H O L M  P A P . G lobalna wartość szwedzkiego eks­

portu w  1973 roku wyniosła 53 019 900 069 koron. t j. 11,5 m il a r- 
tla dolarów, natomiast im portu —  46 302 900 009 koron (9,8 m ld  
doi.). W  porównaniu z 1972 rokiem  wzrost ubiegłorocznego 
eksportu wyniósł 27 proc., zaś im portu  —  20 proc.

N A J W IĘ K S Z Y M  o db io rcą  
szw edzkich  to w a ró w  w  1973 r. 
b y ły  k ra je  E u ro p e js k ie j W spó l­
n o ty  G ospodarcze j, do k tó ry c h  
S zw ecja  W yeksportow a ła  za su ­
m ę 28 718 m ilio n ó w  ko ron . O - 
znacza to, że w  ciągu u b ie g łe ­
go ro k u  e kspo rt ten w zrós ł o 
27,1 proc. Im p o r t  szw edzki z

Śmierć głodowa
grozi tysiącom
Afrykanów

G E N E W A  P A P . M ie s ię c z n y  b iu le ­
ty n  L ig i  T o w a rz y s tw  C ze rw o n e g o  
K rz y ż a ,  o p u b l ik o w a n y  w  G e n e w ie , 
in fo r m u je  o  d a ls z y m  p o g o rs z e n iu  
s ię  s y tu a c j i  ż y w n o ś c io w e j w  sześc iu  
k r a ja c h  S a h e lu  ( s t r e fy  p ó łp u s ty n n e j,  
le ż ą c e j na  p o łu d n ie  od S a h a ry ) .  
T r w a ją c a  o d  k i j k u  la t  susza s p o w o ­
d o w a ła  ju ż  ś m ie rć  ty s ię c y  lu d z i w  
C za d z ie  G ó rn e j W o lc ie .  M a li ,  M a u ­
r e ta n i i ,  N ig rz e  i  S e n e g a lu . O b e c n ie  
ty s ią c e  o b y w a te l i  w y m ie n io n y c h  
k r a jó w  z n ó w  s to ją  w  o b lic z u  g ro ź ­
b y  ś m ie r c i  g ło d o w e j.  Z a p a sy  ż y w ­
n o ś c i są n a  w y c z e rp a n iu . S y tu a c ję  
m o że  u r z to w a ć  je d y n ie  s z y b k a  
e fe k ty w n a  p o m o c  m ię d z y n a ro d o w a .

T e g o ro c z n e  p e r s p e k ty w y  r o ln ic tw a  
w  k r a ja c h  S a h e lu  L ig a  T o w a rz y s tw  
C z e rw o n e g o  K r z y ż a  o c e n ia  ja k o  je ­
szcze go rsze  n iż  w  p o p rz e d n ic h  la ­
ta c h . T

RUMUNIA

Dekrety o darowaniu
n iektórych  ka r 

i o amnestii
B U K A R E S Z T  P A P .. 2 b m , o g ło ­

s z o n o  w  R u m u n i i  d w a  d e k r e ty :  
p re z y d e n c k i o  d a r o w a n iu  n ie k tó r y r h  
k a r  i  R a d y  P a ń s tw a  o  a m n e s t i i  d la  
n ie k tó r y c h  p rz e s tę p c ó w .

P ie rw s z y  z n ic h  d a r o w u je  k a r v  
W ię z ie n ia  d o  la t  2 o ra z  g r z v w n v .  a 
ta k ż e  k a r y  p o z b a w ie n ia  w o 'n o s r l  do  
5 la t  t y m .  k tó r z y  u k o ń e z v ł i  f,o la t. 
k o b ie to m  c ię ż a rn y m  i k o b ie to m  m n - 
J ą e y m  d z le e i d o  ła t  5. ia k  ró w n ie ż  
n ie le tn im .  D e k re t n ie  o b e im n ie  
p r z e w in ie ń  p r z e c iw k o  b e z p ie c z e ń ­
s tw u  p a ń s tw a , a ta k ż e  n r z - p ę o s tw  
p o p e łn io n y c h  z p i'e m e d v ta c 'a  g d v  
s z k o d a  p rz e k ro c z y ła  5 tv s . le i ’ i  bez 
p r e m e d y ta c j i  p r z v  s z k o d z ie  p o n a d  
2W ty s . le i  N ie  o b e im u le  ta k ż e  m o r ­
d e r s tw .  a k tó w  b a n d y ty z m u  g w a ł­
t ó w  itp .

D e k r e t  R a d y  P a ń s tw a  o b e jm u je  
a m n e s t ią  p rz e s tę p s tw a , za k tó r e  k o ­
d e k s  k a r n y  lu b  n r a w a  s p e c ja ln e  
p r z e w id u ją  k a r ę  p o z b a w ie n ia  w o l­
n o ś c i d o  la t  3 lu b  g rz y w n ę . N ie  k o ­
r z y s ta ją  z n ie j  m . in .  w in n i  d o k o ­
n y w a n ia  n ie le g a ln y c h  z a b ie g ó w  
p r z e rw a n ia  c ią ż y , o s o b v  k tó r e  p rz e ­
k r o c z y ły  g ra n ic ę  n ie le g a ln ie ,  w in n i  
fa łs z e r s tw a  d o k u m e n tó w  itp .

O b y d w a  d e k r e ty  p o d p is a ł p re z y -  
dgnt S R R  N ic o la e  C eausescu.

W  M R F  
m n ie f j  p u lą

W  N IE M C Z E C H  z a c h o d n ic h  z a n o ­
to w a n o  o s ta tn io  s p a d e k  s p rz e d  aż v  
p a p ie ro s ó w  o  9 8%. c y g a r  o 8,2% 
o ra z  fa je k  o  5.3% p r z y  je d n o c z e s ­
n y m  w z ro ś c ie  c e n  t y to n iu  o o k o ło  
W % , c o  n ie  w y d a je  s ię  bez z w ią z -

k ra jó w  E W G  w z ró s ł o 21 proc., 
a jego  g lob a ln a  w a rto ść  osiąg­
nę ła  sum ę 25 589 m ilio n ó w  k o ­
ron .

D uży w z ros t o b ro tó w  h an d lo ­
w ych  osiągnęła S zw ecja  w  u - 
b ie g ły m  ro k u  z k ra ja m i soc ja ­
lis ty c z n y m i. S zw edzk i e kspo rt 
do ty c h  k ra jó w  z w ię k s z y ł się 
o 36 proc.

S Z A L E J Ą C A  w  k r a ja c h  k a p i ta l i ­
s ty c z n y c h  in f la c ja  n ie  o szc z ę d z iła  
ta k ż e  S z w e c ji,  a c z k o lw ie k  s p o ś ró d  
k r a jó w  e u r o p e js k ic h  w z ro s t d ro ż y z ­
n y  w  S z w e c ji je s t  s to s u n k o w o  n ie ­
w ie lk i .  W  1973 r . w y n ió s ł  o n  n ie co  
p o n a d  8 p ro c . J e d n a k ż e  s y tu a c ja  na  
ś w ia to w y m  r y n k u  g o s p o d a rc z y m  w  
d a ls z y m  c ią g u  s i ln ie  p o b u d z a  te n ­
d e n c je  in f la c y jn e .

P ra g n ą c  z a h a m o w a ć , w z g lę d n ie  
n ie c o  o s ła b ić ,  n ie u s ta n n y  w z ro s t 
ce n . r z ą d  s z w e d z k i s to s u je  z a m ra ­
ż a n ie  c e r  n ie k tó r y c h  n a jw a ż n ie j­
s z y c h  a r ty k u łó w  p ie rw s z e j p o tr z e b y . 
O d  p rz e s z ło  r o k u  o b o w ią z u je  za ­
m ro ż e n ie  c e n  w ie lu  w a ż n y c h  a r t y ­
k u łó w  s p o ż y w c z y c h , ja k  n p . m le k a , 
m ię sa , r y ż u  i tp .  O s ta tn io  d e k re te m  
rz ą d u  w p ro w a d z o n o  z a m ro ż e n ie  cen  
in n y c h  a r ty k u łó w  ż y w n o ś c io w y c h , a 
m ia n o w ic ie  m ą k i i  n a jp o p u la r n ie j ­
s z y c h  g a tu n k ó w  C h leba . P o n a d to  
w p ro w a d z o n o  w  m a rc u  z a m ro ż e n ie  
c e n  d re w n a , p a p ie ru  g a z e to w e g o , 
c e m e n tu  i  in n y c h  m a te r ia łó w  b u ­
d o w la n y c h .

P R A W IE  30 M IL IO N Ó W  T O N  
R U D Y  Ż E L A Z A  D A Ł Y  

S Z W E D Z K IE  K O P A L N IE

P A Ń S T W O W Y  k o n c e r n  g ó rn ic z y  
L K B A ,  e k s p lo a tu ją c y  b o g a te  z ło ża  
r u d y  że la za  w  p ó łn o c n e j S z w e c ji, 
p o d a ł, że w  1973 r o k u  k o p a ln ie  z a ­
g łę b ia  K i r u n y  w y d o b y ły  29.S m il io ­
n a  to n  w y s o k o  w y d a jn e j  r u d y  że­
la za , c z y l i  o  4,7 m il io n a  to n  w ię c e j 
n iż  w  r o k u  1972.

K R Y Z Y S  p a l iw o w y ,  k t ó r y  z m u s ił  
w ła d z e  s z w e d z k ie  do  w p ro w a d z e n ia  
ró ż n y c h  o g ra n ic z e ń , o d b i ł  s ię  p o ­
w a ż n ie  na  s o rz e d a ż y  n o w y c h  sa m o ­
c h o d ó w . J a k  in fo r m u je  b iu le ty n  
s z w e d z k ie g o  M S Z , w  s ty c z n iu  i  l u ­
ty m  b r .  o b y w a te le  s z w e d z c y  z a k u ­
p i l i  o g ó łe m  26 558 s a m o c h o d ó w , p o d ­
czas g d y  w  a n a lo g ic z n y m  o k re s ie  
u b ie g łe g o  r o k u  — 38 957 s z tu k .

ES N ie s ła b n ą c e  z a in te re s o w a ­
n ie  to w a rz y s z y  o d b y w a ją c y m  
s ię  w  F in la n d i i  im p re z o m  p o l­
s k im ,  z o rg a n iz o w a n y m  w  r a ­
m a c h  o b c h o d ó w  30 -le c ia  P R L  
w  ty m  k r a ju  N ig d y  d o tą d  
p ra s a  f iń s k a  n ie  p is a ła  ta k  
w ie le  o P o ls c e , za m ie s z c z a ją c  
o b o k  s p ra w o z d a ń  z im p re z  re ­
p o r ta ż e  n a w ią z u ją c e  do  o b c h o ­
d zo n e g o  ju b i le u s z u . D u ż y m  po ­
w o d z e n ie m  c ie s z y ł s ię  z w ła s z ­
cza z a k o ń c z o n y  w  H e ls in k a c h  
T y d z ie ń  F i lm u  P o ls k ie g o , na  
k tó r y m  p o k a z a n o  m . in .  „ I l u ­
m in a c ję ” , „W e s e le ” , „H u b a la ”  
o ra z  „ W  p u s ty n i  i  w  p u s z c z y ,’ .

S U K C E S  P O L S K IC H  
B U D O W L A N Y C H  
W  IL M E N A U

U9 Z a k ła d  u rz ą d z e ń  la b o ra ­
to r y jn y c h  je s t  p o  fa b r y c e  p o r ­
c e la n y  d r u g im  w ie lk im  o b ie k ­
te m  p rz e m y s ło w y m  w z n ie s io ­
n y m  p rz e z  p o ls k ie  z a ło g i b u ­
d o w la n o -m o n ta ż o w e  w  I lm e -  
n a u . B y ła  to  je d n a  z n a jp i l ­
n ie js z y c h  in w e s ty c j i  p rz e m y s łu  
s z k la rs k ie g o  i  c e ra m ic z n e g o  
N R D .

U ż y tk o w n ik  p r z y s tą p i ł  j u ż  do  
u r u c h a m ia n ia  p r o d u k c j i  w  n o ­
w y m  z a k ła d z ie , w y s o k o  oce­
n ia ją c  p r z y  ty m  ja k o ś ć  p ra c  
w y k o n a n y c h  p rz e z  nasze za ­
ło g i.  U w a g ę  z w ra c a  s z y b k ie  
te m p o  p ra c y  p o ls k ic h  b u d o w ­
la n y c h .

IN D IE :  Z IE M IA  
D L A  B E Z R O L N Y C H  
W  S T A N IE  O R IS A

E3 w  in d y js k ie j  p r o w in c j i  
O r is a  n a d  Z a to k ą  B e n g a ls k ą , 
z a m ie s z k a n e j p rz e z  22 m il io n y  
lu d z i,  o b c h o d z o n o  w  p o n ie d z ia ­
łe k  „ d z ie ń  ro z d z ia łu  z ie m i” . 
D e c y z ją  rz ą d u  s ta n o w e g o , na  
k tó re g o  cze le  s to i p a n i N a n d i-  
n i  S a tp a th i.  w s p ó łp ra c o w n ic z ­
k a  I n d i r y  G a n d h i,  b e z ro ln e  
c h ło p s tw o  i  r o b o tn ic y  r o ln i  
t e j  p r o w in c j i  o t r z y m a ją  w  la ­
ta c h  1974—75 p rz e s z ło  80 ty s ię ­
c y  h e k ta ró w  z ie m i.  N a d z ia ły  
z ie m i d o s ta n ą  m . in .  tz w . h a -  
r id ż a n ie  ( „ n ie d o ty k a ln i ” ) .

K. Penderecki
W  K s l i G N f e i S
3.4. M E K S Y K  P A P . 29 m a rc a  o d ­

b y ła  s ię  w  s to lic y  M e k s y k u  p re m ie ­
ra  P a s j i  K r z y s z to fa  P e n d e re c k ie g o . 
D y ry g o w a ł  J e rz y  K a t le w ic z . G łó w ­
ną  p a r t ię  s o lo w ą  w y k o n a ł  A n d r z e j 
H io ls k i .  o b e c n y  b y ł  ró w n ie ż  k o m ­
p o z y to r .  W y k o n a n ie  P a s j i  b y ło  
t r a n s m ito w a n e  p rz e z  ra d io  i  te le w i­

z ję . K o n c e r t  z o s ta ł p o w tó r z o n y  31 
m a rc a . O b a  k o n c e r ty  m ia ły  o g ro m ­
ne  p o w o d z e n ie .

Wielka Brytania żąda reform

Z m k i zapytania
nad przyszłością EWG
L O N D Y N  P A P . Korespondent P A P  W ładysław  K ra jew ski p i­

sze:
—  Żądanie re w iz ji zasad, na jak ich  opiera się związek W ie l­

k ie j B rytan ii z E W G , w ysunięty  na Radzie M in is teria ln e j te j 
organizacji w  Luksem burgu przez brytyjskiego m inistra spraw  
zagranicznych Jamesa Callaghana, stawia znak zapytania nad 
przyszłością Europy zachodniej. Celem  b ryty jsk ie j in ic ja tyw y  
jest popraw a w arunków  członkowskich, które obecny rząd  
labourzystowski uznaje za krzyw dzące d la  interesów narodo­
wych.

łw im p n n u iw  »

GEORGES POM PIDOU urodził się 5 lipca 1911 roku w miejsco- J 
wości Montboudif (dep. Cantal). Po studiach na wydziale huma- 1  
nistycznym pracował jako profesor liceum w Marsylii (w latach I  
1935-1938), a następnie w Paryżu (1939-1944). Przez wiele lał 
był bliskim współpracownikiem gen. de Gaulle*a, w latach 1944- 
1946 był urzędnikiem do specjalnych poruczeń przy gen. de 
Gau!le‘u jako tymczasowym szefie państwa i rządu. Następnie 
piastował wyższe stanowiska w administracji.

Od 1954 r. po opuszczeniu sfużby państwowej, zajmował kierow­
nicze stanowiska w różnych wielkich koncernach finansowych 
i przemysłowych.

Od czerwca 1953 r. do stycznia 1959. r. był dyrektorem gabine­
tu premiera de Gaul!a’c!. W  okresie od lutego 1959 do kwietnia 
1952 r. był członkiem Rady Konstytucyjnej. 16 kwietnia 1962 r. 
został premierem Francji i funkcj'ę tę sprawował do 10 lipca 1968 r.
15 czerwca 1969 r. został wybrany prezydentem Republiki Fran­
cuskiej.

W . B R Y T A N IA  w y m ie n ia  
d z iedz iny, w  k tó ry c h  re fo rm a  
je s t p iln ie  pożądana; są to :  po­
l i ty k a  ro ln a  W spó lnego  R yn ku , 
fin an se  E W G , p o li ty k a  h a n d ­
low a , z a g w a ra n to w a n ie  autono ­
m ii ustaw odaw cze j in s ty tu c ji 
na rod ow ych  i  w reszc ie  —  p rze ­
w a rto ś c io w a n ie  ce lów  p o lity c z ­
n ych  w sp ó lno ty . W  sum ie  po­
s tu la ty  b ry ty js k ie  oznaczają  za­
sadniczą re fo rm ę  EW G , a le  na ­
le ży  p o d k re ś lić  fa k t,  że b r y t y j­
ska in ic ja ty w a  p re fe ru je  m o d y ­
f ik a c ję  W spó lnego  R y n k u  w  je ­
go obecnym  u k ła d z ie  d z ie w ię c iu  
p a ń s tw  p rzed  ew en tua lnośc ią  
ro z b ic ia  te j o rg a n iz a c ji od  środ ­
ka. T e o re tyczn ie  je d n a k  n ie  je s t 
w y k lu c z o n e  w y s tą p ie n ie  W . 
B ry ta n ii z EW G . Tę e w e n tu a l­
ność s u g e ru je  zapow iedź zasięg­
n ięc ia  o p in ii b ry ty js k ie g o  społe­
czeństwa, w ś ró d  k tó reg o  E W G  
n ie  f\e s z y  s ię  z b y tn ią  p o p u la r­
nością.

O B S E R W A T O R Z Y  p o l i t y c z n i  są 
z g o d n i,  że p r o p o z y c je  C a lla g h a n a  w

L u k s e m b u r g u  o d z w ie r c ie d la ją  „ t w a r  
d y  k u r s ”  rz ą d u  b r y ty js k ie g o  w o b e ®  
p o z o s ta łe j w s p ó ln o ry n k o w e j  „ó s e m ­
k i ” . N ie  d z iw i  w ię c  fa k t ,  że b r y t y j ­
ska  in ic ja t y w a  s p o tk a ła  s ię  z c h ło d ­
n y m  p rz y ję c ie m  p o z o s ta ły c h  c z ło n ­
k ó w  w s p ó ln o ty .  B r y t y js c y  k o m e n ta ­
to r z y  z w ra c a ją  p rz e d  w s z y s tk im  u -  
w a g ę  n a  tw a r d ą  p o s ta w ę  F r a n c j i ,  
k tó r ą  — w  k r a ń c o w y m  p r z y p a d k u  
—  o k re ś la  s ię  ja k o  u l t im a tu m  p o d  
a d re s e m  L o n d y n u .  T a  re a k c ja  je s t  
z ro z u m ia ła ,  g d y ż  e w e n tu a ln e  u s tę p ­
s tw a  n a  rze cz  W . B r y ta n i i  o d b i ją  
s ię  a u to m a ty c z n ie  n a  in te re s a c h  n a ­
r o d o w y c h  in n y c h  p a ń s tw  c z ło n k o w ­
s k ic h  E W G .

B r y t y j s k i  n a c is k  n a  w s p ó łp ra c ę  
E u ro p y  z a c h o d n ie j z U S A  m o że  
w ś ró d  n ie k tó r y c h  o b s e rw a to ró w  w y ­
w o ła ć  s k o ja rz e n ia  ze s ta rą  te o r ią  o  
r o l i  W , B r y ta n i i  ja k o  „ k o n ia  t r o ­
ja ń s k ie g o ”  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  
n a  k o n ty n e n c ie . T e  o b a w y  m og ą j 
b y ć  o ty le  u z a s a d n io n e , że a k tu a ln e  
p u b l ik a c je  b r y t y js k ie  s u g e ru ją  p o ­
w r ó t  do  e r y  „ s to s u n k ó w  s p e c ja l­
n y c h ”  m ię d z y  w. B r y ta n ią  i  U S A .

N ie w ą tp l iw ie  k o n s t r u k t y w n y m  *  
p u n k tu  w id z e n ia  o g ó ln y c h  in te r e ­
s ó w  m ię d z y n a ro d o w y c h  je s t  w y s u ­
n ię ty  p rz e z  C a lla g h a n a  p o s tu la t  o -  
tw a r c ia  W s p ó ln e g o  R y n k u  w o b e o  
ś w ia ta , z u w z g lę d n ie n ie m  m . in «  
p a ń s tw  s o c ja l is ty c z n y c h .
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Krok. ku przyszłości

LEKARZE OKRĘTOWYCH 
M N 33VMKI ‘

dziedzin naszego życia, dlatego 
też s tart w  w iek  X X I  musi być 
ja*: najwcześniejszy. I  to zada­
nie M O R S  i jego m łoda załoga 
dobrze realizu ją .

ED . W IT U S Z Y N S K I

—  Now e pomieszczenia, nowe 
w aru n k i pracy —  stw ie rd za  
k ie ro w n ik  o dd z ia łu  M O RS inż. 
K a z im ie rz  K is ie le w s k i —  s tw a ­
rzaj»  możliwości powiększenia  
rodzajów  naszych usług. T a k  
więc obok remontu radiostacji 

radiotelefonów  —  te ostatnie
P A M IĘ T A M  ponury barak przy ul. Jana z Kolna, n ie fu n k ­

cjonalne i ciasne pomieszczenia przy ul. Górnośląskiej. Dziś 
M orska Obsługa Radiow a Statków  mieści się we w łasnym , napraw iam y także dla innych  
przystosowanym do w ykonyw anych usług, budynku. Popraw iły  resortów —  zajęliśm y się urzą  
się w arunk i pracy, rozszerzyły możliwości przedsiębiorstwa, dzeniam i 
Nareszcie poszczególne w arsztaty mieszczą się w  pomieszcze-

rad io -elektronaw iga- 
cyjnym i. m aszynami e lektrycz-

niach odpowiadających w ykonyw anym  operacjom rem ontow ym  nym i m ałe j i średniej mocy,
—  tu  przecież m a się do czynienia z wysoką techniką, skom ­
p likow anym i urządzeniam i e lektrycznym i i e lektronicznym i.
O  szerokiej gamie usług świadczonych przez M O R S  inform uje  
tablica umieszczona przy wTejściu do budynku —  M O R S  jest 
przedstawicielem  technicznym 21 firm , których urządzenia eks­
ploatowane są na statkach polskich i  obcych bander.

O B E C N IE  w  Szczecinie oraz u rządzenia  ra d iow e , ra d io te le -  
W p rze ds ta w ic ie ls tw a ch  w  Ś w i-  fo n y , sp rzę t ra d io -  i e le k tro n a - 
ń o u jś c iu  i K o łob rze gu  M O RS w ig a c y jn y . D la tego  też k ie ro -
z a tru d n ia  łączn ie  b lis k o  200-oso w n ic tw o  p rze ds ię b io rs tw a  z re - szta tach  M O RS — ' o p row a d zan i

także autom atyką o k rę tow ą .
D la tego  też inż. K is ie le w s k i 

p o s tu lu je , aby c a łoksz ta łt na­
p ra w  ra d io te chn iczn ych  ś w ia d ­
czonych gospodarce m o rs k ie j 
sk u p ić  w  w ysp e c ja lizo w a n ym , 
je d n y m  p rze ds ię b io rs tw ie  —  
M O RS.

W ę d ru ją c  po p ię tra c h  i  w a r -

bow ą  załogę w  ty m  130 ra d io -  d u k o w a ło  do m in im u m  fo rm a l-  
te ch n ikó w , bezpośredn ich  w y -  ności zw iązane  ze z lecen iem .

przez m g r inż . A n to n ie g o  M a ­
ko w sk ie go  —  zw raca m y uwagę

konawców nap ra w . C odzienn ie  P ra k ty c z n ie  w ys ta rcza  te le fo n  na dużą liczbę  z a tru d n io n e j 
©k. 30 szczecińskich p ra c o w n i-  in sp e k to ra  techn icznego a rm a - - - • • . . . . .
ków  M O R S  w yrusza  z bazy na to ra  bądź agenta M o rs k ie j A -  
statki, aby n a p ra w ić  uszkodzę- g en c ji, b y  e k ipa  rad-iom echani-
nia. S zybkość w y k o n a n ia  n a - k ó w  w y ru s z y ła  do p o rtu . tyczn~ej i u m ie ję tn o ś c ia m i p ra k -  
praw y  l im itu je  n ie je d n o k ro tn ie  M O RS, k tó ry  do n iedaw na  b o - ty c z n y m i u m a cn ia ją  sw ą pozy-

m łod z ie ży , m łod ych  fach o w ców  
ś re d n im  w yksz ta łcen ie m , 

k tó rz y  zakresem  w ie d zy  te o re -

gotowość s ta tk u  do w y jś c ia  w  ry k a ł się z p ro b le m a m i t ra n -  
re js  —  re m o n tu je  się b ow iem  sp o rtu  sw ych  p ra c o w n ik ó w  ma 

obecnie  3 sam ochody, k tó re  
s p ra w n ie  dowożą ra d iom ech a ­
n ik ó w  i  g dy  tego potrzeba  do­
s ta rcza ją  b ra k u ją c e  części i 
m a te r ia ły . Są jeszcze k ło p o ty  
z łącznością, dotychczasow y k a ­
n a ł, na k tó ry m  p ra cow a ła  ra ­
d ios tac ja  M O R S  n ie  może być  
eksp lo a to w a n y, p rz y d z ia ł no­
wego pasm a czę s to tliw o śc i n ie ­
co się przeciąga.

Z O F IA  M artyńska przy  
pracy w ym agającej ko­
biecych rąk i... sporej dozy 
cierpi wości. D ru t n a w ija ­
nej m a lu tk ie j cew ki jest 
o w iele  cieńszy od w łosi.

Fot.: Z . Jodkowski

c ję  w  zak ładz ie  i dobrą  o p in ię  
M O RS u  k lie n tó w .

A u to m a ty z a c ja  i e le k tro n iz a - 
c ja  urządzeń  o k rę to w y c h  s ta ­
w ia  p rzed p rze ds ię b io rs tw em  
n ow e  zadania  i s tw a rza  p e r­
s p e k ty w y  ro z w o ju . W raz z za­
kładem  rosnąć będą jego p ra ­
cownicy, już dziś reprezentują­
cy wysokie kw a lifika c je . P a­
m iętać trzeba jednak, że elek­
tron ika  jest przyszłością w ielu

M O R S  jest przedstaw i­
cielem technicznym 21 zna 
nych firm  w ytw arzających  
sprzęt radiotechniczny, elek 
tro - i  radionaw igacyjny.

Koło Młodych Racjonalistów TKKŚ

Wartość socjalistycznych 
postaw moralnych

N A  U N IW E R S Y T E C IE  J A G IE L L O Ń S K IM  w  K rakow ie  sta­
raniem  Wojewódzkiego Zarządu Tow arzystw a K rzew ien ia  K u l-

na  w  w a r u n k a c h  d z is ie js z y c h  n ie  
je s t  m a n ife s to w a n a  ja w n ie ,  le cz  
czę s to  k r y je  s ię  za fa sa d ą  „s p o łe c z ­
n y c h  p o tr z e b “ .

T y m  ty p o m  p o s ta w  m o r a ln y c h  w  
P o ls c e  a u to r  p rz e c iw s ta w ia  ty p  p o ­
s ta w y  m o r a ln e j  — s o c ja l is ty c z n e j,  
u  k tó r e j  p o d s ta w  le ż y  za ło ż e n ie  o 
n a jw y ż s z e j w a r to ś c i c z ło w ie k a . Z 
p u n k t u  w id z e n ia  t e j  w a r to ś c i in -

, c  . ,  .  .  , ,  ,, ,  __ , . . .  te rp re to w a n e  są w s z y s tk ie  po zo s ta -
tu ry  Św ieckiej oraz Kom endy H uica  Chorągwi K rakow skie j łe  za s a d y  i  n a k a z y  e ty c z n e , n p . 
Zw iązku  Harcerstw a Polskiego 3 m arca br. w  au li Collegium  s p ra w ie d l iw o ś ć , u m i ło w a n ie  p r a w -  
Novum  U J odbyło się uroczyste otwarcie Uniw ersytetu M ło - A y > wierność. W y p ły w a  ta k ż e  s tą d  
- , x ,  . . , ,  . .  p o s tu la t  w s z e c h s tro n n e g o  i h a rm o -
dych Racjonalistów, pod patronatem  krakow skiej A lm ae M a - n ijn e g o  r o z w o ju  c z ło w ie k a  n o w o -  
tris. Uroczystość otw arcia uświetniła obecność rekto ra  U n iw e r- czesnego o ra z  p o s tu la ty  w a lk i  o  p o - 
sytetu Jagiellońskiego prof. dra M ieczysław a Karasia, który k 6 -j. » °  d o b r o b y t  s p o łe c z e ń s tw a , z 
.  . . , .  , ,  w n ik l iw y c h  a n a liz  w y n ik a ,  ze m o -
m augurując zajęcia w  Kole M łodych Racjonalistów w skazał r a i n o ść e w o lu u je  w  k ie r u n k u  p e i-  
m łodzieży zw iązk i historyczne krakow skiej uczelni z  postępo- n e j  a k c e p ta c j i  h u m a n is ty c z n e j po- 
w ym i i racjonalistycznym i prądam i w  polskiej m yśli filozoficz- s {a w y  c z ło w ie k a  z a s a d z a ją c e j s ię  

no-spoleęzne, 1 poi, ycznej oraz kulturze o jo ln u e u ro p p sk « ,. TEMATAMI . wykMlSw
Wspomnieć tu ta j należy choeby o trad ycji Kom isji E dukacji b ę d - : k l , i tU ra  św ie c ik a . h u m a n iz m  
Narodow ej i  polskiego Oświecenia, ja k  też o spuściźnie racjo- s o c ja l is ty c z n y ,  f i lo z o f ia  ż y c ia ,  m i-  
nalistów  francuskich. * • “  w  k u l t u r a , ,  s o c ja l is ty c z n e j o ra z

ro z w a ż a n ia  k o ń c o w e  ■ n a d  sensem
r , - TT_ TT . . . . ,, . , h istorii. Odpowiedni poiziom wykła-
S Ł U C H A C Z E  te j now o p o - p ie rw szy  ze tknę ło  się  z a tm o - d6w zapewn:ają pracownicy nauko- 

w s ta łe j p la c ó w k i o ś w ia to w o - ' s fe rą  ś rodow iska  a k a d e m ic k ie - w i -krakowskiegd * f -  -warszawskiego 
w ych ow aw cze j pochodzą z ró ż - go. W ręczen ie  in de ksó w  • o raz środowiska naukowego, m in. spe-T 
riych  p o w ia tó w  w o je w ó d z tw a  a k t s ym b o liczn e j im m a try k u la -  h is torii czy^soc/ofogil ° i °  psychoio- 
k ra k o w s k :«ego, w  szczególności c j i  s tw o rz y ły  n ie p o w ta rz a ln ie  g ii. p o  każdym • wykładzie W kiu- 
m łodz ież s ta rszo licea lna  oraz d on io s ły  k l im a t  d la  pod k re ś le n ia  ^ie z w  t k k S Euhemer" odbywa- 
iń s tru k to rz y  Z H P , k tó ra  w  p rz e - sym b o lu  w ię z i e m o c jon a lne j i  S te re lu ją ^ym ? ^ ' ¿ itL ffS 4 ' żJciS 
szłości d z ia ła ła  bądź w  H a rc e r-  in te le k tu a ln e j pom iędzy p ro fe - społecznego i  kulturalnego, w  przy- 
sk ich  K lu b a c h  D ys k u s y jn y c h , surą k ra k o w s k ie j A lm a e  M a tr is  szłości krakowskie in ic ja tyw y za- 
bądź w  R u chu  K ó ł M ło d y c h  a je j s łuchaczam i. Z o b s e rw a c ji P«_wne będą procentować spolecz- 
R a c jo n a lis tó w , obe jm u jącego  m łodzieży można b y ło  w nosić, 
m łodz ież ze szkó ł średn ich . W  że p rze ży ła  ona w a żny  e tap 
p ie rw szym  sem estrze p rz y ję to  in ic ja c ji z w yższą u cze ln ią  —  
dz iew ięćdz ies ięc iu  s łuchaczy, bez m a tu ry  i  egzam inu .

(S .W .)

K U R IE R  K U L T U R A L N Y
Już za k ilk a  dni...

. . . ro z p o c z n ie  s ię  I X  S z c z e c iń s k i 
T y d z ie ń  T e a tr a ln y .  D o  p rz e g lą d u  
zo s ta ło  z a k w a l i f ik o w a n y c h  11 p r o ­
g ra m ó w  (z g ło s z o n o  24). w  ty m  t r z y  
s z cze c iń sk ie . N a sze  ś ro d o w is k o  a k ­
to rs k ie  z a p re z e n tu je  s p e k ta k le :  
..S ło w o  o J a k u b ie  S z e li“  i  „ T w a rz ą  
w  tw a r z “  o ra z  m o ,n o d ra m  - . .B a n io -  
sz a n ie “  p rz y g o to w a n y  w e d łu g  te k ­
s tu  R o m a n a  B ra tn e g o . P o n a d to  
o b e jr z y m y  p rz e d s ta w ie n ia  w  w y k o ­
n a n iu  a k to r ó w  z W a rs z a w y , K r a k o ­
w a , L u b l in a ,  Ł o d z i,  P o z n a n ia  i  
O p o la .

T r a d y c y jn ie  O g ó ln o p o ls k i P rz e g lą d  
T e a tr ó w  Z a w o d o w y c h  M a ły c h  F o rm  
z a in a u g u ru ją  la u re a c i u b ie g ło ro c z -

Co to  fest 
„ m a rt is o r” ?
W Ł A Ś C IW IE  t y le  c o :  m a s k o tk a .  

M oże  b y ć  z d re w n a , p la s ty k u ,  w tę c z  
k i  — z c z e g o k o lw ie k . M u s i b y ć  
je d n a k  u w ie s z o n a  n ą  c ie n k im ,  c z e r­
w o n y m  s z n u re c z k u  (k o n ie c z n ie  je d ­
w a b n y m ) , a  n o s ić  j ą  m o ż n a  p r z y ­
p ię tą  g d z ie k o lw ie k .  O  te j  p o rz e  r o ­
k u  — w  p ie rw s z y c h  d n ia c h  w io s n y  
— n o s ić  ją  trz e b a . T a k i  o b y c z a j.  
W ię c  te ż  u l ic e  w  ty m  k r a ju ■ w y g lą ­
d a ją  tro c h ę  ja k  b a lo w e  sa le  n a ­
s z y c h  p r a d z ia d k ó w ,  k ie d y  w p is u ją c  
s ię  d ó  k a r n e tu  u k o c h a n e j p ra b a b c i 
w rę c z a l i  j e j  p r z y  ty m  k o t y l io n .  A  
g d z ie  to  je s t?

A n o , w ła ś n ie  w  R u m u n ii.  M ło d e  
k o b ie ty  s ta ić ia ją  so b ie  za p u n k t  
h o n o r u  o b w ie s z a n ie  s ię  w  ty m  o- 
k re s ie  m o ż liw ie  n a jw ię k s z ą  i lo ś c ią  
t y c h  „ f id r y g a łe k " .  . T o  ś w ia d c z y  o  
p o w o d z e n iu .

spośród k tó ry c h  w ie lu  po raz

R A D IO M E C H A N IC Y  G rzegorz G rajew ski i A leksander 
M ilkiew icz przy rem ontow anym  radionam ierniku polskiej 
produkcji. Fot.: Z . Jodkowski

W  W Y K Ł A D Z IE  in a u g u r a c y jn y m  
m a r k s is to w s k i e t y k  d o c . d r  h a b . 
J a n  P a w lic a  m ó w i ł  o  ty p a c h  p o ­
s ta w  m o r a ln y c h  w  P o lsce  L u d o w e j,  
w y ró ż n ia ją c  ty p  r e l ig i jn e j  p o s ta w y  
m o r a ln e j ,  d ro b n o m ie s z c z a n s k ie j i 
s o c ja l is ty c z n e j.  Is to tą  r e l ig i jn e j  p o ­
s ta w y  m o r a ln e j  je s t  w ia r a  w  ja ­
ką ś  w a r to ś ć  n a d p rz y ro d z o n ą , po za - 
czaso w ą i  p o z a p r /e s t rz e n n ą . k tó ra  
u z a le ż n ia  c a łe  p o s tę p o w a n ie  m o r a l­
ne  c z ło w ie k a . Z n a jd u je  on a  s w o ­
is te  u ję c ie  w  e ty c e  k a t o l ic k ie j  w  
p r e fe r o w a n iu  r e l ig i jn o ś c i  t y p u  t r a ­
d y c y jn e g o  i  o b rz ę d o w e g o , a n iż e l i  
in te le k tu a ln e g o .  D ro b n o m ie s z c z a ń -  
s ka  p o s ta w a  m o ra ln a  c h a r a k te ry z o ­
w a n a  je s t  p rz e z  p rz e s a d n y  k u l t  p ie ­
n ią d z a  i  p o s ia d a n ia  za w s z e lk ą  ce ­
nę , a co za ty m  id z ie  p rz e z  p r e fe ­
ro w a n ie  w a r to ś c i r z e c z o w y c h  n a d  
w a r to ś c ia m i d u c h o w y m i,  id e o w y m i 
i  in te le k tu a ln y m i.  I n n y m i  c e c h a m i 
t e j  p o s ta w y  m o r a ln e j  je s t  e g o izm  
m a te r ia ln y  o ra z  in d y w id u a l iz m .  
D ro b n o m ie s z c z a ń s k a  p o s ta w a  m o r a ł-

Chrom osom
zb ro d n i?

C Z Y  P R E D Y S P O Z Y C J A -  d z ie d z ic z ­
n a  m o że  m ie ć  w p ły w  n a  p o p e łn ie ­
n ie  p rz e s tę p s tw a ?  P ro b le m  te n  b y ł 
ro z w a ż a n y  p o dcza s  p ro c e s u  n ie ja ­
k ie g o  A n d r é  B r e u i l ,  o s k a rż o n e g o  o 
z a s t rz e le n ie  k a s je ra  p o d cza s  n a p a d u  
n a  b a n k  w  S t ra s b u rg u . D e l ik w e n t  
d o t k n ię t y  je s t  a n o m a lią  c h ro m o s o ­
m o w ą  i  b ie g l i  u s i łu ją  w y k a z a ć , w  
ja k im  s to p n iu  z a b u rz e n ie  to  m o g ło  
w p ły n ą ć  n a  p o p e łn ie n ie  z b ro d n ic z e ­
g o  c z y n u .

W  te n  spo sób  -d o  s k o m p lik o w a ­
n y c h  m o ty w ó w  w y k ro c z e ń ,  z w ią z a ­
n y c h  z  z a k łó c e n ia m i p s y c h o p a ty c z ­
n y m i,  m o że  d o jś ć  n o w y ,  p o d  n a z ­
w ą  „c h ro m o s o m  p rz e s tę p s tw a ” .

Z SALI FILHARMONII

Wiosenne spotkanie 
z piosenką

P O  R A Z  D R U G I p r z y b y ł  d o  n a ­
szego m ia s ta  H e n r y k  D e b ic h . b y  
p o p ro w a d z ić  k o le jn e  k o n c e r ty  z 
c y k lu  „ S z c z e c iń s k ic h  s p o tk a ń  z m u -  

B y ło  to  d o ść  o s o b liw e  s p o t-

le w s k ie g o  . .C z a jn ik  o d c h o d z i l  Pe­
r o n u  tr z e c ie g o “  — p r z y k ła d  ja z z u  
s y m fo n ic z n e g o  ( k w a r te t  ja z z o w y  z 
o r k ie s t rą ) .

W  d ru g ie j  c zęśc i n ie p o d z ie ln ie  p a -
k a n ie  ze w z g lę d u  n a  p r o f i l  p r o g r a -  n o w a la  p io s e n k a . T u  p o s ta c ią  
m u . w  k tó r y m  m u z y k a  s y m fo n ic z -  b y ł  S ta n  B o ry s  k t ó r y  z w ła ś c iw ą  
n a  — n a w e t ta  n a jb a rd z ie j p o p u -  s o b ie  e k s p re s ją  in te r p r e to w a ł  p io -  
la r n a  — z o s ta ła  o g ra n ic z o n a  d o  m i-  s e n k i „ S z u k a m  p r z y ja c ie la "  i  „ J a s -  
n im u m  n a  rze cz  a r i i .  p io s e n k i i  k ó łk a  u w ię z io n a “ . S zko d a , że c ie -  
ja z z u . W s z y s tk o  to  s ię  d z ia ło , j a k  k a w a  a ra n ż a c ja  j a k  te ż  w a lo ry  in -  
z a p e w n ił  s ta ły  k o n fe ra n s je r  „ S p o t -  d y w ld u a ln e g o  s ty lu  w y k o n a w c z e g o  
k a ń “  J a c e k  B u k o w s k i,  za  s p ra w ą  p io s e n k a rz a  z o s ta ły  w  d u ż y m  s to p -  
w io s n y . k tó ra  ju ż  z a w ita ła  n a  d o -  ' n iu  za p rze p a s z c z o n e  p rz e z  p rz e s a d - 
b re . W ra z  z  n ią  z a w ita l i :  ś p ie w a c z -  n e  n a g ło ś n ie n ie . O d p o w ie d z ia ln i (W i­
k a  E w e lin a  K w a ś n ie w s k a , p io s e n -  d a ć  n ie  b a rd z o )  za  te  s p ra w ę  w y ­
k u rz ę  Z o f ia  i  Z b ig n ie w  F ra m e ro w ie  d a ją  s ię  z a p o m in a ć  że in n e  w a r i in -  
o ra z  S ta n  B o ry s . k i  a k u s ty c z n e  p a n u j a w  ty p o w y c h

M ię d z y  t r a d y c y jn a  u  D e b lc h a  in -  d la  te g o  r o d z a ju  w y s tę p ó w  o b ie k -  
t r a d ą  o p a r ta  n a  P o lo n e z ie  z . .H a l-  ta c h  p le n e ro w y c h  c z y  w  d u ż y c h  h a ­
k i "  M o n iu s z k i a p a ra fra z a  „ K o lo -  la c h , in n e  zaś w  n ie w ie lk ie j ,  d o  o d -  
b rz e g  73“  C z e rn e g o  z a w a r ty  p r o -  m ie n n e g o  g a tu n k u  m u z y k i  p rz y s to -  
gra ,m  m ó g ł z a d o w o lić  s łu c h a c z y  lu -  s o w a n e j. s a li F i lh a r m o n ii .  P o za  B o -  
b ią c y c h  m u z y k ę  le k k a , ła tw a  i  ry s e m  p o p is y w a ła  s ie  Z o f ia  F ra -  
p rz y je m n ą . a n a d e  w s z y s tk o . .. g ło ś -  m e r  s o lo  o ra z  w  d u e c ie  ze Z b ig -  
ną . A r ie  o p e ro w e  M o n iu s z k i i  M o -  n ie w e m  F ra m e re m . S p o s ó b  ic h  b y -  
z a r ta  w y k o n a n e  p rz e z  E w e lin ę  c ią  n a  e s t ra d z ie  o d b ie g a ł o d  z w y -  
K w a ś n ie w s k a  b y ły  tu  w y ra ź n ie  c z a jó w  p r z y ję t y c h  n a  p o p u la r n y c h  
„ o b c y m  c ia łe m " .  Z re s z tą  p ie rw s z a  k o n c e r ta c h  f i lh a r m o n ic z n y c h  — ic h

n e g o  S z c z e c iń s k ie g o  T y g o d n ia  Te­
a tra ln e g o . P r z y p o m n im y  w ię c  sob ie  
ta k ie  p r o g r a m y  ja k  n a g ro d z o n y  
p rz e z  k o m is je  a r ty s ty c z n a  m o n o ­
d ra m  „ N a k a z  a re s z to w a n ia "  w  w y ­
k o n a n iu  H e n ry k a  G iż y c k ie g o  z 
T e a tr u  „ E r e f  66“  w  K r a k o w ie  o ra z  
s p e k ta k l,  k t ó r y  o t r z y m a ł W ie lk ą  
N a g ro d ę  P u b lic z n o ś c i — „J o a n n a  
d ‘A r c ’* p re z e n to w a n y  p rz e z  T e a tr  
A d e k w a tn y  z  W a rs z a w y .

W  r a m a c h  im p r e z  to w a rz y s z ą c y c h  
u s ły s z y m y  - re c ita l  s z c z e c iń s k ie g o  a k ­
to ra  A n d r z e ja  L a jb o rk a ,  p ra w d o p o ­
d o b n ie  o d b ę d ą  s ie  te ż  w y s tę p y  zn a ­
ne go  k a b a r e tu  ..T e y “  z  P o z n a n ia . 
In a u g u ra c ja  te g o ro c z n e g o  p rz e g lą d u  
p o łą c z o n a  z o s ta n ie  z o g ło s z e n ie m  
w y n ik ó w  k o n k u r s u  l i te r a c k ie g o  na  
m a łe  f o r m y  scen iczne . O d b ę d z ie  s ię 
ta k ż e  se s ja  n a u k o w a  n a  te m a t sp o ­
łe c z n e j f u n k c j i  te a t ró w  m a ły c h  
fo rm .

W  Policach...
. . . t r w a ją  in te n s y w n e  p r z y g o to w a ­

n ia  d o  k o le jn e j  im p re z y , u rz ą d z a ­
n e j p o d  n a zw a  Ś w ię to  M u z y k i  i  
T a ń c a , k tó r a  o d b ę d z ie  s ie  23 b m . 
W  z w ią z k u  z l ic z n y m i zg ło s z e n ia ­
m i r ó ż n o r o d n y c h  ze s p o łó w  a r ty s t y ­
c z n y c h  o rg a n iz a to rz y , c h c ą c  za g w a ­
ra n to w a ć  o d p o w ie d n i p o z io m  w y s tę ­
p ó w  p o s ta n o w il i  p o p rz e d z ić  im p r e ­
zę e l im in a c ja m i r e jo n o w y m i,  n a  
k tó r y c h  k w a l i f ik o w a n e  bę dą  n a jc ie ­
k a w s z e  i  n a jle p s z e  p ro p o z y c je  re -  
p e r tu a rb w e . E l im in a c je  o d b ę d ą  sie 
w  n a s tę p u ją c y c h  te rm in a c h :  dz iś  
(3 b m .)  w  K lu b ie  P G R  P rz e c ła w  
d la  g m in y  K o łb a s k o w o : 5 b m . w  
G m in n y m  O ś ro d k u  K u l t u r y  — g m i­
n a  D o b ra ;  9 b m . w  S z k o le  p o d s ta ­
w o w e j w  N o w y m  W a rp n ie  w y s ta n ia  
z e s p o ły  s z k o ln e  z te j g m in y ;  10 b m . 
w  S z k o le  P o d s ta w o w e j w  T rz e b ie ż y  
z a p re z e n tu ją  s ie  ta m te js z e  z e s p o ły  
s z k o ln e  n a to m ia s t 13 b m . w  K lu ­
b ie  Z N P  w  P p lie a c h  — z e s p o ły  a r ­
ty s ty c z n e  s z k ó ł p o l ic k ic h .

D n i K u ltu ry  Gm in...
. . .p o d  ta k im  h a s łe m , o d  p ię c iu  la t .  

u rz ą d z a n a  je s t  d o ro c z n a  im p re z a  
o b e jm u ją c a  s w y m  z a s ię g ie m  c a ły  
p o w ia t  s ta rg a rd z k i.  J e j c e le m  je s t  
p o d n o s z e n ie  p o z io m u  ż y c ia  i  p o ­
sz e rz a n ie  z a in te re s o w a ń  k u l t u r a l ­
n y c h  w ś ró d  m ie s z k a ń c ó w  w s i ł  
m ia s te c z e k , a ta k ż e  w z m o ż e n ie  a k ­
ty w n o ś c i sp o łe c z n e j n a  rze cz  ro z ­
w o ju  k u l t u r y .  Im p re z a  t r w a  o d  l i ­
s to p a d a  u b ie g łe g o  ro k u . a je j. f in a ł  
n a s tą p i 1 c z e rw c a  b r .  O b e c n ie  za­
k o ń c z y ł s ie  p ie rw s z y  e ta p . w  k tó ­
r y m  d o k o n a n o  o ce n y  d z ia ła ln o ś c i 
k u ltu r a ln o - o ś w ia to w e j w s z y s tk ic h  
ś r o d o w is k  p o w ia tu .

T a , t r a d y c y jn a  ju ż  w  S ta rg a rd z -  
k ie m  fo rm a  ro z b u d z a n ia  in ic ja t y w  i  
o ż y w ie n ia  m n ie js z y c h  s k u p is k  lu d ­
n o ś c i w  p e łn i  z a s łu g u je  n a  u z n a ­
n ie .  ( ru )

_ n ic h  o c h a ra k te rz e  ra c z e j p ie ś n i 
(D u m k a  Z u z i z „ V e r b u m  n o b i le ” ) 

n ie  w y p a d ła  d o b rz e  z r a c j i  n ie d o ­
k ła d n o ś c i in to n a c y jn y c h .  A r ie  o p e ­
r e tk o w e  z ..C a tO n " R ó ż y c k ie g o  ( to  
o p e ra  le cz  a r ia  m a  c h a r a k te r  op e ­
r e tk o w y )  i  z ..W e so łe j w d ó w k i“  
L e h a ra  b y ły  le p s z e  i  b a rd z ie j p a ­
s o w a ły  do  c a ło ś c i k o n c e r tu .  W  
p ie rw s z e j częśc i ..g w o ź d z ie m "  p r o ­
g ra m u  b y ł  u tw ó r  P ta s z y n a -W ró b -

y y s tę p  b a r d z ie j p r z y p o m in a ł  k a b a ­
r e t.

N a s u w a  s ie  w n io s e k , a b y  o r g a n i­
z a to rz y  f i l h a r m o n i c z n y c h  
. .S z c z e c iń s k ic h  s p o tk a ń  z m u z y k a "  
z a s ta n o w il i  s ie  p o n o w n ie  n a d  ce­
la m i ty c h  im p r e z  i  o p r a c o w a li  ja ­
k ą ś  b a rd z ie j a d e k w a tn a  d o  t y c h  ce ­
ló w  i  b a rd z ie j lo g ic z n a  ic h  k o n c e p -
c ję .

R o m a n  K R A S Z E W S K I

Lina ùo lrâa  jjfanqaiùa  
w Vil LO im. K. Baczyńskiego
W S R O D  m a lu n k ó w  i  sen­

te n c ji w yp isa nych  na k a r ­
tach  b ris to lu , a  zdob iących  
a u lę , p o w ita ło  nas zdanie : 
„L e s  am is de nos am is  sont 
nos a m is ”  —  „P rz y ja c ie le  na ­
szych p rz y ja c ió ł są naszym i 
p rz y ja c ió łm i” . I  ja k o  ta k ic h  
p rz y w ita ła  w sz y s tk ic h  zebra­
n ych  klasa I I I  b L ic e u m  im . 
K . K . Baczyńskiego w  ś rodow y  
w ieczó r, k ie d y  to  u rządzony, 
zosta ł pop is zna jom ośc i ję z y ­
k a  fra ncu sk ie go .

P rzez ponad d w ie  godziny, 
na szko lne j scenie t rw a ł p ra w  
d z iw y  s p ek ta k l, w  k tó ry m  
p rz e w ija ły  się w szys tk ie  u -  
czennice k la sy , p ro w ad zo ne j z 
fra n c u s k im  ję z y k ie m  w y k ła ­
d o w ym . O g lą d a liśm y  m in i-  
in scen izac je  ze sz tuk  E. Iones­

co: „ Im p ro w iz a c ja . p rz y  u l. 
A lm a ” , „L e k c ja ” , „Ł y s a  śp ie ­
w aczka ” . D ziew czę ta  p rzedsta ­
w i ły  te k s ty  p oe tyck ie , m ono­
log i, tow arzyską  ko nw e rsa c ję  
z e po k i f in  de s iecle ’ u, scenki 
o S orbonie , ro zm ó w kę  żaków  
i... s tud e n te k  — egzys tenc ja - 
lis te k . P oez ji o raz k i lk u  p io ­
senkom  lu d o w y m ''to w a rz y s z y ła  
p ia n is tk a  a całość, oczyw iśc ie  
po fra n c u s k u , p ro w a d z iła  kon  
fe ra n s je rk a . O sta rannośc i 
p rz y g o to w a ń  ś w ia d czy ł m . in. 
fa k t ,  że uczennice w ys tępow a  
ły  w  s tro ja ch , w ś ród  k tó ry c h  
szata k a rd y n a ła  R ich e lie u  b y ­
ła  szczytem  pom ys łow ośc i.

A u d y to r iu m  —  zaproszeni 
goście, m a tk i,  n a u c z y c ie lk i 
f ra n cu sk ie g o  z in n y c h  szkó ł, 
k o le ż a n k i —  p od e jm ow ane  by

lo  p rz y  s to lik a c h  p ię k n ie  za­
s taw ion ych  herba tą  i  w y p ie k a ­
m i w łasnego w y ro b u . K lasa  
I I I  b okazała się m ocna nie  
ty lk o  w  nauce ję z y k a  obcego 
lecz także  w  u m ie ję tnośc iach  
gospodarskich.

W ieczo ry  ta k ie  w ' lice u m  
o d b y w a ją  się sta le, ró w n ie ż  w  
ję z y k u  ro s y js k im . A u to rk a m i 
sukcesu o s ta tn ie j im p re z y  b y ­
ły  n a u c z y c ie lk i: ro m a n is tka  
m n r E lżb ie ta  P ie ńko w ska -C h o  
rzępa o raz w ych ow aw czyn i 
m g r L il ia n a  S zkw arek . M ożna  
szkole p o g ra tu lo w a ć  e fe k tów  
d yda k tyczno  -  w y c h o w a w ­
czych, co też u c z y n iła  p rzed ­
s ta w ic ie lk a  W y d z ia łu  O św ia ty  
—  m g r D anu ta  H ę liń ska .

( i f )

N A  począ tku  naszego s tu ­
lec ia  a n g ie lsk i a rcheolog 
i a n tro p o lo g  A r tu r  Evans 

o d k ry ł na K re c ie , w  p ob liżu  
dzisie jszego m iasta  H e ra k lio n , 
pozostałości ogrom nego pałacu. 
W ie lk a  liczba  ko m n a t i k o ry ta ­
rzy , s k o m p lik o w a n a  s tru k tu ra  
a rc h ite k to n ic z n a  o b ie k tu  po­
z w o liły  E vansow i sądzić, że od­
n a la z ł m ity c z n y  L a b iry n t ,  w  
k tó ry m  poże ra ł sw o je  o fia ry  
p ó ł-b y k , p ó ł-c z ło w ie k , M in o ­
ta u r.

P A Ł A C , n a z w a n y  p a ła c e m  z  K n o s -  
sos  (p o n ie w a ż*- z n a jd o w a ł s ię  na  o b ­
sza rze  s ta ro ż y tn e g o  m ia s ta  o  te j 
n a z w ie )  b y ł  z g o d n ie  p rze z  w s z y s t­
k ic h  a rc h e o lo g ó w  t r a k to w a n y  ja k o  
w id o m y  p o m n ik  w y s o k o  r o z w in ię ­
t e j  k u l t u r y  m in o js k ie j ,  k tó rą  1 400 
ła t  p rz e d  naszą  e rą  s ta r ł  z p o w ie rz ­
c h n i z ie m i n ie o c z e k iw a n y , s t r a s z l i­
w y  w y b u c h  w u lk a n u  na  w y s p ie  
S a n to r in .  K o lo r o w e  f r e s k i  n a  p a ła ­
c o w y c h  ś c ia n a c h , p rz e d s ta w ia ją c e  
p e łn e  ra d o ś c i s c e n y  z ż y c ia , k o m ­
fo r to w e  ła z ie n k i ,  s y s te m  k a n a liz a c ji  
p o z w a la ły  s ą d z ić , że p a ła c  w  K n o s -  
sos  ja k  n a jb a rd z ie j p a s u je  d o  „ z ło ­
t e j  e r y  m in o js k ie j ” , w  k tó r e j  na  
c a łe j K re c ie ,  a p rz e d e  w s z y s tk im  w  

f  j e j  s to lic y ,  ty m  „ P a r y ż u  s ta ro ż y tn o -

Iś c i” , p a n o w a ła  w y łą c z n ie  ra d o ś ć  i  
b e z tro s k a .

TE N  pow szechnie  p an u jący , 
p rz y je m n y  pog ląd  p o d w a ży ł 
p ied a w n o  p ro fe so r geo log ii z 

u n iw e rs y te tu  w  S z tu ttga rc ie ,

Kreta odsłania swe tajemnice

£zy Labirynt był grobswMi?
H ans G eorg  W u n d e rlic h . W y ­
s tą p ił on z re w e la c y jn y m  
tw ie rd zen ie m , że pałac - w  
Knossos n ie  b y ł m ie jscem  bez­
tro s k i i radośc i, a le p rze c iw n ie  
—  m ie jscem  ża łoby i  smutku. 
W  s w o je j książce „Dokąd byk  
w y w ió z ł E uropę?” , k tó re j 3 0 - ty - 
sięczny n ak ła d  zosta ł b ły s k a ­
w iczn ie  w ycze rp an y , n ie m ie c k i 
p ro fe so r pisze, że p a ła c  w  
Knossos pośw ięcony b y ł k u lto ­
w i śm ie rc i, gdzie , chow ano m u - 
m ifik o w a n e  u przed n io  z w ło k i 
z m a rły c h  m ożn ow ład ców  K re ty .

W e d łu g  W u n d e r l ic h a . o d k ry ta -  
p rz e z  E v a n s a  ta k  z w a n a  „ w a n n a  
k r ó lo w e j”  je s t  w  r z e c z y w is to ś c i o b ­
s z e rn y m  s a rk o fa g ie m , a w ie lk ie  g l i ­
n ia n e  d z b a n y , k tó ry c h  t a k  w ie le  
w y k o p a n o  w  K n o sso s , n ie  s łu ż y ły  
b y n a jm n ie j,  j a k  p rz y p u s z c z a  w ię k ­
szość a rc h e o lo g ó w , d o  m a g a z y n o ­
w a n ia  z ia r n a  i  o l iw y ,  le c z  b y ły  
u r n a m i,  w  k tó r y c h  c h o w a n o  szczą t­
k i  z m a r ły c h  M in o jc z y k ó w . T a k ż e  
o b s z e rn e , p rz e s tro n n e  s a le  nie słu­

żyły celom mieszkalnym, letez sta­
nowiły miejsce pracy mumifikato­
rów.

N IE M IE C K IE G O  geologa 
s k ło n i ł do w ysn uc ia  tych o ry ­
g in a ln y c h  tez jeden , d ro bn y  na 
pozór, fa k t .  O kazało się, że 
wszystkie schody i  w anny w  
Knossos zrobione są z gipsu. 
P oczą tkow o  W u n d e rlic h  n ie  
m ó g ł z rozum ieć, dlaczego M i-  
no jczycy , a w ię c  lu d z ie  uw aża­
n i przez a rcheo logów  za naród  
o bardzo  w y s o k ie j c y w iliz a c ji,  
b u d o w a li okaza ły  pa łac z g ip ­
su —  m a te r ia łu  m ię k k ie g o  i 
ła tw o  niszczonego przez d z ia ła ­
n ie  w o dy. D laczego zam iast 
g ipsu  n ie  zastosow ali m a rm u ru  
czy innego, trw a łe g o  ka m ie n ia?  
W u n d e rlic h  —  geolog p oko na ł 
W u n d e rlic h a  —  archeologa.

S Y S T E M A T Y C Z N IE  badając ru iny 
pałacu odkry ł on dalsze bardzo cie­
kawe szczegóły. Okazało się na

p r z y k ła d ,  że w  c a ły m  p a ła c u  n ie  
b y ło  a n i je d n e j ł fu c h n i ,  że t a k  z w a ­
n a  „ k o m n a ta  p a ry  k r ó le w s k ie j ”  
z n a jd u ją c ą  s ię  n a  s a m y m  d o le , w  
w ie c z n ie  c ie m n y m  m ie js c u  — p o ­
w in n a  p rz e c ie ż  h y ć  . n a  n a jw y ż s z y m  
p ię trz e , p e łn y m  ś w ia t ła  i  s ło ń ca . 
W o k ó ł p a ła c u  n ie  o d k r y to  te ż  ża d ­
n y c h  ś la d ó w  p o rń ić s z c z e ń  g o s p o d a r ­
c z y c h : s ta jn i ,  m a g a z y n ó w  itd .

O k a z a ło  s ię  ró w n ie ż , że g l in ia n e  
d z b a n y , s łu żą ce  'r z e k o m o  d o  p rz e ­
c h o w y w a n ia  zbo ża  i  o le ju ,  m a ją  
t a k  m a le ń k ie  o tw o r y ,  iż  p o s łu g iw a ­
n ie  s ię  n im i  b y ło b y  s z a le n ie  s k o m ­
p l ik o w a n e .  W u ń d e r l ic h  p rz e m y ś la ł 
te  w s z y s tk ie  f a k t y  i  w ó w c z a s  w y ­
s u n ą ł s w ą  r e w e la c y jn ą  h ip o te z ę .

S C H O D Y  w  Knossos m o g ły  
b yć  z rob ione  z g ipsu , pon iew aż 
i  ta k  n ik t  po n ic h . n ie chodz ił, 
ogrom ne a m fo ry  n ie  s łu ż y ły  do 
p rze ch o w yw a n ia  zapasów  i n ik t  
n ie  m ieszka ł w  p rze s tron nych  
salach. N ie  b y ły  po trzebne  
ku chn ie , s ta jn ie  an i in n e  po­
m ieszczenia  gospodarcze, pon ie ­
w a ż p a ła c  n ie  b y ł przeznaczo­

n y  d la  żyw ych  lu d z i. B y ł to  
pałac, śm ie rc i, g iga n tyczn y  
cm en ta rz  m ieszkańców  s to lic y  
K re ty .  W u n d e rlic h  za a ta ko w a ł 
także  pog ląd  uczonych, że p rz y ­
czyną u p a d k u  w y s o k ie j c y w i l i ­
za c ji K re ty  b y ł s iln y  w y b u c h  
w u lk a n u  na w ysp ie  S an to rin . 
Jest ona oddalona  od K re ty  o 
przeszło  120 k ilo m e tró w  i  —  
zdan iem  p ro feso ra  —  n ie m o ż li­
wością  je s t, b y  w y b u c h  ta k  od­
leg łego  w u lk a n u  za g roz ił K no s ­
sos.

T o  n ie  w u lk a n  a n i t r z ę s ie n ie  z ie ­
m i s p o w o d o w a ły  z n is z c z e n ie  p a ła c u  
w  K n o sso s . Z d a n ie m  p ro fe s o ra , 
p r a w d z iw y m  s p ra w c ą  z n is z c z e n ia  
b y l i  z ło d z ie je  c m e n ta r n i,  k tó r z y  p e ­
n e t r o w a li  p a ła c  ś m ie r c i w  p o s z u k i­
w a n iu  u k r y t y c h  w  m u m ia c h  k o s z ­
to w n o ś c i i  z ło ta .

H ip o te za  w y w o ła ła  sp rzec iw  
w ie lu  a rch eo lo gó w  i  h is to ry -  
k ó w  s z tu k i.

(ems)

JESZCZE tylko parę tygodni 
i będzie można wyciągnąć p la ­
żowe kostiumy...

(C A F — AP)

HODOWLA CYTRYN
w halach fabrycznych

W  H A L A C H  fa b r y c z n y c h  w  K a ­
z a c h s ta n ie  p o ja w i ły  s ię  d o n ic z k o w e  
d r z e w k a  c y t r y n o w e .  N ie  je s t  to  
ś c iś le  rz e c z  b io rą c  c y t r y n a ,  le cz  
s k rz y ż o w a n ie  c y t r y n y  z p o m a ra ń ­
czą. O w o c e  te g o  d rz e w k a  m a ją  
s m a k  c y t r y n y  i  os ia fia^a  c ię ż a r  do 
p ó ł k i lo g ra m a .  D o n ic z k o w e  c y t r y n y  
o w o c u ją  w  d w a  — t r z y  la ta  po  p o ­
s a d z e n iu , p r z y  czym  k a ż d e  d r z e w ­
k o  d a je  p o  50— 70 o w o có w ' ro c z n ie .

O  d o s ta rc z e n ie  p o k o jo w y c h  c y ­
t r y n  tro s z c z y  s ię  s p e c ja ln a  c ie p la r ­
n ia  w  p o b l iż u  A łm a - A ty ,  a h o d o w ­
la  ic h  w  p o m ie s z c z e n ia c h  fa b r y c z ­
n y c h  o d b y w a  s ię za p o ra d a  le k a ­
rz y  i  s p e c ja l is tó w  w  d z ie d z in ie  
n a u k o w e j  o rg a n iz a c j i  p ra c y .  K o ­
r z y ś ć  z h o d o w li je s t  b o w ie m  t r o ­
ja k a :  p o d n o s i s ię  e s te ty k a  m ie j ­
sca  p r a c y ,  d o t le n ie n ie  p o m ie s z c z e ­
n ia  n o  i  p r z y b y w a  n ie b a g a te ln a  
i lo ś ć  o w o c ó w . (P A P )

R A Y M O N D  C H A N D LE R

( P r z e ł o ż y ł  W a c ł a w  N  i  e  p o k  ó 1 c  z y  c  k  I)
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—  W łaśn ie  do tego zm ierzam , proszę pan i. Id e n ty f ik a c ja  
sproxoadzalaby się do prześ ledzenia  h is to r ii tego p rz e d m io tu  
do czasu, k ie d y  z n a jd o w a ł się u  p an i. Ż e by  b y ła  p rz y n a j­
m n ie j p rzekonu jąca .

—  T a k . Sądzę, że tak . A le  dlaczego? C zy w ie  pan, gdzie
on jest?

—  M o rn in g s ta r  tw ie rd z i,  ze go w id z ia ł.  C hciano  m u go 
sprzedać... ja k  p a n i p od e jrze w a ła . A le  on n ie  c h c ia ł kup ić . 
M ó w i, że sprzedaw cą b y ł mężczyzna. A le  to  n ic  n ie  znaczy, 
bo d a ł m i d o k ła d n y  opis tego m ężczyzny, opis n a jw y ra ź n ie j 
z m yś lo n y  a lbo  odnoszący się do kogoś, k to  n ie  m óg ł być t y l ­
ko  p rz y g o d n y m  z n a jo m ym . A  za tem  m og ła  to  być kob ie ta .

—  Rozum iem . A le  to  m ie m a znaczenia.
—  N ie  m a znaczenia?
—  N ie . Czy to  w szystko?
—  Jeszcze je dn o  p y ta n ie . Czy zna p a n i m łodego b lon d yna  

n a z w is k ie m  George A nson  P h illip s ?  Dość m ocno zb udow any, 
chodzi w  b rą zo w ym  u b ra n iu  i  c ie m n y m  kape luszu  z o k rą ­
g ły m  d e n k ie m  i  ja s k ra w ą  opaską. T a k  b y ł u b ra n y  dz is ia j. 
P od a w a ł się za p ry w a tn e g o  d e te k tyw a .

—  N ie  znam . Czem u m ia ła b y m  go znać?
—  N ie  w ie m . W yd a je  się, że je s t zw ią za ny  z tą  sp raw ą. 

Sądzę, że to  w ła śn ie  o n  p ró b o w a ł sprzedać ów  p rze dm io t. 
M o rn in g s ta r p ró b o w a ł do n iego dzw on ić  po m o im  w y jś c iu . 
Z a k ra d łe m  się do je go  b iu ra  i  p rz y f ilo w a łe m  go.

—  Co pan z ro b ił?
—  P rz y f ilo w a łe m  go.
—  N iech  pan n ie  d o w c ip k u je , pan ie  M a rlo w e . Jeszcze coś?
—  Tak. Z g od z iłe m  się zap łac ić  M o rn in g s ta ro w i tys iąc  do-
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la ró w . Za z w ro t  te j... tego p rze dm io tu .
—  A  w o ln o  zapy tać , skąd pan  zam ie rza  w z ią ć  te p ie n ią ­

dze? i
—  Ja ty lk o  ta k  pow ied z ia łe m . Ten  M o rn in g s ta r to  ch y tra  

sz tuka . R ozum ie ty lk o  ta k i ję z y k . A  poza ty m  n ie  w ie d z ia ­
łe m , czy p a n i n ie  zechce zapłac ić . W ca le  n ie  zam ie rza łem  
p a n i p rzekonyw ać. Zawsze m og ła  się p a n i odw o łać do p o li­
c ji.  A  g dyb y  p a n i z ja k ic h k o lw ie k  p rz y c z y n  n ie  ch c ia ła  pó jść  
z ty m  na p o lic ję , m o g łob y  się okazać, że je d y n ą  d rogą  odzy­
ska n ia  tego p rz e d m io tu  by łoby... w y k u p ić  go.

P raw do p od o bn ie  k le p a łb y m  ta k  jeszcze d ługo , sam n ie  
w iedząc do czego zm ierzam , g dyb y  m i n ie  p rz e rw a ła  Odgło­
sem p rz y p o m in a ją c y m  w a rk n ię c ie  fo k i.

— To  w szystko  je s t ju ż  zbyteczne, pan ie  M a rlo w e . Posta­
n o w iła m  zakończyć tę sp raw ę. M oneta  zosta ła  zw rócona.

— Proszę ch w ile czkę  zaczekać —  p ow ied z ia łe m . P o łoży­
łe m  s łu cha w kę  na półce, o tw o rz y łe m  d rz w i k a b in y  i  w y ­
sadziłem  g łow ę  na ze w ną trz  cze rp iąc g łęboko  w  p łuca  to, 
co w  d ru gs to re ’ach s łu ży  za p ow ie trze . N ik t  n ie  z w ró c ił na  
m n ie  n a jm n ie js z e j uw ag i. Na p rzodzie  sk lepu  w ła ś c ic ie l w  
n ie b ie s k im  k it lu  ro z m a w ia ł z k im ś  za ko n tu a re m  z w y ro ­
b am i ty to n io w y m i. Jeden z eksped ien tów  p rze c ie ra ł szk la n ­
k i p rz y  ladz ie  z w odą  sodową. D w ie  d z iew czyny  w  obc i­
s łych  spodniach  g ra ły  w  k rę g le  m echaniczne. Ja k iś  w yso­
k i chudy  face t w  cza rn e j k o s z u li i  b lad o żó lte j chustce na  
szy i p rze g lą d a ł p ism a na p ó lka ch . N ie  w y g lą d a ł na  re w o l­
w e row ca .

Z a m k n ą łe m  d rz w i k a b in y , wzdąłem  s łu cha w kę  z p ó łk i
i  p o w ie d z ia łe m :

—  S zczur m n ie  u g ry z ł w  nogę. A le  ju ż  w  po rząd ku . W ięc
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m ó w i p an i, że ją  zw rócono? N i stąd n i zow ąd. W  ja k i  
sposób?

—  M a m  nadzie ję , że n ie  czu je  s ię  pan zb y t rozcza row a­
n y  —  p o w ie d z ia ła  sw o im  b ezko m p ro m iso w ym  barytonem . 
—  O ko licznośc i są tro chę  za w ile . N ie  w ie m , czy  zdecyduję  
się w y tłu m a c z y ć  je  panu. Może pan  p rzy jść  d o  m n ie  ju t ro  
rano. A  p on iew aż n ie  za m ie rza m  d a le j p ro w a d z ić  sp raw y, 
za liczka , k tó rą  pan  o trz y m a ł, m u s i pan u  w ys ta rczyć  za 
pełne  h o n o ra r iu m .

—  Jedno c h c ia łb y m  w ie d z ieć  —  rze k łe m . —  Czy o trz y ­
m a ła  p a n i monetę... czy ty lk o  o b ie tn icę  je j  z w ro tu .

—  M onetę, oczyw iśc ie . A  te raz czu ję  się ju ż  zmęczona. 
W ięc, je ś li pan...

—  C h w ileczkę . S praw a  n ie  je s t w ca le  ta ka  p ros ta . Z a ­
is tn ia ło  k ilk a  zdarzeń, które ...

—  P ow ie  m i pan  o n ic h  ju t r o  —  p rz e rw a ła  m i szorstko  
i  o d ło ży ła  s łuchaw kę .

W y g ra m o liłe m  się z k a b in y  i  z a p a liłe m  pap ie rosa  n ie ­
zg ra b n ym i, . ja k b y  o d rę tw ia ły m i p a lca m i. Ruszy łem  k u  w y j ­
ściu. W ła śc ic ie l sk le pu  b y ł te raz sam. Z  p rze jęc iem  i  z m a r­
szczonym i b rw ia m i te m p e ro w a ł m a ły m  scyzo ryk ie m  o łów ek.

—  O, ja k i  ła dn y , o s try  cdóweczek — pow ied z ia łe m .
S p o jrz a ł na  m n ie  ze zd z iw ie n iem . D ziew czę ta  g ra jące  w

k rę g le  m echaniczne też p o p a trz y ły  na  m n ie , zdz iw ione . 
Podszedłem  do b u fe tu  i  p rz y jrz a łe m  się sobie w  lustrze . 
I  ja  m ia łe m  z d z iw io n ą  m inę . U s ia d łem  na w y s o k im  s to ik u  
i  zażądałem :

—  P od w ó jn a  szkocka, bez w o d y  i  lodu .

(cdn)
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Dziś o godz. 16 na stadionie przy ul. Twardowskiego

Pogoń-Odra po raz 20
M IM O  P E C H O W E J P O R A Ż K I Pogoni w  Chorzow ie nie s lab- G ó rn ik  —  Z a g łęb ie  W ., G w a r­

nie zainteresowanie ligow ym i zm aganiam i p iłka rzy  portowców, d ia  —  S ta l, Ł K S  —  R uch, R O W  
N ic  zresztą dziwnego, szczecińscy I-lig o w c y  w  ty m  roku g ra ją  —  L eg ia , S z o m b ie rk i —  Lech , 
lep ie j, choć prześladują ich kontuzje . Pogoń na wiosnę zdobyła W is ła  —  Ś ląsk , Z a g łęb ie  —  P o - 
ju ż  4 punkty , i  nadal m yśli o powiększaniu swego dorobku. lo n ia .

Finał PE pod „batutą“ 
szczecińskiego arbitra
6 K W IE T N IA  na n e u tra ln y m  

te re n ie , w  O po lu , ro ze g ra n y  zo­
s ta n ie  f in a ło w y  mecz P u c h a ru  
E u ro p y  w  p iłc e  rę czn e j m ęż­
czyzn, w  k tó ry m  zm ie rzą  się 
„s ió d e m k i”  SC L ip s k  (N R D ) i 
S p a rta k a  K i jó w  (ZS R R ). Je d ­
n y m  z a rb it ró w , k tó r y  p ro w a ­
d z ić  będzie  te  za w od y  je s t 
szczec ińsk i sędzia  Z d z is ła w  J e - 
jt io rn y .

Bokserzy Stali
pojadą

do ¡Mongolii
P Z B  w y s y ła  na tu r n ie j do 

M o n g o lii p ię c iu  n as tę pu ją cych  
p ię ś c ia rz y : P ozn a lsk i, R. J a g ie l­
s k i, B o rk o w s k i,  K rz y w o ń , P ie r-  
w ie n ie c k i.  T a k  w ię c  w  g ru p ie  te j 
je s t dw óch  z a w o d n ik ó w  ze S ta ­
l i  S toczn ia . F u n k c ję  tre n e ra  
p e łn ić  będzie  także  szko len io ­
w ie c  tego k lu b u , Ja n  B ro d o - 
w ia k .

N a to m ia s t R . C z e rw iń s k i w y ­
jeżdża  n a  tu r n ie j do  B u łg a r ii.

W  z w ią z k u  z p ow yższym i w y ­
ja z d a m i zosta ł p rze łożo n y  mecz 
o  w e jś c ie  do I I  l ig i.

M is trzo s tw o
m e d y k ó w

f f  H A L I  p r z y  u l .  N a r u to w ic z a  
o d b y w a ją  s ię  m is t r z o s tw a  P o ls k i 
a k a d e m ii  m e d y c z n y c h  w  ;  łc e  s ia t ­
k o w e j .  B io r ą  w  n ic h  u d z ia ł ż e ń ­
s k ie  i  m ę s k ie  d r u ż y n y  10 u c z e ln i.  
W  d n iu  d z is ie js z y m  m e cze  o d b y ­
w a ją  s ię  o d  g o d z . 9 1 p o t r w a ją  do 
g o d z . 20. W  c z w a r te k  i  p ią te k  z a ­
w o d y  ro z p o c z n ą  s ię  r ó w n ie ż  o  go dz . 
9 i  t r w a ć  b ę d ą  d o  g o d z . 19 ( c z w a r ­
te k )  i  20 ( p ią te k ) .  Im p r e z a  z a k o ń ­
c z y  s ię  w  s o b o tę . ( jg )

D Z IS IA J  w ła ś n ie  o godz. 16 
na s ta d io n ie  p rz y  u l. T w a rd o w ­
sk iego  p o r to w c y  będą p o d e j­
m o w a ć opo lską  O drę . Będzie  to 
ju ż  d w u d z ie s ty  m ecz ty c h  ze­
spo łów . W  dotychczas rozegra ­
n ych  szczec in ian ie  8 ra zy  scho­
d z i l i  ja k o  zw yc ię zcy  a cz te ry  
ja k o  p oko na n i. Pogoń s trz e liła  
29 b ra m e k  a o po la n ie  24. S ta ty ­
s ty k a  s p o tk a ń  ty c h  d ru ż y n  
w ska zu je , że O dra  n ie  ma 
szczęścia do s ta d io n u  p rz y  u l. 
T w a rd o w s k ie g o . N ie  odn ios ła  
b o w ie m  w  Szczecin ie  a n i je d ­
nego z w y c ię s tw a , dw a  ra zy  t y l ­
ko  u z yska ła  re m is . Na szcze­
c iń s k im  s ta d io n ie  Pogoń s trze ­
l i ła  aż 22 gole, tra c ą c  5.
. T a k  w ię c  w  d n iu  d z is ie jszym  
szczec in ian ie  w y b ie g n ą  na m u ­
ra w ę  z ko rz y s tn ie js z ą  ró żn icą  
b ra m e k  i  p u n k tó w . O czyw iśc ie  
w  w a lce  o I  lig ę  ta  s ta ty s ty k a  
n ie  lic z y  się. K a ż d y  mecz ma tu  
w ła sn ą  h is to r ię . P on iew aż obie  
d ru ż y n y  z n a jd u ją  się w  d o ln e j 
części ta b e li,  w ia d om o, że to ­
czyć się będzie  w a lk a  o p u n k ty .

W ie m y , że k ie ro w n ic tw o  Po­
g on i p rz y g o to w u je  s ta ra n n ie j­
szą o p raw ę  m eczu. P rzyg o to ­
w a n ia  czyn ią  także  k ib ice , k tó ­
rz y  za p o w ia d a ją  s p o rto w y  do­
p ing . M . in . zespół u czn ió w  T e ­
c h n ik u m  M echan icznego w y s tą ­
p i z w ła sn ą  o rk ie s trą  i chórem .

P O G O Ń  w  d z is ie jszym  meczu 
g ra ć  będzie  w  podobnym  s k ła ­
dz ie  ja k  u b ie g łe j soboty. A  oto 
n azw iska  z a w o d n ik ó w  w y ty p o ­
w a n y c h  na  m ecz z O drą : b ra m ­
ka rze  —  P osta reńczak  i  S iko ra  
—  W a w ro w s k i,  M a lin o w s k i,  K a ­
sz te lan , K o z ło w s k i, W ie rz b ic k i, 
M ik u ls k i,  M asicz, W o lsk i, Czu­
bak, M a ń ko , W o ro n ko , J u s te k .

O d ra  z R O W -e m  g ra ła  w  n a ­
s tę p u ją c y m  sk ła dz ie : K ru p a  —  
G u t, D z ia d ek , K ra w ie c , H a ra ń -  
czy k  (G o>ębiow ski), G ano, A . 
K o t, K nych a s , K .  K o t, (Tyc), 
S ty k a ła , K lose.

A  O TO  ze s ta w ie n ie  pozosta­
ły c h  lig o w y c h  sp o tka ń  ro z g ry ­
w a n y c h  w  d n iu  d z is ie jszym :

K IE R O W N IC T W O  M K S  P o g o ń  i n ­
fo r m u je ,  że t r a c ą  w a ż n o ś ć  k a r t y  
w o ln e g o ’ w s tę p u  w y d a n e  w  u b . r o k u  
p rz e z  k lu b .  N a  d z is ie js z y  m e cz  b ę ­
d z ie  m o ż n a  w e jś ć  za  o k a z a n ie m  n o ­
w y c h  k a r t  w o ln e g o  w s tę p u .

( r )

N a pomoście w  ha li WD&

Mistrzostwa Polski 
p n i o r ó w  

w  podnoszeniu 
ciężarów

W  C Z W A R T E K  w  hali 
W D S  rozpoczną się m i­
strzostwa Polski jun iorów  
w  podnoszeniu ciężarów. 
Do zawodów zgłosiło się 
ponad 120 zaw odników  z 
47 Klubów całego k ra ju .

Już o godz. 12 na pomoś­
cie w ystąpią zawodnicy  
w agi muszej, a o godz. 14 —  
w agi koguciej. O  godz. 16 
nastąpi uroczyste otwarcie  
m istrzostw i bezpośrednio 
Po tym  batalię  rozpoczną 
sportowcy zgłoszeni w  ka ­
tegorii p iórkow ej.

W  piątek  natom iast o g. 
9 w ystąpią zawodnicy w a ­
gi lek k ie j, a po nich ko le j­
no reprezentanci w ag śred­
n ie j, półc iężkie j i lekko- 
ciężkie j. W  trzecim  dniu  
im prezy  w ystąpią cięża­
row cy w agi c iężk ie j i  su­
perciężkie j.

W  N IE D Z IE L Ę  o godzi­
n ie  9.30 w  siłow ni Chem i­
ka w  Policach rozpoczną 
się m istrzostwa okręgu se­
niorów . (d)

4 rekordy Polski
na berlińskim basenie

B E R L IN A  p o w ró c i ła  e k ip a  
p o ls k ic h  p ły w a k ó w , k tó r a  s ta r t o ­
w a ła  w  m ię d z y n a r o d o w y m  m it y n -  

P lo r ie m  te g o  s ta r t u ,  g d z ie  o b o k  
P o la k ó w  b r a l i  u d z ia ł re p re z e n ta n c i 
B u łg a r i i ,  C S R S , J u g o s ła w ii .  R u m u ­
n i i ,  W ę g ie r  i  N R D , są t r z y  r e k o r ­
d y  P o ls k i  s e n io re k  i  je d e n  ju n io ­
r e k ,  u s ta n o w io n e  n a  5 0 -m e tro w e j 
p ły w a ln i .  M a r ta  W y s o c k a  w y g r a ła  
s i ln ie  o b s a d z o n y  w y ś c ig  n a  100 m  
s t. k la s . — 1.19,0 i  z a ję ła  t r z e c ie  
m ie js c e  na  200 m  s t. k la s . — 2.51,6 
(o b a  r e z u lt a ty  są r e k o r d a m i k r a ju  
s e n io re k ) .  T r z e c i  r e k o r d  u s ta n o w i­
ła  J o la n ta  K u p is  — d r u g a  n a  100 m 
s t. d o w . w  1.02,6. N ie z łe  r e z u lt a ty  
u z y s k a ły  w  ty m  w y ś c ig u  ró w n ie ż  
R e n a ta  G u r g u l  —  1.04,0, co  d a ło  
j e j  s ió d m e  m ie js c e  i  ó sm a  n a  m e -

IMPREZY
TURYSTYCZNE

c ie  B a rb a r a  O ro c h o w s k a  — 1.04,1. 
N a  200 m  s t.  d o w . K u p is  b y ła  
ó sm a  —  2.17,8 ( re k .  P o ls k i  j u n io ­
r e k ) .  W  k o n k u r e n c ja c h  m ę s k ic h  z 
n a s z y c h  re p re z e n ta n tó w  n a j le p ie j  
s p is a ł s ię  J a c e k  L e o n a rd , k t ó r y  za ­
j ą ł  t r z e c ie  m ie js c e  n a  100 ra  s t .  
m o t.  —  1.05,2 za  re p re z e n ta n ta m i 
g o s p o d a rz y  M e h lh a s e  — 1.03.5 i  K o t  • 
te rn  —  1.03,7. N a  200 m  s t. m o t. 
L e o n a r d  b y ł  c z w a r ty  —  2.27,8. W y ­
ś c ig  te n  w y g r a ł  K o t t  —  2.19,5.,

O tro fe a  „K u r ie ra ”

Rozgrywki
ch łop ców
wkroczyły

K L U B  T u r y s tó w  P ie s z y c h  P T T K  
„ W ie r c ip ię t y “  za p ra s z a  n a  n ie d z ie l­
n y  s p a c e r  p o  o k o l ic a c h  S z c z e c in a . 
J e g o  tra s a  p r o w a d z ić  b ę d z ie  z P o ­
m o rz a n  p rz e z  U s to w o — K u r ó w —S ia ­
d ło  D o ln e —S ia d ło  G ó rn e  d o  K lu c z a . 
Z b ió r k a  u c z e s tn ik ó w  o  g o d z . 10 na 
k o ń c o w y m  p r z y s ta n k u  t r a m w a jo ­
w y m  n a  P o m o rz a n a c h .

w decydującą fazę
"•r ■■■■u ■» >ł;.in . ■

J U Ż  w  n ie d z ie lę  w y ło n io n y  zo­
s ta n ie  ,,n a j le p s z y  s z k o ln y  z e s p ó ł ,  te ­
g o ro c z n e g o  t u r n ie ju  p i ł k i  rę c z n e j 
c h ło p c ó w  d r u ż y n  s z k o ln y c h  o  p u ­
c h a r  „ K u r ie r a “ .

K L U B  T a t r z a ń s k i  n a to m ia s t  za ­
p ra s z a  m iło ś n ik ó w  g ó r  n a  p r e le k c ję  
d o c . d r a  T a d e u s z a  R e w a ja , k t ó r y  
m ó w ić  b ę d z ie  o g ó ra c h  K a u k a z u . 
P r e le k c ja  w y g ło s z o n a  z o s ta n ie  5 b m .
0  g o d z . 19 w  K lu b ie  N a u k o w c a  
p r z y  u l .  W ie lk o p o ls k ie j*

W L9-9 powstanie 
klasa koszykarek
O D  n o w e g o  r o k u  s z k o ln e g o  w  L i ­

c e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c y m  n r  9 m a  
b y ć  p o w o ła n a  k la s a  o  p o s z e rz o n y m  
p r o g r a m ie  w y c h o w a n ia  f iz y c z n e g o , 
u k ie r u n k o w a n y m  n a  k o s z y k ó w k ę .  
U częszcza ć  b ę d ą  d o  n ie j  d z ie w c z ę ­
ta  o d o b r y c h  w a r u n k a c h  f iz y c z n y c h ,  
p r e d e s ty n u ją c y c h  je  d o  u p r a w ia n ia  
te j  d y s c y p l in y  s p o r tu .  M g r  J a n  P ia ­
s k o w y ,  k t ó r y  p r o w a d z ić  b ę d z ie  z a ­
ję c ia  z  m ło d y m i a d e p tk a m i k o s z y ­
k ó w k i ,  p o  w s tę p n y m  re k o n e s a n s ie  
d o k o n a n y m  w  t r z e c h  s z k o ła c h  p o d ­
s ta w o w y c h ,  p ro w a d z ą c y c h  k la s y  o 
p o s z e rz o n y m  p ro g r a m ie  w f ,  w y b r a ł  
j u ż  k i l k a  k a n d y d a te k  d o  s w o je j 
g r u p y .  O b e c n ie  n a to m ia s t  o c z e k u je  
n a  d z ie w c z ę ta  z  in n y c h  s z k ó ł,  k tó ­
re  p r a g n ę ły b y  u czę szczać  d o  k la s y  
s p o r to w e j w  L O -9 . Z e b ra n ie  i n f o r ­
m a c y jn e  k a n d y d a te k  o d b ę d z ie  s ię 
22 b m . o g o d z . 15.30 w  s a l i  g im n a ­
s ty c z n e j L O -9  p r z y  u l .  3 M a ja . D la  
d z ie w c z ą t,  k tó r e  n ie  d y s p o n u ją  w  
ty m  d n iu  w o ln y m  czase m  w y z n a ­
czo n o  d o d a tk o w y  te r m in  — 23 b m .

1 g o d z . 15.30, s a la  L O -9 . N a  s p o tk a  I

In ia  te  m o g ą  z g ła s z a ć  s ię  d z ie w c z ę -  I 
ta  m a ją c e  p r z y n a jm n ie j  170 c m  | 
w z ro s tu . ( jg )

D o  r o z g ry w e k  p r z y s tą p i ło  17 d r u ­
ż y n , k tó re  w  e l im in a c ja c h  w a łc z y ­
ł y  w  g r u p a c h .  D o  d e c y d u ją c e j f i ­
n a ło w e j b a ta l i i  p r z y s tą p i ły  n a j le p ­
sze z e s p o ły  i  w  d a ls z y m  c ią g u  t u r ­
n ie ju  g r a ją  k a ż d y  z k a ż d y m .

A  o to  w y n i k i  f in a ło w y c h  s p o tk a ń :  
SP -18 — SP-71 4:8 (2:3), SP -23 — 
SP-36 7:9 (2:3). SP-27 — SP-33 4:6 
(2:2); 1 SP-18 — ' SP-23 1 1 :5 "  '(5:3).
SP -36 r-f I.S P-33 . 9:6 (4:4). SP -23 — 
SP-71 4:12 (2:7), SP-27 — SP -18 13:5 
(7:2), SP-23 — SP-27 4:6 (2:2), S P -71 
—  SP-36 6:8 (3:5), SP -18 — SP-33
8:7 (6:5).

O s ta tn ie  p o je d y n k i  z a w o d ó w  c h ło p ­
c ó w  o d b ę d ą  s ię  w  n ie d z ie lę  o  g o d z .
13.30, n a to m ia ś t  f in a ło w e  m ecze  
d z ie w c z ą t ro z p o c z n ą  s ię  o g o d z .
9.30. - (d )

S iatków ka nadal 
„kopciuszkiem ”
P O D O B N IE  ja k  s ia tk a rk o m , 

ró w n ie ż  i  s ia tka rzom  S ZS -A Z S  
n ie  p o w io d ło  się W ro z g ry w k a c h  
o w e jś c ie  do  I I  l ig i.  Nasza d ru ­
żyna, g ra ją c  w e  W ro c ła w iu  
p rze g ra ła  d w a  mecze —  z O d rą  
W ro c ła w  0:3 i  W ło c ła w ia n k ą  
W ło c ła w e k  1:3. A w a n s  do d a l­
szych g ie r uzyska ła  W ło c ła - 
w ia n k a , k tó ra  p oko na ła  także  
O drę  3:0.

Szczecińska s ia tk ó w k a  n ad a l 
pozosta je  w ię c  „k o p c iu s z k ie m “  
w śród  naszych g ie r  zespo łow ych .

TEATRY
P O L S K I  — „ A w a n tu r a  w  C h io g g i"  
g . 19; W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ C z ło w ie k  
z n ik ą d “  g . 19; M U Z Y C Z N Y  —  „ N i ­
c o le “  g . 19; D IS C O R A M A  —  „ S ta ­
r e  ro m a n s e , n o w e  p r z e b o je “  g . 17,

DELFIN (tel. 468-78) „ B i l l y  Ja. 
g. 10.30, 13, 15.30, 18 — USA _  
lat 16; „ P o p ió ł  i  d ia m e n t “  g . 20 
poi. od lat 16 (ś ro d a  i  c z w a r te  
KOSMOS (tel. 355-02) „ N a g r o d y  i 
znaczenia“ g . 9, i i .1 5 , 13.30, 16, l i  
21 —  p o i.  od l a t  16 (ś ro d a  i  czw  
t e k ) ;  COLOSSEUM ( te l.  458-18) „ K  
lewna w oślej s k ó rz e “  g . 9, u  
13.30 — fr. od lat 7; „ M i ło ś ć  s< 
ceńców“  g . 16, 18,15, 20.30 — ; 
od lat 16 — p a n o ra m , ( ś ro d i 
czwartek); B A Ł T Y K  ( te l.  733 
„Samuraj i  kowboje“  g . 13.30 
>18.1S, 20.80 — fr.-wł. od la t  
czwartek: „Niewygodny k o c h a n  
g. 11.15, 13.30, 18, 18.15, 20.30 — 
od lat 16; PIONIER ( te L  475-02) „< 
piseon automobilistą’’ g. io, 
„Chłopcy z  Placu B r o n i ”  g . 11, 
>18; „Godzino pąsowej róży“ g. 
*• — po t- od lat 14 — p a n o ra  
„Mayerling“ g. 22 — f r .  od la t
— panoram, (środa i  czwarte
TPPR — „Buntownik bez powoi 
g. W, 26 — USA -  od lat 16 — 
«»ram.; PROMIEŃ — „Gappa“ 
tó. 4*. 2* — jap. od lat 11 — 
nora™.; MARS — „Moja noc u 1 
lUd“  g. 17, 19.30 — fr. Od lat 
ECHO (Krzekowo) „Zamek puł 
ka“  g. 18 — USA — od lat 
SZMARAGDOWE (Zdroje) „ Z a \  
szeni na drzewie“  g. 16. 18 20
■fr. od lat 11; MEWA (Zelecho 
¡„Kłute“  g. 1« — USA — od 1-al
—  p a n o r a m .;  H U T N IK  (S to łc?  
„Oto je a t.  głowa zdrajcy“  g . 17
— a n g . od la t  14; 1 M A J  (Ż y d . 
¡ce> „Adolf'* g 17. 19 — f r .  od 
16; BAJKA (Police) „D z ie w ic a  i

Sa“  g . 47, 19 — a n g . o d  la t  
AC.Y ŻAGIEL (Trzebież) „Ni<

c z ę ś c ią  A l f r e d a ”  g . 19 — f r .  o d  la t  
14; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  „ M a ły  
W ie lk i  C z ło w ie k ”  g . 18 — U S A  — 
o d  l a t  16 —  p a n o ra m .; S T O K R O T ­
K A  (S m ie r d n ic a )  „ P o je d y n e k  r e ­
w o lw e r o w c ó w “  g. 19 — U S A  — o d  
l a t  14; D A R  (S ta rg a rd )  „D z ie w c z y ­
n a  in n a  n iż  w s z y s tk ie ”  g. 18. 20 — 
a n g . o d  la t  16; I N A  (S ta rg a rd )  „G o ś ­
c ie “  g . 16.30, 18.30, 20.30 — U S A  — 
o d  la t  16; G R Y F  ( G r y f in o )  „Ś le d z ­
tw o  w  s p r a w ie  o b y w a te la  p o za  
w s z e lk im  p o d e jrz e n ie m “  g . 17, 19 — 
w ł .  o d  l a t  18; R O B O T N IK  ( P y r z y ­
ce ) „ H e łm  A le k s a n d r a  M a c e d o ń s k ie ­
g o “  —  ra d ź . o d  l a t  11; W IS Ł A  (G o ­
le n ió w )  „ N ie  z e s ta rz e je m y  s ię  r a ­
z e m “  —  f r .  o d  l a t  16.

WYSTAWY
M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
n ie c z y n n e ;  W A Ł Y  C H R O B R E B O  3 — 
P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1 000 
la t ;  P r z y r o d a  m o rz a ; U rz ą d z e n ia  i 
m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h ;  G o ­
s p o d a rk a  m o rs k a  na  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im  1945— 1970; D a w n a  k u l t u r a  
lu d o w a  na  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  
K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j:  Z  d z ie ­
jó w  r z e m io s ła  i  m o n e ty  n a  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im :  S z tu k a  i  k u l t u r a  
J a p o n i i ;  „ Z a  w o ln o ś ć  i  w y z w o le ­
n ie “  g . 9—15: Z A M E K  — „ A r c h i ­
t e k tu r a  A u s t r i i  1986—1970“  g . 10—18.

DYŻURY

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 ; 
W E W N . —  P o m o rz a n y ; N E U R O L O ­
G IA  — U n i i  L u b e ls k ie j ;  D E R M A ­
T O L O G IA  —  A r  k o ń s k a ; C H IR  — 
I I I  P o m o r z a n y ;  P O Ł O Ż N IC T W O  — 
P io t r a  S k a rg i.

P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  —  a l.  W o js k a  P o ls k ie g o  
78 — g . 19—7 ;  D O R O S Ł Y C H  — a l. 
J e d n o ś c i N a r o d o w e j 12 — c a łą  d o b ę ; 
N R  2 — N a d  O d rą  U  —  g . 16—8; 
S T O M A T O L O G IC Z N A  — a l .  P ia s ­
tó w  t  —  g o d z . » 6 -7 .

A P T E K I

N R  l  ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i  t le n )  
J a g ie l lo ń s k a  16a — te l.  371-55; N R  
3 — a l.  P ia s tó w  60 — te l.  465-17; 
N R  73 — M a r c in a  1 —  te l.  221-09; 
N R  10 —  G l in k i  N a d  O d rą  20; N R  12
— P o d ju c h y .
IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-21, 
460-22, 460-23, 460-24; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  — 916; P o c ią g i o d je ż d ż a ­
ją c e  —  917.
P U N K T  IN F O R M A C J I  P 2 M  — te l.  
347-16.
C E N T R U M  IN F O R M A C J I  T U R Y ­
S T Y C Z N E J  — J e d n . N a r o d o w e j 50
—  te l.  428-32, g . 8—18.

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

14.40 i  15.15 P o l it e c h n ik a  T V .  15.55 
N U R T . 16.30 D z ie n n ik  T V .  16.40 „ L a ­
ta ją c y  H o le n d e r “ . 17.10 L o s o w a n ie  
M a łe g o  L o tk a .  17.26 L u d z ie  n a u k i  — 
p r o f .  d r  W ik t o r  B ro s s . 17.50 K r o n i ­
k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.10 „ P r z y  
w s p ó ln y m  s to le ”  —  N ie  t y l ­
k o  m ie s z k a n ie ” . 17.40 F i lm  T V  
C SR S „ Ł u k  tę c z y “ . 19.19 W y s tą p ie ­
n ie  a m b a s a d o ra  W R L  z  o k a z j i  
ś w ię ta  n a ro d o w e g o . 19.20 D o b ra n o c .
19.30 D z ie n n ik  T V  ( k o l) .  20.20 „ S ia d y  
cza su  m in io n e g o ” . 20.30 F i lm o te k a  
a r c y d z ie ł „ L a  s t r a d a ” . 22.20 S p o r t .  
23.16 D z ie n n ik  T V  ( k o l) .

P R O G R A M  I I
17.10 K in o  M in ia tu r y .  17.45 D la  m ło ­
d z ie ż y  „ P o r a d n ik  p ię tn a s to la tk ó w “ .
18.15 F i lm  d o k u m . „S z w e c ja  — P o l­
s k a “ . 18.45 L e k c ja  j .  f r a n c u s k ie g o . 
19.26 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V  
( k o l) .  20.26 Ś w ia t ,  o b y c z a je , k u l t u ­
ra ,  nasz ję z y k .  20.56 F i lm  r o z r y w ­
k o w y  „ D z ie s ią ty  ra z  w  O p o lu “ .
21.30 „24 g o d z in y “  ( k o l) .  21.46 N U R T .
22.10 L e k c ja  j .  a n g ie ls k ie g o .

C Z W A R T E K

6.30 i  7 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 9 
F i lm  N R D  „ J a  n ie  z a b i łe m “ . 10 J . 
p o i.  d la  k l .  I I  l i c .  10.35 „ Ł u k  tę ­
c z y “ . 12.55 J . p o i.  d la  k l .  l i c .  13.45 
i  14.30 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 15.05 
M a te m a ty k a  w  s z k o le . 16.30 D z ie n ­
n ik  T V  ( k o l) .  16.40 „ E k r a n  z b r a t ­
k ie m ” . 17.45 Z  t e k i  A .  D y g a c z a .
18.15 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie ­

g o . 18.35 „S z a r e  n a  z ło te “ . 19 „ T e s t “ .
19.20 D o b ra n o c  ( k o l) .  19.30 D z ie n n ik  
T V  (k o l) .  20.20 F i lm  T V  N R D  z 
s e r i i  „ T e le fo n  110“  — „ J a  n ie  za ­
b i łe m “ . 21.20 S p o r t .  21.30 L is t y  i  p o ­
l i t y k a  ( k o i) .  22 S p o tk a n ie  ze  S ta ­
n is ła w e m  P ta k ie m  (z  K a to w ic ) .  22.30 
In fo r m a c je ,  to w a r y ,  p ro p o z y c je .
22.45 D z ie n n ik  T V  (k o l) .
P R O G R A M  I I
16.55 P o ls k i f i lm  a n im o w a n y .  17.10 
„ F r a n c ja  n a  c o  d z ie ń  i  o d  ś w ię ta ” /
17.30 J .  ro s . 18 S p ra w o z d a n ie  z t u r ­
n ie ju  w  g im n a s ty c e  a r ty s t y c z n e j.
19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V  
(k o l) .  20.20 S p o r t .  20.35 F r a g m e n ty  
p o p u la r n y c h  o p e r e te k  „ J e s te m  
s z c z ę ś liw a “ . 21.35 „24  g o d z in y “  ( k o l) .
21.45 L e k c ja  j .  f r a n c u s k ie g o .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.35 F i lm  C SR S „ I  z n ó w  s k a c z ę  
p rz e z  k a łu ż e “ . 16.55 P o r a d n ik  fo to ­
r e p o r te r a .  17.25 W ia d o m o ś c i.  17.35 
G im n a s ty k a .  17.45 W id o w is k o  d la  
d z ie c i.  18.15 F i lm  r u m .  „ O r a k e l “ . 
18.40 T e le re k la rn a .  18.45 P ro g n o z a  
p o g o d y , p o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  
19 O d p o w ie d z i.  19.30 K r o n ik a .  20 
S tu d io  p r z e b o jó w .  20.50 P o le c a m y .
20.55 S p o r t .  22.10 K r o n ik a .  22.25 „ P o ­
k ó j  n a  W s c h o d z ie ” . 23.10 W ia d o ­
m o śc i.
C Z W A R T E K
7.50 G im n a s ty k a .  8 L e k c ja  j .  ro s . 
8.25 K r o n ik a .  9 S tu d io  p rz e b o jó w .
9.50 S p o r t .  11.05 „ P o k ó j  n a  W s c h o ­
d z ie ” . 11.50 W ia d o m o ś c i.  15.30 L e k c ja  
j .  a n g . 16.25 „ S ia d a m i J u l iu s z a  F u ­
c ik a “ . 16.50 G im n a s ty k a .  17 P ro g ra m  
d la  s z k ó ł.  17.25 W ia d o m o ś c i.  17.30 
P r o g r a m  d la  w s i.  18.40 T e le re k la rn a .
18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  
19 P o ls k i f i lm  d o k u m . „ P a n i  k a ­
p i ta n ” . 19.30 K r o n ik a .  20 „ I z r a e l  
74“ . 20.35 M u z y c z n a  z a g a d k a . 21.20 
K r o n ik a .  21.35 „ P a r y s k ie  d ia lo g i“ .
22.30 W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I  (n a  f a l i  1322 m  i  U K F  
67.52 M lf z ) .
W IA D O M O Ś C I:  15, 16. 18, 19, 22,
23. 24.
15.05 L is t y  z P o ls k i.  15.10 W ło s k ie  
P ły ty .  15.35 O p e re tk a , je.1 tw ó r c y  
i  w y k o n a w c y .  16.10 Z  p o ls k ie j  fo -  
n o te k i.  16.30 A k tu a ln o ś c i  k u l tu r a ln e .
16.35 „ P ie r w s z e  d a m y  w ę g ie r s k ie j

p io s e n k i” . 17 R a d io - k u r ie r .  17.20 K o n  
c e r t  bez b i le tu .  17.40 W s p o m n ie n ia  
z fe s t iw a l i  p io s e n k i r a d z ie c k ie j .  18.25 
K r o n ik a  m u z y c z n a . 19.15 G w ia z d y  
p o ls k ic h  e s t ra d . 19.45 R y tm .  r y n e k ,  
r e k la m a .  20 N a u k o w c y  r o ln ik o m .
20.15 F o n o s e rw is . 21 S p o r y  o w a r -  
to ą c j. 21.15 M e lo d ie  w  s ty lu  „ s w e e t “ . 
21.25 K o n c e r t  C h o p in o w s k i.  22.15 6 
ta ń ę ó w . ,23.30 M o to -s p r a w y .  22.45 
M ik r ó r e c i t a l  w ie c z o ru .  23.05 K o re s ­
p o n d e n c ja  z  z a g r a n ic y .  23.10 Jazz 
w  P o lsce . 23.35 R a d io w y  k a b a r e t  
p io s e n k i.  0.05— 3 P r o g r a m  n o c n y .

P R O G R A M  I I  (n a  f a l i  230 m  i  U K F  
68.78 M I lz ) .

W IA D O M O Ś C I:  18.30. 21.30. 23.30;
S E R W IS  R Y B A C K I :  18.25, 0.01.
15 P r o g r a m  d la  m ło d z ie ż y . 15.40 M e ­
lo d ie  z n a d  m a z u rs k ic h  je z io r .  16 W  
t ro s c e  o s ło w o  i  t re ś ć . 16.15— X7.2S 
S z c z e c in  U K F .  16.15 „ O d  ty c h  c o  n a  
m o rz u “ . 16.30 A u d .  d la  m ło d z ie ż y  
s z k o ln e j.  16.50 P io s e n k i o  w io ś n ie . 
17 P A W . 17.15 F e l ie to n  S t . G o sz - 
c z u rn e g o . 17,25 S z c z e c iń s k ie  p o p o ­
łu d n ie .  18.20 R a d lo r e k la m a .  18.40 
P o d  s k r z y d ła m i H e rm e s a . 19 J a z z . .
19.15 L e k c ja  j .  f r a n c u s k ie g o .  19.30 
P ó ł w ie k u  te a t r u  P R . 28.50 D z ie ła  
K .  P e n d e re c k ie g o . 21.55 A u d y c ja  
d la  n a u c z y c ie l i.  22.10 K o n c e r t  c h ó r u  
P R  w  K r a k o w ie .  22.30 Z  c y k lu  „ N a ­
u k a  w  s łu ż b ie  p o k o ju ’ . 23 M u z y k a  
w  te a tr z e . 23.35 C o s ły c h a ć  w  ś w ię ­
c ie ?  23.40 U tw o r y  V iv a ld ie g o  i  C o u -  
p e r in a .

P R O G R A M  I I I  (n a  fa la c h  k r ó t k i c h  
31, 41. 42 i  49 m  |  u l t r a k r ó t k i c h  
65.96 M H z ) .

15.10 N o w a  p ły ta  z e s p o łu  O s ib is a .
15.30 H e r b a tk a  p r z y  s a m o w a rz e .
15.50 N a  e s t ra d z ie  b lu e s . 16.05 „ T a ­
k i  p e jz a ż “ . 16.15 T e le g r a m y  m u z y c z ­
n e . 16.45 N asz r o k  74. 17.05 „ H o m o  
F a b e r “’ . 17.15 M ó j m a g n e to fo n . 17.48 
V a d e m é c u m  n r  8. 18 P io s e n k i z ró ż ­
n y c h  o b r o tó w .  18.20 S k a ld o w ie  w  
n o w y m  re p e r tu a r z e .  18.30 P o l i t y k a  
d la  w s z y s tk ic h .  18.45 N a  e s t ra d z ie  
b lu e s . 19.05 „ P o p ió ł  i  d ia m e n t ’ *.
19.35 M u z y c z n a  p o c z ta  U K F .  20 R e ­
m in is c e n c je  m u z y c z n e . 20.45 S łu c h o ­
w is k o  ..W  m a ły m  d o m k u “ . 21.12 N a  
e s t ra d z ie  b lu e s . 21.25 B u d a p e s z ­
te ń s k ie  m u z y k a lia .  21.50 O o e ra  t y ­
g o d n ia . 22 . F a k t y  d n ia .. 22,08 G \v ia -  
zda 7 w ie c z o ró w .  22.»5 Jazz . 23 
C h w ila  p o e z j i .  23.05 G r a ją  u c z n io ­
w ie  L is z ta .
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Premiowe polisy 
posagowe PZU!

Je dn ym  7 p rz e ja w ó w  t r o s k i  r o d z i c ó w  o d z i e c i  jes t 
zapew nienie Im  środków m ateria lnych w  ok re s ie  os iągn ięc ia  
d o jrz a ło ś c i i  usam od z ie ln ien ia  się, rozpoczęcia  s tu d ió w  bądź 

za w a rc ia  m a łżeństw a.

Cel ten można osiągnąć poprzez 

U B E Z P IE C Z E N IE  W  P Z U  Z A O P A T R Z E N IA  D Z IE C I  
zwanego rów nież posagowym.

Ubezp ieczenie  to  zapew n ia  w y p ła tę  u s ta lo ne j sum y n aw e t 
w  raz ie  ś m ie rc i za w ie ra jących  ubezpieczen ie  ro d z icó w  lub  

o p ie k u n ó w  dz iecka.

W ysokość s k ła d k i za leży od  czasu trw a n ia  ubezpieczenia, 
w ie k u  ro d z icó w  lu b  o p ie k u n ó w  oraz sum y ubezpieczenia  n p .:

ojciec la t 30 zaw iera ubezpieczenie d la  nowo narodzonego 
dziecka p łatne po 20 latach życia ze składką miesięczną 100 zł. 
Dziecko po osiągnięciu 20 roku życia otrzym a 37 572 złote.

P Z U  in fo rm u je  ponadto, że w sżys tk ie  dz iec i u rodzone  w  m ie ­
siącu k w ie tn iu  li>74 ro k u  o trz y m a ją  p o lis y  ubezp ieczen ia  za­
o pa trze n ia  dz iec i 2 op łaconą  przez P Z U  trzym ies ię czn ą  
sk ła dką  z począ tk iem  ubezD ieczenia od 1 m a ja  1974 ro k u  
i  zgłoszone do ubezpieczen ia  do d n ia  20. V . b r. Spośród w szyst­
k ic h  d z ie c i u rodzonych  w  m -cu  k w ie tn iu  i  zgłoszonych do 
ubezpieczen ia  w  te rm in ie  do d n ia  20 m a ja  zostan ie  w yloso­
w a na  p o lisa  na d oda tkow e  bezp ła tne  ubezpieczenie  w  w yso ­

kości 20000 z ło tych .

Szczegółow ych in fo rm a c ji u d z ie la ją  in s p e k to ra ty  i  p ośredn icy  
P aństw ow ego  Z a k ła d u  Ubezpieczeń.

1414-K

M O R S K A  S T O C Z N IA  J A C H T O W A  
im , Leonida Te lig i

w  Szczecinie, u l. Św iatow ida  6, te ł. 228-14

o g ł a s z a  z a p i s y
uczniów do klasy pierw szej na rok szkolny 1974/75 

w  zawodzie:

s z k u t n i k
N a uka  w  szkole t rw a  dwa la ta . W  czasie n a u k i u czn io ­

w ie  o trz y m u ją  w yn ag ro d zen ie  m ies ięczne: w  k la s ie  I  —  150 z ł 
w  k la s ie  I I  —  320 zł.

Po ukończeniu nauki zawodu gw aran tu je  się absolwentom  
zatrudnienie w  stoczni.

K a n d y d a c i w in n i z łożyć następu jące  d o k u m e n ty : podanie , 
życ io rys , św ia d ec tw o  ukończen ia  szko ły  p od s taw o w e j] 
w zg lę dn ie  zaśw iadczen ie  o uczęszczaniu do k la s y  V I I I ,  k a rtę  
zd ro w ia  ze szko ły , 2 fo to g ra fie .

S toczn ia  in te rn a tu  n ic  posiada.
1415-K

M ię d z y z a k ła d o w y  
D o m  K u l t u r y

, -S Ł O W IA N  I N ”  
w  S z c z e c in ie , u l. 
K o rz e n io w s k ie g o  2

o r g a n i z u j e

M IE S IĘ C Z N Y

. to w a rz y s k ie g o  
I  J I I  s to p n ia

w  m -c u  k w ie tn iu  
1974 r.

Z a ję c ia  o d b y w a ć  się 
b ę d ą  w e  w to r k i  i  
p ią t k i  w  go dz . 19—21.

Z e b ra n ie  in fo r m a ­
c y jn e  o d b ę d z ie  się 
5. IV .  b r .  (p ią te k )  
o  go dz . 18.30 w  M D K  
„ S ło w ia n in ” .

16G3-K

P R A C A

P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a  
do  ro c z n e j d z ie w c z y n k i,  
n a jc h ę tn ie j  z P o m o rz a n . 
9 M a ja  25/6. 4738-G

IN Ż Y N IE R  c h e m ik  z 10- 
le tn im  s ta że m  p r a c y  w  
z a k ła d a c h  p rz e m y s ło -  
u ’ y c h  i  b iu ra c h  p r o je k ­
to w y c h  p o s z u k u je  o d p o  
w ie . in ie i p r a c y  w  Szcze­
c in ie . O fe r t y :  B iu r o  O - 
g lo s z e ń  S zcze c in  4140.

M A T R Y M O N IA L N E

P A N N A , la t  26. w y ­
k s z ta łc e n ie  ś re d n ie , bez 
n a ło g ó w , p o -m a  o a n a  do  
la t  40. R o z w ie d z e n i 
w y k lu c z e n i .  C e l m a t r y ­
m o n ia ln y .  O fe r ty :  B iu ­
ro  O g ło sze ń  S zcze c in  43.

P A N N A ' la t  41, w y s o k a , 
b lo n d y n k a / ’ w y k s z ta łc e ­
n ie ' h ić firę ln ę  w y ż s z e  — 
tn ie s z  k a n ie ’,"" p ó ź n a  so - 
l id n e g ó  i)ań'ń. p r a k t y k u ­
ją c e g o  k a to l ik a ,  w y ­
k s z ta łc e n ie  .m in im u m  
ś rę d p ię . . ę h ę tn ie  w d o w ­
ca  Z dzie*cfWi‘e m . C e l m a - 
t r y m o n ią ln y ,  O fe r ty  — 
i j i u r ó  O g ło sze ń  S zcze c in  
44. t . ....

N IĘ R U C H O M P S C I

4 H A  z ie m i sp rz e d a m  w  
S z c z e c in ie -P ło n i. O fe r ­
t y :  B iu ro  O g ło sze ń  — 
S zcze c in  4172.

O D D A M  w  d z ie rż a w ę  
n a  o k re s  1 r o k u  m ie ­
s z k a n ie  2 -p o k o jo w e  z 
k u c h n ią ,  p ie ce  — o g ró ­
d e k  o ra z  g a ra ż  — p o ­
m ie s z c z e n ie  na  w a rs z ta t,  
n a  p e r y fe r ia c h  S zcze c i­
n a , te l.  459-04. 4197-G

R O Ż N E

G A R A Ż  d o  w y n a ję c ia  
r e jo n  J a s n y c h  B ło n i,  
te ! .  25-526. 4146-G

P O S IA D A M  u p r a w n ie ­
n ia  do  p ro w a d z e n ia  
z a k ła d u  g a s tro n o m ic z ­
n e g o , p ro p o z y c je  p rz e ­
s y ła ć  — B iu ro  O g ło szeń  
S z c z e c in  4154. 
P O G O T O W IE  T V  — 
Z U R iT . W ie lk a  25. Z g ło ­
sze n ia  w  godz. 8—19, 
te l.  356-96 o ra z  359-55. 
P ó łro c z n a  g w a ra n c ja .

1513-K

K U P N O

K U P IĘ  k io s k  z p a m ią t ­
k a m i w  -  m ie js c o w o ś c i 
n a d m o rs k ie j —  W a rs z a ­
w a , u l.  Z a m e n h o fa  10/33
— S t. L e s z e k . 1634-G
K O T Ł Y  c. O. 15—25 m  
k w .  u ż y w a n e  k o m p le ty  
o ra z  r u r y  s ta lo w e  0  40 
—80 m m , k u p ię  —  te l.  
289-19. 4199-G
B O N Y  P K O  k u p ię ,  te l.  
452-19. 4126-G
U R S U S A  C-330 k u p ię ,  
T a d e u s z  S zyszka , S a d k i
—  p o w . W y rz y s k .  41-P

S Z C Z E C IŃ S K IE  O K R Ę G O W E  
Z A K Ł A D Y  G A Z O W N IC T W A

z a w i a d a m i a j ą

M IE S Z K A Ń C Ó W  
G Ł Ę B O K IE G O  I  P IL C H Ó W  A,

ze 4 kw ie tn ia  br. w  godz. od 9— 15

n a s i l i  obniżenie 
ciśnienia gazu

z możliwością całkowitego zaniku
w  z w ią zku  z p ro w a d z o n y m i p ra cam i 

gazociągu.

Uprasza się o d b io rc ó w  gazu o  nie  
k o rzys tan ie , w zg lędn ie  b ardzo  ostroż 
ne ko rzys tan ie  z p rz y b o ró w  gazo­

w ych  w  ty m  czasie.
3646-K

ZAWIADOMIENIE
U rząd  M ie js k i w  Szczecinie, W y d z ia ł G o­
sp od a rk i K o m u n a ln e j, P rze s trzen n e j i O - 
ch ro ny  Ś ro do w iska  pod a je  do p u b lic z n e j 
w ia d om ośc i, że: p ro je k t  p la n u  szczegóło­
wego zagospodarow an ia  O sied la  Że lechow a 
zostanie w y łożony  do p ub licznego  w g lą d u  
w  W y d z ia le  G ospoda rk i K o m u n a ln e j,  P rze  
s trze n n e j i O chrony Ś ro do w iska  p l. D z ie r­
żyńsk iego  3, I  p ię tro , p o k ó j 151 (U rb a n i­
s tyczny  Zespół R e a liz a c y jn y ) w  okres ie  od 
d n ia  3 k w ie tn ia  1974 r .  do 36 k w ie tn ia  
3974 r .  w łączn ie . P la n  o b e jm u je  obszar o 
p o w ie rz c h n i 145 ha  o g ran iczo ny : —  od 
w schodu  u l.  O bo trycką , od po łu d n iow e g o  
zachodu u l.  B iskupa  R a nd u rsk ie go , od 
pó łnocnego zachodu d rogą p o lną  biegnącą 
w zd łu ż  P ra cow n iczych  O grod ó w  D z ia łk o ­
w ych  „Z a c isze ” , od p ó łnocy  u l. Hożą z 
P ra c o w n ic z y m i O grod a m i D z ia łk o w y m i 
„N o w e  Ż yc ie “  o raz te renem  n ieczynnego 
cm en ta rza . W  okres ie  w y ło że n ia  p ro je k tu  
p la n u  w  godzinach  od 9 do 15 za in te resow a 
ne je d n o s tk i gospoda rk i u spo łeczn ione j, 
o rgan izac je  społeczne i  zaw odow e, s tow a ­
rzyszen ia  o raz osoby p ra w n e  i  poszczegól­
n i O byw a te le  m ogą zapoznać się z p ro ­
je k te m  p lan u , uzyskać po trzebne  w y ja ś ­
n ien ia  o raz zgłosić sw o je  u w a g i i w n io s k i 
do p ro je k tu  p lanu . P odstaw a p ra w na : 
R ozporządzen ie  R ady M in is tró w  z dn ia  27 
p a ź d z ie rn ik a  1961 r .  (Dz. U . n r  57, poz. 
314).

inż. arch. A leksander M alinow ski

A rc h ite k t  M ias ta  
Z -ca  K ie ro w n ik a  W y d z ia łu

1662-K

Pracownicy poszukiwani
S zczecińskie  P rze ds ię b io rs tw o  B u d o w n ic ­
tw a  O gólnego n r 2 w  Szczecinie u l.  S m o- 
la ńska  4 za tru d n i na k o rz y s tn y c h  w a ru n ­
kach p ra c y  i  p łacy p ra c o w n ik ó w  w  nastę­
p u ją cych  zawodach: m u ra rz y  -  ty n k a rz y , 
c ie ś li, s to la rzy , m o n te ró w  k o n s tru k c ji że l­
be to w ych , be ton ia rzy , deka rzy , szk la rzy , 
e le k try k ó w  z usta laną  g ru pą  bhp , opera ­
to ró w  do obsług i ż u ra w i b u d o w la n y c h  i 
spycharek, o pe ra to ró w  do o bs ług i agrega­
tó w  ty n k a rs k ic h  i  b e to n ia re k  oraz ro b o t­
n ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h . P ra c o w ­
n ik o m  zam ie jscow ym  zapew n ia  się z a kw a ­
te ro w a n ie  w  hote lach  ro b o tn ic z y c h  lu b  na 
k w a te ra c h  p ry w a tn y c h  z m o ż liw ośc ią  k o ­
rz y s ta n ia  ze s to łó w k i na p ra w a ch  p ra ­
c o w n ik ó w . Jednocześnie z a tru d n i, się 
p ra c o w n ik ó w  u m ys ło w ych  na  s tanow iska  
k ie ro w n ik ó w  g rup  ro b ó t, zastępców  k ie ­
ro w n ik ó w  b ud ów  i starszych  m a js tró w . 
R e f le k tu je  się w y łą czn ie  na p ra c o w n ik ó w  
o w y s o k ic h  k w a lif ik a c ja c h . B liższych  in ­
fo rm a c ji u d z ie li D z ia ł Z a tru d n ie n ia  i P łac 
w  s ie dz ib ie  p rze ds ię b io rs tw a  pok. 105 lu b  
te le fo n ic z n ie  tel. 82-14-12. 1421-K

S T O L A R S K Ą  g ru b o -
ś c ió w k o  -  w y ró w n ia r k ę  
( h e b la rk a )  lu b  w y ró w ­
n ia rk ę  — k u p ię .  P o g o - 
r e c k i ,  S ta rg a rd . M ie sz ­
k a  I  3b/5. 39-P

S P R Z E D A Ż

N O W Ą  k a ro s e r ię  o ra z  
częśc i d c  T ra b a n ta  601 
— s p rz e d a m . F e lc z a k a  
29/17. 4202-G
2 -D R Z W lO W Ą  szafę  — 
( w y s o k i p o ły s k )  sp rze ­
d a m , u l.  W ą s k a  9c/36.

4115-G

M O T O C Y K L  W S K  s p rze  
d a m , u l .  B ro d z iń s k ie g o  
89. 4119-G

F IA T A  125p —  40 ty s . 
p rz e b ie g u  s p rz e d a m  — 
te l.  73-401 p o  g o d z . 16.

4127-G
W Ó Z E K  s p a c e ro w y  — 
s p rz e d a m  — B o g u m iły  
12/5 p o  g o d z . 16. 4130-G
M Z  250 FS2 s p rz e d a m , 
te l.  701-61 p o  g o d z . 16.

4131-G
T R A B A N T A  601. r o k  
p ro d . 1972 s p rz e d a m , te ł.  
463-07 p o  g o d z . 16.

4133-G

W szystkim  przyjaciołom  i znajo­
m ym , którzy okazali nam  w iele  
współczucia I  pomocy w  ciężkich  
chwilach po stracie M ęża i  O jca

Władysława Kuśmirka
oraz w zięli udział w  uroczystościach 

pogrzebowych

serdeczne podziękowania  
składa

Ż O N A  Z  R O D Z IN Ą

Halinie Zdebskiej
w yrazy  głębokiego współczucia 

z  powodu śm ierci 
O J C A

składają:

Zarząd, Rada Zakładow a, ko­
leżanki i koledzy z W ojew ódz­
k ie j Spółdzielni Obrotu A rty k . 
W łókienniczym i, O dzieżowym i 

i  S kórzanym i w  Szczecinie

2 kw ie tn ia  1974 r. zm arł w  w ieku
la t 45 

śp.
J Ó Z E F  O K O Ń S K I 

Msza żałobna odbędzie się w  
kościele parafia lnym  przy ul. L w o ­
w sk ie j 4 kw ie tn ia  br. o godz. 7,30.

W yprow adzenie zw łok  nastąpi z 
kaplicy przy Cm entarzu Centra l­
nym  4 kw ie tn ia  o godz. 10,

o czym zaw iadam ia pogrążona w  
smutku

R O D Z IN A

N O W Y  p a ln ik  d o  c . o . 
s p rz e d a m . R e y m o n ta  19.

4144-G
Ł Ó Ż K A  n o w o c z e s n e  —  
(w y s o k i  p o ły s k )  w  b . 
d o b r y m  s ta n ie  s p rz e ­
d a m . W ia d o m o ś ć : te l.  
381-55. 4164-G
W Ó Z E K  d z ie c ię c y  s p rz e  
d a m , F e lc z a k a  86/7 p o  
g o d z in ie  17. 4166-G
M A S Z Y N Ę  do  p is a n ia  
d łu g i  w a łe k ,  s ta n  d o ­
b r y  — s p rz e d a m , ż u -  
p a ń s k ie g o  17/5. 4167-G

W Ó Z E K  d z ie c ię c y  g łę ­
b o k i — s p rz e d a m , u l.  
G e n . S ik o rs k ie g o  2/13.

4171-G
M O T O C Y K L  P a n n o n ia  
de  L u x  250 s p rz e d a m , 
te l.  820-695 p o  g o d z . 37.

4179-G
W Ó Z E K  d z ie c ię c y  u n ir  
w e r s a ln y  s p rz e d a m , J a ­
g ie ł ły  17/5. 4382-G

*
P S Z C Z O Ł Y , u lé  w ie lk o ­
p o ls k ie  n o w e  15 s z tu k , 
s p rz e d a m , s p rz ę t o d d a m  
d a rm o . R o s e n b e rg ó w  7.

4186-G
F IA T A  n o w e g o  1300 z 
P K O  ( k o lo r  k o n ia k o w y )  
o ra z  d w ie  s u k n ie  ś lu b ­
n e  z w e lo n e m  — s p rz e ­
d a m . W ia d o m o ś ć : B o i. 
K r z y w o u s te g o  70/11.

4185-G
M O T O C Y K L E  — „ M  72”
„ W S K ” , m o to ro w e r  „ K o  
m a r ”  s p rz e d a m , T r a u ­
g u t ta  95. 4191-G
W Ó Z E K  d z ie c ię c y  g łę ­
b o k i  s p rz e d a m . w ia d o ­
m o ś ć : te l.  44-395.

4192-G
W A R S Z A W Ę  M -20, s ta n  
d o b r y  — s p rz e d a m . L i ­
p ia n y ,  A r m i i  C z e rw o n e j 
20. L u c z k o w s k i.  4205-G 
W  O Z  to w a r o w y  B a rk a s -  
C o m b i s p rz e d a m , w ia ­
d o m o ś ć : te l.  376-39.

4206- G
S U K Ę  ra s y  do g  n ie m ie ­
c k i  z m e try c z k ą , s p rz e ­
d a m , te l.  376-39.

4207- G
W Ó Z E K  d z ie c ię c y  u n i ­
w e r s a ln y  ta n io  s p rz e ­
da m . u l.  A s n y k a  1/13.

4212- G
K U C H N IĘ  w ę g lo w ą  — 
p rz e n o ś n ą  t y p  „ V a r n a ” , 
s tó ł k u c h e n n y , lo d ó w k ę  
P o la r  160 u s z k o d z o n ą  — 
ta n io  s p rz e d a m . K a ­
s z u b s k a  3/20 o d  17.

4213- G
S K U T E R  N S U  175 sp rze  
d a m , te l.  733-65 o d  11 
do  12. 4214-G

L O K A L E

S A M O D Z IE L N E G O  m ie ­
s z k a n ia  je d n o p o k o jo w e ­
g o , w y g o d y ,  te le fo n ,  p o ­
s z u k u ję  na  p ó ł r o k u .  
O fe r t y ;  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  3610.

W Ł A S N O Ś C IO W E  M -3 , 
k o m fo r t ,  ła d n ie  u m e ­
b lo w a n e  w  c e n tr u m  — 
s p rz e d a m . O fe r t y :  M u­
r o  O g ło sze ń  S z c z e c in  
3919.
M IE S Z K A N IE  w ła s n o ­
ś c io w e  M - l  lu b  M -2  —  
k u p ię ,  te l.  341-15.

3809-G
P O S Z U K U J Ę  M -2  n a  
2—3 la ta  od  c z e rw c a , 
l ip c a ,  e w e n tu a ln ie  z te ­
le fo n e m . O fe r ty :  B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in  3678. 
M IE S Z K A N IE  c z te ro p o -  
k o jo w e  w  P o lic a c h , za ­
m ie n ię  na  d w a  m n ie j ­
sze m ie s z k a n ia  w  P o ­
l ic a c h  lu b  w  S z c z e c in ie . 
W ia d o m o ś ć : P o l ic e , u l .  
G a g a r in a  6/1. 4118 -0

P O K O J  z  k u c h n ią ,  m o ­
ż l iw o ś ć  w y g o s p o d a ro ­
w a n ia  m a łe g o  p o k o ik u ,  
o  p o w . 46 m  k w .  k o m ­
fo r t ,  n o w e  b u d o w n ic tw o ,  
ś ró d m ie ś c ie . z a m ie n ię  
n a  2 p o k o je  z w y g o d a ­
m i.  m o że  b y ć  w  D ą b iu . 
O fe r ty :  B iu r o  O g ło s z e ń  
S zcze c in  4120.

P O K O J  z k u c h n ią ,  ła ­
z ie n k ą  (36 m  k w . ) ,  p ie c , 
I I  p ię t r o .  s ło n e c z n e  
(m o że  b y ć  z g a ra ż e m ), 
z a m ie n ię  na  m ie s z k a n ie  
2 lu b  3 -p o k o jo w e  z  w y ­
g o d a m i.  O fe r ty :  B iu r o  
O g ło sze ń  S zcze c in  4124.

M IE S Z K A N IE  3 - p o k o jo -
w e  z w y g o d a m i,  z a m ie ­
n ię  n a  d w a  m ie s z k a n ia  
d w u  i  je d n o p o k o jo w e , 
te le fo n  253-46. 4137-G
W A R S Z A W A  —  m ie sz ­
k a n ie  p o k ó j z k u c h n ią ,  
k w a te r u n k o w e .  z a m ie ­
n ię  n a  m ie s z k a n ie  w  
S z c z e c in ie , te l.  w  W a r ­
s z a w ie  34-16-07 w ie c z o ­
re m . w  S z c z e c in ie  — 
822-228 w ie c z o re m .

4015-G
O D S T Ą P IĘ  p iw n ic ę  n a  
lo k a l  h a n d lo w y  lu b  u -  
s łu g o w y , c e n tru m . O fe r ­
t y :  B iu r o  O g ło sze ń  
S zcze c in  4153.
P A N I z d w o jg ie m  d z ie ­
c i p o s z u k u je  p o k o ju  lu b  
sa m o d z ie ln e g o  m ie s z k a ­
n ia  n a jc h ę tn ie j  p r z y  
s ta rs z e j oso b ie . O fe r t y :  
B iu r o  O g ło sze ń  S zcze c in  
4156.
M -2  lu b  M -3  k u p ię  
w z g lę d n ie  w y n a jm ę  n a  
o k re s  2—3 la t .  O fe r ty :  
B iu r o  O g ło sze ń  S zcze c in  
4168.
M IE S Z K A N IE  3 p o k o je ,
k u c h n ia ,  ła z ie n k a  w  J a ­
w o rz e  (D o ln y  Ś lą s k ) ,  za  
m ie n ię  na  je d e n  p o k ó j 
z k u c h n ią ,  n o w e  b u d o ­
w n ic tw o  w  S zcze c in ie . 
W ia d o m o ś ć : S zcze c in  — 
te l.  38-251 go dz . 16—20.

4169-G

W Y D A W C A : R SW  „ P r a s a  — K s ią ż k a  — R u c h “ , S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w S zcze c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S zcze c in , p l .  H o łd u  P ru s k ie g o  8, 
s k r y t k a  p o c z to w a  70-952. R E D A G U J E  K O L E G IU M  w  s k ła d z ie :  z .  C z a p liń s k i ( re d a k to r  n a c z e ln y ) ,  I.  J e lo n e k  (z a s tę p ca  re d . n a cz .} . M . S z y m c z y k  ( s e k re ta rz  r e d a k c j i ) ,  J. T im e n , 
« o  j  z y , s k l ’ Z b o ro ń . T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21: s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; s e k re ta rz  re d a k c j i  467-21: s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 83 ): d z ia ł m ie js k i  
4b2-J5; d z ia ł m o r s k i 427-77; d z ia ł s p o r to w y  37-950; d z ia ł łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło szeń  466-14; re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  eo dz . 6) 240-28: d a le k o p is y  240-18. P re n u ­

m e ra tę  na  k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , lis to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . N r  in d e k s u  35029. D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e  T - l
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Zielona wiosna w Szczecinie

Ćwierć miliona bratków
Z A R Z Ą D  Z IE L E N I M IE J S K IE J  p rz y s tą p ił do w io se nn ych  

p ra c  ogrod n iczych  o d \ * t  m ies iące  w cze śn ie j n iż  w  la ta c h  u b ie ­
g ły c h . Jest to  o czyw iśc ie  zasługą w y ją tk o w o  c ie p le j a u ry . D z ię ­
k i  n ie j na szczecińsk ich  k lo m b a c h  ju ż  w  m a rc u  p o ja w iły  się 
k o lo ro w e  k w ia ty .
S Z C Z E C IN O W I p rz y b y ło  w  N a jw ię k s z ą  część posadzono na 

ty m  ro k u  90 n ow ych  d rze w . P ogodnie . O prócz d rze w  p ra ­
c o w n ic y  Z a rzą du  Z ie le n i M ie j­
s k ie j p rz y g o to w a li do sadzenia 
330 k rz e w ó w  i ro ś lin  trw a ły c h . 
O ko ło  130 sadzonek ozdobi p lac 
p rz y  u l. K o łłą ta ja ,  ska rp ę  ko­
le jo w ą  p rz y  u l.  O rze szkow e j i 
z ie len iec  p rz y  u l. G o le n io w ­
s k ie j. N ie w ie lk im i ilo ś c ia m i b y ­
l in  zostan ie  u z u p e łn io n a  skarpa  
p rzy  u l.  W ie lk ie j,  zaś p rzy  to ­
ro w is k u  na p l. Ż o łn ie rz a  po­
w s ta n ie  ż yw o p ło t.

R ozpoczą ł się także  okres sa­
dzen ia  b ra tk ó w . N a  m ie js k ic h  
k w ie tn ik a c h ' z a k w itn ie  ic h  200 
tys ię cy . K o lo ro w e  k o b ie rce  s ta ­
ły  się b o w ie m  n ieo d łą cznym  
e lem en tem  m ie js k ie g o  k ra jo ­
b ra zu . W  p ie rw s z e j ko le jno śc i 
ozdobiono  k lo m b y  w  a l. Jed­
ności N a ro d o w e j, otoczenie 
fo n ta n n  p rzed  U rzęd em  M ie j­
s k im  i  W a ły  C h robrego . Poza 
ty m  e k ip y  Z Z M  p ra c u ją  p rzy 
u k w ie c a n iu  u l. W itk ie w ic z a , 
p lacu  Ż o łn ie rz a  i  w ie lu  in nych  
p u n k tó w  m iasta .

N ie b a w e m  na p rzebudow ane j 
u l.  K rz y w o u s te g o  zostan ie  usta ­
w io n y c h  k ilk a d z ie s ią t d on ic  z 
k w ia ta m i. O gó łem  szczecińskim  
u lic o m  p rzyb ęd z ie  d oda tkow o  
60 n o w y c h  e fe k to w n y c h  m in i-  
s k w e rk ó w .

D O  w io s e n n y c h  p ra c  o g ro d n ic z y c h  
p r z y s tą p i ły  ta k ż e  D Z B M -y .  W  p ra ­
w ie  w s z y s tk ic h  o g ró d k a c h  p r z y  b lo ­
k a c h  m ie s z k a ln y c h  w  c e n tr u m  m ia ­

s ta  p o s ia n o  t r a w ę .  I  n a  ty c h  s k r a w ­
k a c h  z ie le n i z a k w itn ą  b r a tk i .  Z a ­
rz ą d  Z ie le n i M ie js k ie j  p rz y g o to w a ł 
n a  te n  c e l o k . 60 ty s .  k w ia tó w .  Z Z M  
w s p ó łp r a c u je  ta k ż e  ze s z k o ła m i,  
p rz e d s z k o la m i i  ż ło b k a m i.  W  b r .  d o ­
s ta rc z o n o  ty m  p la c ó w k o m  10 ty s . 
k r z e w ó w , 3 ty s .  b y l in ,  200 k i lo g r a ­
m ó w  n a s io n  t r a w y ,  10 ty s .  b r a tk ó w  
i  s to k ro te k ,  a  ta k ż e  ż y z n ą  z ie m ię .

O kres  w io se nn ych  p ra c  na 
te ren a ch  z ie lo n ych  będzie  t rw a ł 
do 20 k w ie tn ia .  A  za d w a  m ie ­
siące, o i le  pogoda dopisze, pod 
ko n ie c  m a ja  rozpoczn ie  s ię  sa­
dzenie  le tn ic h  k w ia tó w .

(bos)

Jeszcze raz 
do NRD

Z A IN T E R E S O W A Ł A  s z cze c i­
n ia n  w y c ie c z k a  do  N R D . k tó r ą  
w  m in io n ą  n ie d z ie lę  z o rg a n i­
z o w a ło  B iu r o  O b s łu g i R u c h u  
T u r y s ty c z n e g o  P T T K .  W ie le  
o só b  m u ś ia ło  ( n ie s te ty )  o d e jś ć  
z k w i t k ie m  o d  k a s y . C i, k t ó ­
r y m  u d a ło  s ię  d o s ta ć  b i le t y ,  
s p ę d z i l i  a t r a k c y jn ie  c a ły  d z ie ń .

W  z w ią z k u  z t a k  d u ż y m  za ­
in te r e s o w a n ie m  B O R T  P T T K  
p o s ta n o w i ł  p o w tó r z y ć  tę  im ­
p re z ę . A  z a te m  w  n a jb l iż s z ą  
„ N ie d z ie lę  z K u r ie r e m “  n a s i 
C z y te ln ic y  b ę d ą  m o g li  p o n o w ­
n ie  w y b r a ć  s ię  d o  k r a in y  S ło ­
w ia n  p o ła b s k ic h . Są to  p rz e ­
p ię k n e  o k o l ic e  o w ie lu  w a lo ­
r a c h . tu r y s t y c z n y c h  i  in te r e s u ­
ją c y c h  o b ie k ta c h . W y m ie ń m y  
tu  t y lk o  d w a , d la  o b e jr z e n ia  
k tó r y c h  ś c ią g a ją  w y c ie c z k i  z 
c a łe j  E u ro p y :  g ig a n ty c z n y ,
n a jw ię k s z y  n a  ś w ie c ie  p o d n o ś ­
n i k  s ta tk ó w  i  b a r e k  w  p o b l i ­
ż u  N ie d e r f in o w  o ra z  g o ty c k i  
k la s z to r  c y s te rs ó w  z p rz e ło ­
m u  X I I I  i  X I V  w ie k u .

A u to k a r  w y r u s z y  w  n ie d z ie ­
lę  o g o d z in ie  8 s p rz e d  B O R T  
P T T K  p r z y  p l .  L o tn ik ó w .  P o ­
w r ó t  z a p la n o w a n o  n a  p ó źn e  
g o d z in y  p o p o łu d n io w e . B i le t y  
j u ż  od  d z iś  są w  s p rz e d a ż y . 
D o d a jm y ,  że o r g a n iz a to r  t e j  
a t r a k c y jn e j  w y c ie c z k i  z a m ie ­
rz a  w łą c z y ć  ją  d o  s ta łe g o  k a ­
le n d a rz a  im p r e z  tu ry s t y c z n y c h .

( ja s )

Notatnik szczeciński
■  D Z lS ,  j a k  w  k a ż d ą  p ie rw s z ą  

ś ro d ę  m ie s ią c a  c z y n n a  je s t  w  go ­
d z in a c h  o d  17 do  19. te le fo n ic z n a  
p o r a d n ia  T o w a rz y s tw a  P la n o w a n ia  
R o d z in y . P r z y  te le fo n ie  n r  469-37 
d y ż u r  p e łn ią  le k a rz e :  g in e k o lo g  
i  s e k s u o lo g .

*  *  *
BBB U W A G A  w e te r a n i  p o w s ta ń  

w ie lk o p o ls k ie g o  i  ś lą s k ic h !  W  c z w a r  
te k ,  4 k w ie tn ia  b r .  o  g o d z . 17.30 
o d b ę d z ie  s ię  p le n a rn e  z e b ra n ie  w  
K lu b ie  Z B o W iD  p r z y  u l .  W ie lk o ­
p o ls k ie j  18.
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Wieczór na Tiarzpio
W  B R A M IE  ta rg o w is k a  T u - 

rz y n  zaczepia  w chodzących  
m ło d y  m ężczyzna. W  rę k u
trz y m a  d w a  duże, e ne rd ow sk ie  
z e g a rk i z k o lo ro w y m i ta rcza ­
m i.

—  P a n i k u p i d la  m ęża. T y l ­
ko  300 z ło ty c h  —  n am aw ia .

O  te j porze  ry n e k  pustoszeje. 
Z o s ta ją  ty lk o  n a jb a rd z ie j w y ­
t r w a l i  h an d la rze  i  k lie n c i.
S p rzed a jącym  sp ieszy się do

Udany „Wieczór primaaprilisowy“

Premiera Studia 
Piosenki i Estrady

T Y T U Ł  IM P R E Z Y  — „ W ie c z ó r  o b o w ią z k o w y m  w  ta k ic h  s y tu -  
p r im a a p r i l i s o w y ”  k a z a ł o c z e k iw a ć  a c ja e h  z b ie ra n ie m  g r o s iw a  do  czap - 
n ie s p o d z ia n e k , n a z w is k a  w y k o n a w -  k i .
c ó w :  J a c k a  N ie ż y c h o w s k ie g o , K a z i-  A  M Ł O D Z IE Ż ?  T a  g łó w n ie  ś p ie -  
m ie r z a  G rz e ś k o w ia k a  i  K r z y s z to fa  w a ła :  s o lo  i  c h ó r a ln ie ,  p io s e n k i B u -  
L i t w in a  —  d o b r e j  z a b a w y . N a  M a -  ła ta  O k u d ż a w y , E d i t h  P ia f  i  w ie le , 
l e j  S c e n ie  R o z r y w k i  (w  g m a c h u  d y -  w ie le  in n y c h .  E lż b ie ta  B u k o w ie c k a ,  
r e k c j i  s z c z e c iń s k ie j „ E s t r a d y “ ) w  B r y g id a  S ze b e l, R y s z a rd  W a g n e r  — 
¡ten  p ie rw s z o k w ie tn io w y  w ie c z ó r  to  n a z w is k a  w y b i ja ją c y c h  s ię  s o li-  
b y ło  je d n o  i  d r u g ie .  s tó w .  O d n o tu jm y  je szcze , d la  p o ­

r z ą d k u ,  że w y k o n a w c o m  a k o m p a -  
N ie s p o d z ia n k i z a c z ę ły  s ię  ju ż  p r z y  n io w a l i  Id z i  Iz y d o r e k  i  A n d rz e j 

■w e jśc iu  n a  w id o w n ię .  N a  s to l ik u  Z a k r z e w s k i .  (aś) 
o p a t rz o n y m  n a p is e m : „ T a to  n ie

Kronika wypadków
W C Z O R A J  p ó ź n y m  w ie c z o re m , na  

to ra c h  k o le jo w y c h  p r z y  s ta c ji  P K P  
S z c z e c in -G lin k i z n a le z io n o  z w ło k i  
A n ie l i  Sz. p r a c o w n ic y .  P K P , k tó ra  
p e łn i ła  f u n k c ję  p rz e to k o w e g o . Z  
o g lę d z in  w y n ik a ,  iż  k o b ie ta  p o n io ­
s ła  ś m ie rć  p o d  k o ła m i p o c ią g u . U s ta  
le n ie m  o k o l ic z n o ś c i w y p a d k u  za ję ła  
s ię  m il i c ja .

K R Ó T K O  p rz e d  g o d z . 17 n a  u l .  
A n d r z e ja  S t ru g a  — r ó g  u l .  G r y f iń -  
s k ie j ,  w y b ie g ła  n ie s p o d z ie w a n ie  zza 
a u to b u s u  n a  je z d n ię  1 4 - le tn ia  E lż ­
b ie ta  P . N a  szczę śc ie  k ie r o w c a  n a d ­
je ż d ż a ją c e g o  „ F ia t a ”  M T  5066 w y k a ­
że ! s ię  s z y b k im  r e f le k s e m  1 ty lk o  
d z ię k i te m u  z d e rz e n ie  d z ie c k a  z sa­
m o c h o d e m  s k o ń c z y ło  s ię  je d y n ie  
d r o b n y m i s k a le c z e n ia m i.  T r z y  g o ­
d z in y  p ó ź n ie j w  L ip ia n a c h ,  n a  s k r z y  
ż o w a n iu  u l ic ,  d o s z ło  do  z d e rz e n ia  
„ M o s k w ic z a ”  M M  3234 p ro w a d z o ­
n e g o  p rz e z  M ie c z y s ła w a  D . z m o to ­
c y k le m  M M  6346, k tó re g o  k ie ro w c ą  
b y ł  S ta n is ła w  K .  M o to c y k l is t a  — 
j a k  w y n ik a  z in fo r m a c j i  M O  — z o ­
s ta ł c ię ż k o  r a n n y ,  n a to m ia s t  k ie ­
ro w c a  „ M o s k w ic z a ”  z b ie g ł z m ie j ­
sca w y p a d k u .  D o c h o d z e n ie  w  to k u .

dom u, ła tw ie j w ię c  dob ić  ta r ­
gu, k u p ić  coś ta n ie j,  o k a z y j­
nie...

N a jw ię k s z y m  pow odzen iem  
c ie szy ły  się rz o d k ie w k i,  ja b łk a , 
ka pu s ta  i  z ie lo n y  szczyp iorek. 
W  tum an a ch  k u rz u  wznoszo­
nego przez sp rzą taczy p rz e w i­
ja l i  się o s ta tn i k u p u ją c y . N i­
k o m u  n ie  p rzysz ło  do g łow y , 
a by  choć tro c h ę  s k ro p ić  w odą 
p o rzą d ko w a n y  te ren . R y n e k  
v> g łą d a ł szaro. B ru d n o  —  po- 
r le la te ,  obd rapane k io s k i z z a r­
d z e w ia ły m i k łó d k a m i aż p ro s i­
ły  się o now ą  fa rb ę . W o kó ł 
b u d k i z p iw e m  o szum ne j na­
z w ie  „B a r  T a rg o w y ”  p ro w a d z i­
l i  o żyw io ną  ro zm o w ę  o s ta tn i 
smakosze z łoc is tego  p ły n u . Ś c i­
s z y li g łosy  gdy spos trzeg li z b li­
ża jącego s ię  m ilic ja n ta .  Jak ieś  
p rz e k u p k i g łośno n a rz e k a ły  na 
sw o je  sąs iadk i, k tó re  w y s z ły  
w cześn ie j zo s ta w ia ją c  śm iec i 
na  g ra n ic y  s to isk.

W o k ó ł ca łe  m orze  p ap ie ró w . 
N o rm a ln y  to  w id o k  po ta rg o ­
w y m  d n iu . M P O  oraz w ła ś c i­
c ie le  s to isk  zaprow adzą  tu  ko ­
n ieczn y  p orządek. O  godz. 20 
w szędzie  ju ż  będzie  czysto. R a ­
no zaś p o w tó rz y  się tu rz y n o w a  
codzienność.

(w ys)

Kolorowe kosze 
z plastyku

P R A C O W N IC Y  M ie js k ie g o  P rz e d ­
s ię b io r s tw a  O c z y s z c z a n ia  u s ta w ią

S Z C Z E C IN IA N IE , k tó ­
rzy  podczas w iosennych  
spacerów  t ra f ią  na „ A r -  
ko n k ę ” , n ie  re z y g itu ją  za­
zw y c z a j z o be jrze n ia  is t ­
n ie jącego  tu  n ie w ie lk ie g o  
zw ie rzyńca . P rzebyw a jące  
w  n im  z w ie rz a k i, choć n ie  
bardzo egzotyczne, stano­
w ią  zawsze p ew ną  a tra k ­
c ję , zw łaszcza d la  d z ie c ia r­
n i. Na z d ję c iu : k u c y k  „ K u ­
buś”  p ro s i o ko s tkę  c u k ru .

F o t.: Z. J o d k o w s k i

Chcieć to  móc, czy li...

D Z lS  o k o ło  g o d z . 1.50 z m a r ł n a g le  
n a  u l ic y ,  b e z p o ś re d n io  p o  w y jś c iu  
ze s k le p u  p r z y  a l. W y z w o le n ia  105,
g d z ie  p rz e p ro w a d z a ł r e m a n e n t,  49- , - . , . - ,
le tn i  R o b e r t  B . P r z y c z y n ą  ś m ie r c i I ty ™  m ie s ią c u  n a  u l ic a c h  S zcze c i! 
b y ł  n a jp r a w d o p o d o b n ie j z a w a ł s e r -  500 n o w y c h ,  e s te ty c z n y c h  k o s z y  na  

o d p a d k i.  B ę d z ie  to  300 p o je m n ik ó w  
w  b e to n o w e j o b u d o w ie  z w y m ie n ­
n y m  p la s ty k o w y m  w k ła d e m  (s p ro -  

N A  T E R E N IE  w o je w ó d z tw a  z n o -  w a d z o n o  je  z p rz e d s ię b io rs tw a
.. _ w y b u c h ło  w c z o r ć j  k i l k i  p o w a ż -  o c z y s z c z a n ia  m ia s ta  w  R o s to c k u , z 
n y c h  p o ż a ró w  le ś n y c h , m . in .  k o l o ! k tó r y m  s z c z e c iń s k ie  M P O  w s p ó ł-  
K i je w a  (6 h a  m ło d n ik a )  i  P ło n i (8 h a  j p r a c u je )  o ra z  200 w y p r o d u k o w a -  
p o s z y c ia  i  la s u ) .  T y l k o  te  d w a  p o ż a -  j n y c h  w  k r a ju  k o lo r o w y c h  ko s z y  
r y  p o c ią g n ę ły  za  sob ą  s t r a t y  p rz e -  j p la s ty k o w y c h  w  m e ta lo w y c h  s to ja -  
k ra c z a ją c e  120 ty s .  z ł .  P o za  ty m  w  j k a c h . J e ś l i  n o w e  ko sze  s ię  p r z y j -  
P G R  P o ra c z , p o w . Ł o b e z  s p ło n ę ła  m ą , d y r e k c ja  M P O  z a m ie rz a  s to p -
o lb rz y m ia ,  w a ż ą c a  p o n a d  200 to n  n io w o  z a s tę p o w a ć  n im i  e k s p lo a to -  
s te r ta  s ia n a , ze b ra n e g o  z p o w ie rz c h -1  w a n e  d o ty c h c z a s  w  c a ły m  m ie ś c ie , 
n i  30 ha  p e g e e ro w s k ic h  łą k .  S t ra ty  b la s z a n e  p o je m n ik i ,  b a rd z o  p o d a tn e
—  200 ty s .  z ł .  (a p )  I n a  k o r o z ję .  ( ta w o )

P U “ , u s ta w io n o  k i lk a d z ie s ią t  k i e l i ­
c h ó w  z w in e m . K t o  z w id z ó w  m ia ł  
o c h o tę , m ó g ł p o d e jś ć  i  w y p ić .  
U c z y n i ły  to ... z a le d w ie  t r z y  oso ­
by ( !) . co  p o te m  n ie  o m ie s z k a ł o d ­
p o w ie d n io  s k o m e n to w a ć  J a c e k  N ie -  
ż y c h o w s k i :  ( „ g d y b y  t a k  u  nas za ­
w s z e  i  w s z ę d z ie !” ). W  m o m e n c ie  
ro z p o c z ę c ia  w y s tę p u  p a n io m  n a  w i ­
d o w n i  w rę c z o n o  m a łe  b u k ie c ik i  
k w ia tó w ,  a n ie c o  p ó ź n ie j d z ie lo n o  
* ię  z  w id z a m i sz a m p a n e m .

O S T A T N IA  D Z IE L N IC A

KONIEC HANDLOWEJ PUSTYNI

Dobry przykład 
Ssani Extra

W  P IE R W S Z E J  p o ło w ie  m a rc a  b r .  
b a r  E x t ra  p o d d a n y  z o s ta ł k u r a c j i  
o d m ła d z a ją c e j.  Z a p e w n e  n ie  w z b u ­
d z i ło b y  to  w ię k s z e g o  z a in te re s o ­
w a n ia  g d y b y  n ie  fa k t .  iż  r e m o n t  
p rz e p ro w a d z o n o  w  b ły s k a w ic z n y m  
te m p ie . C zas p ra c , a z a te m  i  o k re s , 
w  k tó r y m  lo k a l  b y ł  z a m k n ię ty  
s k ró c o n o  o  2 ty g o d n ie .

W  j a k i  spo sób ? P o  p ro s tu  d z ię k i 
te m u , iż  n ie  z m a rn o w a n o  a n i  je d ­
n e g o  d n ia  na  w y c z e k iw a n ie .  W s z y s t­
k o  ś w ie tn ie  p rz y g o to w a n o  o r g a n i­
z a c y jn ie  i  ju ż  n a s tę p n e g o  d n ia  p o  
z a m k n ię c iu  z a k ła d u , w k ro c z y ła  e k i ­
pa  re m o n to w a . O b y  p r z y k ła d  te n  
s k o p io w a ły  in n e  p la c ó w k i  h a n d lo ­
w e , u s łu g o w e  i  g a s tro n o m ic z n e .

(z d a ń )

Turystyczne notki
„G R O M A D A ”  C Z Y N N A  D Ł U Ż E J
S Z C Z E C IŃ S K I o d d z ia ł „ G r o m a ­

d y ” , b ły s k a w ic z n ie  o d p o w ie d z ia ł na 
in fo r m a c ję  p t .  „U r z ę d u ją c a  t u r y s t y ­
k a ” . O d  1 k w ie tn ia  p rz e d łu ż o n o  go ­
d z in y  o tw a r c ia  b iu r a  „ G r o m a d y “ . 
O b e c n ie  s z c z e c in ia n ie  m o g ą  ta m  za ­
ła tw ia ć  w s z y s tk ie  fo rm a ln o ś c i tu ­
r y s ty c z n e  d o  g o d z . 18.

B IU R O  Z a g ra n ic z n e j T u r y s t y k i  
M ło d z ie ż o w e j . , J u v e n lu r 1’ o rg a n iz u ­
je  w  m a ju  d w u ty g o d n io w a  w y c ie c z ­
k ę  s ta tk ie m  „M a z o w s z e “  p o  B a ł t y ­
k u .  U c z e s tn ic y  b ę d ą  m o g li  z w ie d z ić  
T a l l in n ,  L e n in g r a d ,  H e ls in k i ,  S z to k ­
h o lm  i  K o p e n h a g ę . O rg a n iz a to r z y  
d y s p o n u ją  je szcze  w o ln y m i m ie js c a ­
m i.  W y s ta r c z y  z a d z w o n ić  p o d  n u ­
m e r  365-50 lu b  o d w ie d z ić  „ J u v e n -  
t u r ”  p r z y  a l. W o js k a  P o ls k ie g o  69.

Św i ę t a  z  „ o r b i s e m "

N A J S T A R S Z E  b iu r o  p o d ró ż y  p ro ­
p o n u je  s z c z e c in ia n o m  sp ę d z e n ie  
ś w ią t  w  D u s z n ik a c h -Z d ro ju ,  S zcza w  
n ic y .  K r y n ic y .  R y t r z e ,  M u s z y n ie . 
T le n iu  ( B o r y  T u c h o ls k ie ) ,  a ta k ż e  
w  T a t rz a ń s k ie j  Ł o m n ic y  (C S R S).

( ja s )

D n i W B iA  P o lite c h n ik i

Szczecińskiej

A W Y S T Ę P ?  „ S i ln a  G r u p a ”  n ie  
b y ła  ty m  ra z e m  sam a . T o w a rz y s z y ł 
J e j k i lk u n a s to o s o b o w y  ze s p ó ł a d e p ­
t ó w  s z c z e c iń s k ie g o  S tu d ia  P io s e n k i 
I  E s t ra d y , d z ia ła ją c e g o  p r z y  W P IE . 
B y ł  to  p ie rw s z y  p u b l ic z n y  w y s tę p  
jn ło d z ie ż y .  k tó r a  od  l is to p a d a  u b . 
( ro k u  z d o b y w a  s z l i f y  w  t r u d n y m  
« a w o d z ie  a r t y s t y  e s tra d o w e g o .

N u m e r y  w y k o n y w a n e  p rz e z  „ w e ­
te r a n ó w ”  s c e n y  p r z e p la ta ły  s ię  
w ię c  w  c ią g u  c a łe g o  w ie c z o ru  z 
p io s e n k a r s k im i  p o p is a m i s łu c h a c z y  
s tu d ia .  N ie  o b e s z ło  s ię  be z  o p o w ia ­
d a n ia  K a z im ie rz a  G rz e ś k o w ia k a , o 
t j r m  „ ja k  to  b y ło  w  R a d o m s k u “  i  
p io s e n k i  „ B ą d ź  p o z d ro w io n e  m ia ­
s te c z k o  R a d o m s k o “ , b y ł  i  „ ż y c io ­
r y s  w ła s n y ”  ( m o d n y  o s ta tn io  n u ­
m e r  w  p r o g r a m a c h  k a b a r e to w y c h ) .  
G w o ź d z ie m  p r o g r a m u  b y ł  s t r ip ­
te a s e  „ h o le n d e r s k i “ , c z y l i :  K r z y ­
s z to f  L i t w i n  ro z b ie ra  n a  częśc i r o ­
w e r  p r z y  d ź w ię k a c h  n a s t r o jo w e j  
m e lo d i i.  Q u a s i- k o n fe r a n s je r k ę  p o ­
p r o w a d z i ł  J a c e k  N ie ż y c h o w s k i.  A r ­
ty ś c i  w y p e łn i l i  w id z o m  n a w e t  15- 
m in u t o w ą  p rz e rw ę ,  d a ja c  w  fo y e r  
„ w y s t ę p “  z  m u z y k ą ,  ś p ie w a n ie m  i

G D Y  z u l .  S to łc z y ń s k ie j  s k r ę c i s ię  
w  u l .  I n w a l id z k ą ,  n ik n ą  re s z tk i 
m ie js k ie g o  k r a jo b r a z u .  P a r te ro w e  
lu b  p ię t r o w e  d o m k i  o k o lo n e  p ło te m , 
d u ż e  p o d w ó rk a .

— T o  ta k a  ju ż  o s ta tn ia  d z ie ln ic a
—  p o w ie  n a m  je d n a  z k o b ie t .  R ze­
c z y w iś c ie ,  n a w e t  n a  s ta ry m  p la n ie  
m ia s ta . S z c z e c in  k o ń c z y ł  s ię  na  G o - 
c ła w iu .

T u ż  p r z y  w e jś c iu  n a  S k o lw in  
G ó rn y ,  n a  s a m y m  p o c z ą tk u  u l ic y  
I n w a l id z k ie j  je s t  s k le p  s p o ż y w c z y . 
A  w  ś r o d k u  — ze  d w a  g a tu n k i  
d ż e m u , k i l k a  k o n s e r w  r y b n y c h ,  n ie ­
c o  w ię c e j  s e ró w .

—  C h w i lo w o  d ż e m ó w  n ie  m a  — 
m ó w i k ie r o w n ic z k a  s k le p u . A l ic ja  
B a n d u ra .

W  s k le p ie  k i l k a  k o b ie t .  —  N ie  n a ­
rz e k a m y  n a  z a o p a trz e n ie  —  m ó w ią . 
D z iś  w y ją t k o w o  a k u r a t  t a k  p u s ta ­
w o . A le  n o r m a ln ie  je s t  z n a c z n ie  le -  
p ie j .  O , j a k  b y ś c ie  p o je c h a li  ta m , 
n a  G ó rn ic z ą , to  z o b a c z y c ie  ja k ie  
p u s tk i.

J E D Z IE M Y . P o  d ro d z e  n a p o ty k a ­
m y  je s z c z e  s k le p  m ię s n y , w t ło c z o n y  
m ię d z y  g ę s to  u s ia n e  d o m k i.  N a  la ­

d z ie :  k i l k a  n ó ż e k  w o ło w y c h ,  p ła t  
b o c z k u , k i lk a n a ś c ie  k a w a łk ó w  b io -  
d r ó w k i ,  t r o c h ę  w o ło w in y .

D o c h o d z i g o d z in a  12, d o  s k le p u  
z a c z y n a ją  s c h o d z ić  s ię  g o s p o d y n ie  
d o m o w e , b y  k u p ić  coś na  o b ia d , n a  
k o la c ję .  A le  w ę d l in  je szcze  n ie  d o ­
w ie ź l i .

K o b ie ty  n ie  n a r z e k a ją  n a w e t .  Ic h  
m ę ż o w ie  p r a c u ją  w  P a p ie rn i ,  one 
zaś z r e g u ły  z a jm u ją  s ię  g o s p o d a r ­
s tw e m  d o m o w y m . M a ją  w ię c  t ro c h ę  
cza su , z a jr z ą  d o  s k le p u  n a w e t  k i l ­
k a  ra z y .

— P r z y d a łb y  s ię  w  p o b liż u  K a ­
m ie n n e j  s k le p  s p o ż y w c z y  — m ó w ią . 
—  P r z y  u l .  i n w a l id z k ie j  (z re sz tą  
d o ść  d a le k o )  n ie  p ro w a d z ą  m le k a  
i  ś m ie ta n y .  A  n a  G ó rn ic z ą  te ż  sp o ­
r y  k a w a łe k  d r o g i.

U l ic ą  A r t y le r y j s k ą  id ą  P ta s z y ń s c y .
— Z  z a o p a trz e n ie m  tu te js z y c h  

s k le p ó w  n ie  je s t ,  n ie s te t y ,  d o b rz e . 
M le k o  je s t  t y l k o  n a  G ó rn ic z e j,  a le  
tr z e b a  iś ć  p o  n ie  z a ra z  p o  g o d z i­
n ie  7. S e ró w  te ż  n a m  b r a k u je ,  n ie  
m ó w ią c  ju ż  o r y b a c h  c z y  w a r z y ­
w a c h . T ro c h ę  le p ie j  je s t  % w ę d l i ­
n a m i.

N o  i  w re s z c ie  — s k le p  p r z y  u l.  
G ó rn ic z e j.  O d  z e w n ą tr z  p o d p a r ty  
s te m p la m i,  w e w n ą tr z  p o k łe jo n e  ; 
ś c ia n y . M le k o  rz e c z y w iś c ie  j u ż  t y l ­
k o  w  k a n k a c h . P o za  ty m  3 ro d z a je  
z u p  w  p ro s z k u , t y le ż  s a m o  d że ­
m ó w , 10 g a tu n k ó w  k o n s e rw  ry b n y c h ,  
c e b u li  n ie  m a  w c a le . I  to  ju ż  p r a ­
w ie  w s z y s tk o  — po za  c u k r e m , m ą ­
k ą .  o le je m  i tp .

— N a w e t  z C h le be m  są k ło p o ty ,  
b o  p rz y w o ż ą  g o  o k o ło  g o d z in y  11 
lu b  12. G d z ie  s ię  z a o p a tru je m y ?  T o  
w  m ie ś c ie ,  to  w  P o lic a c h  lu b  na 
S to lc z y n ie .  W o z i s ię  te  k i lo g r a m y  
i  rę c e  o b r y w a  — m ó w i M a r ia  B r z o ­
z o w s k a .

N A  n o w e j m a p ie  S zcze c in a , w y ­
d a n e j w  r o k u  u b ie g ły m , z n a la z ło  
s ię  m ie js c e  n a  S k o iw in .  n a w e t  G ó r ­
n y .  D o jr z e ć  go  b ę d ą  m u s ie l i  ta k ż e  
h a n d lo w c y .  P o d cza s  o s ta tn ie g o  P le ­
n u m  K W  P Z P R , E g z e k u ty w a  z o ­
b o w ią z a ła  w ic e w o je w o d ę  s z c z e c iń ­
s k ie g o , T . B a rc z y k a ,  a b y  w  c ią g u  
20 d n i  p rz e d s ta w io n o  p ro g ra m  p o ­
p r a w y  h a n d lu  w  S k o lw in le .

(z d a ń )

Dużo ciekawych 
im p r e z

W  C IĄ G U  s ze śc iu  d n i  —  o d  30.I I I .  
do  4.IV ,  o d b y w a ją  s ię  n a  P o l it e c h ­
n ic e  S z c z e c iń s k ie j I  D n i  W y d z ia łu  
B u d o w n ic tw a  i  A r c h i t e k t u r y .  D o  
n a jc ie k a w s z y c h  im p r e z  z o rg a n iz o ­
w a n y c h  z t e j  o k a z j i  n a le ż y  se s ja  
p o ś w ię c o n a  z a g a d n ie n io m  d y d a k ­
ty c z n o - w y c h o w a w c z y m , t u r n ie j  w ie ­
d z y  p o l i t y c z n e j ,  a ta k ż e  t u r y s t y c z ­
n y  z ła z  n a d  J e z io re m  W e łty ń s lc im . 
O d b y w a ją  s ię  ta k ż e  k o n k u r s y  i  im ­
p re z y  k u l tu r a ln e .

W  c z w a r te k ,  p o d cza s  u ro c z y s te g o  
z a k o ń c z e n ia  D n i .  d z ie k a n  W y d z ia ­
ł u  p r o f .  d r  in ż .  T o m is ła w  M a ty -  
s z e w s k i w rę c z y  l i s t y  g r a tu la c y jn e  
za n a jle p s z e  w y n ik i  w  n a u c e  za 
s e m e s tr  z im o w y  o ra z  n a g ro d y  za 
p ra c ę  s p o łe c z n ą  w y ró ż n ia ją c y m  s ię  
S tu d e n to m . ( j f )


